
STAN POGODY
Dziś bedzie pogoda słoneczna w dalszym 

ciągu oraz cieplej. Temperatura najwyższa 
wyniesie około 78 stopni, najniższa w nocy 
około 55 stopni. Wiatry południowo-wscho­
dnie 8-15 mil na godzinę.

W środę bedzie częściowo pochmurnie, 
bardzo ciepło; temperatura w dzień wy­
niesie około 82 stopni.

Wschód słońca o 6:27; zachód o 7:06.
Dziś jest w Warszawie, w Polsce po­

chmurno; temperatura 61 stopni.
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DE GAULLE NIE ODWIÓDŁ GOMUŁKI OD ROSJI
ILgo Wietnamu 
z Czarnymi w US 
Chce Carmichael

Oran, Algeria (UPI)—Ame­
rykański przewódca "czarnej 
siły", S t o k e 1 y Carmichael, 
przemawiając w Oranie, w 
prowincjonalnym mieście Al- 
gerii, stwierdził, że "Amery­
kańscy Murzyni winni sprowo­
kować w Stanach Zjednoczo­
nych drugi Wietnam".

Wybuch w Dużej Fabryce Reynolds Metals

Z Dnia
—ŚWIAT CAŁY
—PRAGNIE
—POKOJU

Niemal wszystkie narody 
naszego globu ziemskiego, z 
wyjątkiem Niemców, pragną 
szczerze pokoju, marzą o po­
koju, myślą o nim i wyczeku­
ją chwili, kiedy świat przeko­
na się, że nowa wojna jest 
nawet nie do pomyślenia.

♦ ♦ ♦
Naród amerykański też nie 

chce wojny, a przez walki w 
Wietnamie pragnie ugrunto­
wać na zawsze pokój w Azji; 
wojny nie chcą państwa eu­
ropejskie i unikają jakichkol­
wiek powodów, które by pro­
wadziły do krwawych walk. 
Nawet państwa arabskie 
przekonały się. że na wojnie 
się źle wychodzi i dlatego my­
ślą i zabiegają o pokój.

♦ ł *
Nic dziwnego, że świat słu­

chał z ciekawością wiadomo­
ści o wyborach w południo­
wym Wietnamie, przekonany 
że może doprowadzą one do 
zakończenia walk. Słucha też 
wiadomości o konferencji 
szczytowej państw arabskich 
— które też przyszły po ro­
zum do głowy i zrozumiały, 
że wszystkie problemy na 
Środkowym Wschodzie lepiej 
załatwić przy okrągłym stole 
konferencyjnym, aniżeli na 
piaskach pustyni.

♦
Nadto coraz większe zain­

teresowanie w świecie budzi 
Afryka, ta biała w północnej 
swej części i czarna w reszcie 
kontynentu. Tam problemów 
najrozmaitszych jest sporo i 
świat nie chce aby stamtąd 
wyszło zarzewie wojenne.

❖ ❖ ♦
Bowiem ludzie są już zmę­

czeni wojnami, zbrojeniami, 
tęsknią za światem, w któ­
rym można żyć beztroska, 
chować rodziny, i cieszyć się 
życiem.

4» 4» 4»
Tylko tak się jakoś układa, 

że nikt jeszcze nie wymyślił 
niezawodnej formułki na po­
kój. Teraz wielkie mocarstwa 
przestały dążyć otwarcie do 
wojny, ale za to małe pań­
stewka zabierają ich miejsca 
w świecie wojowniczym.

+ * +
Nacjonalizm jeszcze kwit­

nie bujnie wśród wielu naro­
dów i w różnych częściach 
świata. Jeżeli jaki kraj chce 
broni, dostanie ją łatwo i bez 
kłopotu. Może skończy się na 
tym, że zamiast “ograniczo­
nej wojny” będziemy mieli 
ograniczony pokój.

❖ ❖ ❖
Na środkowym Wschodzie 

nie zanosi się już więcej na 
wojnę, zarówno Nasser jak i 
król Hussein obmyślają pla­
ny pokoju z Izraelem, a na­
rody arabskie, które mają 
bogate kopalnie nafty u sie­
bie popierają projekty poko­
jowe, gdyż wojna wstrzymu­
je im handel ropą.

Nic dziwnego — że poraź 
pierwszy od czasu zakończe­
nia drugiej wojny światowej, 
nadzieja trwałego pokoju na­
wet świta w północnej Afry­
ce wśród szczepów arabskich, 
wśród których wojownicze 
nastroje można znaleźć jedy­
nie w Algierze i Syrii.

ł ❖
Prezydent Konga Mobutu, 

przekonał się ostatnio, że je­
go czarni poddani też nie pra­
gną wojny. W ostatnich la­
tach wydał około milionów 
dolarów na przygotowania do 
“czarnej szczytówki” aby do­
wiedzieć się, że kacykowie 
rozmaitych szczepów afry­
kańskich nie palą s’.ę do pro­
wadzenia wojny z “imperia­
listami i nowo - kolonistami”. 
Afrykańczyków ne da się 
Więcej brać na kawał woła-

Osiem Burz 
Tropikalnych

Washington, D. C. (UPI) — 
Osiem burz tropikalnych, z 
z których 7 jest o pełnej sile 
huraganami, wiruje dzisiaj na 
Atlantyku i na Pacyfiku.

Huragan "Beulah", po spu­
stoszeniu Dominiki i Haiti, na­
stawił się dziś rano na Jamaj­
kę; "Doria" oddaliła się od wy­
brzeży Stanów Zjednoczonych, 
a "Cloe" jeszcze dalej burzy 
Atlantyk.

Na Pacyfiku są raportowane: 
Lily, Opal, Ruth, Sarah i Thel­
ma. Tam huragany są zwane 
tajfunami. Opal sroży się w re­
jonie wysp Iwo Jima. Drugie 
szaleją na otwartym oceanie, 
nie zagrażając dziś żadnym lą­
dom. Tajfun Thelma nie osiąg­
nął do dzisiaj napięcia okręż­
nego wichru do 70 mil na go­
dzinę.
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Londyński “ObserwatorKs. S. Grabowski

o Januszu Korczaku
hitlerowsk. zbrodniarza wo­
jennego F. Stangla. Człowie­
kiem tym był Janusz Kor-

wieczo- 
zrujno- 
alumi-

niem na wojnę o ‘uwolnienie'. 
Chociaż czarna część Afryki, 
na południe od Sahary jest 
jeszcze wciąż zagrożona po­
mrukami czarnych nacjonali­
stów.

Rzym (UPI). — Prezydent 
Giuseppe Saragat i minister 
spraw za,granicznych Amina- 
tore Fanfari odlecieli w po­
niedziałek do Ottawy na 3- 
tygodniową podróż połączoną 
ze zwiedzaniem wystawy w 
Montrealu. — po Kanadzie, 
Stanach Zjednoczonych i Au­
stralii.

Pakt Podżyrowany—Rosja, Stany Zjednoczone! . . . 
Lecz, Gdzież Kontrola, Inspekcje? Czyż Znów Przeoczone?

Ilartum. (DP) — W czasie 
ostatnich godzin obrad w 
Ilartumie zapadła znamienna 
decyzja udzielenia Egiptowi i 
Jordanii finansowej pomocy 
na pokrycie strat wojennych. 
Zjednoczona Republika Arab­
ska otrzyma 95 mil. funtów, 
Jordania 40 mil.

Pomoc zostanie sfinanso­
wana przez głównych produ- 

Dał Odprawę 
“Czerwonej Lewicy” 
Na Jej Wybryk

Prezydent Włoch
Na Expo 67 
w Montrealu

Miami, Fla. (UPI) — Hu­
ragan “Beulah”, utraciwszy 
prawie połowę swej siły 140 
mil na godzinę podczas wiro­
wania nad lądem Republiki 
Dominikańskiej i Haiti, po­
czął dzisiaj przesuwać się w 
kierunku wyspy Jamajki.

Siła okrężnego w i c h r u 
spadła ze 140 mil na 75 mil 
na godzinę. , Jednakże dzisiaj 
“Beulah” może znów przy­
brać na sile nad wodą. Nad 
Dominiką i Haiti nasilenie 
wichru dochodziło do 105 mil 
na godzinę. Burza prżesuwa 
się w tempie 10 mil na go­
dzinę w kierunku zachodnim. 
O 3-ej godzinie nad ranem 
“oko” huraganu było rapor­
towane około 175 mil na 
wschód od miasta Kingston 
na Jamajce.

Szkody ma Dominice i Haiti 
są duże, lecz dokładnych ra­
portów nie było do chwili na­
dawania tej depeszy. Do Haiti 
i Dominiki na szlaku “Beu­
lah” znajduje się 18 ofiar 
życiu ludzkim.

W odpowiedzi na wezwania 
grupy lewicowej zwanej “No­
wa Polityka” do obalenia rzą­
dów prez. Johnsona, wicepre­
zydent Hubert Humphrey, 
przemawiając w niedzielę w 
tej samej sali hotelu Palmer 
House w Chicago zignorował 
te nieodpowiedzialne wybry­
ki “lewicy o czerwonym za­
barwieniu”, apelując o “jed­
ność narodową”.

Wiceprez. Humphrey spo­
tkał się przed wejściem do 
hotelu i po jego opuszczaniu 
pikietami demonstrantów 
przeciwko udziałowi Stanów 
Zjednoczonych w wojnie w 
Wietnamie.

Syracuse, N. Y. — (UPI) — 
Ksiądz rzymsko-katolicki Sta­
nisław M. Grabowski, lat 41, 
który zerwał z celibatem, po­
ślubiwszy 28 - letnią ’ bru­
netkę, Audrey Fay Tyler, roz­
począł nową karierę jako 
dziennikarz.

Ślub odbył się 28 sierpnia 
w Harrow, przedmieściu Lon­
dynu, w kościele anglikań­
skim. Ojciec żony jest Angli­
kiem, a matka Hinduską z In­
dii. Grabowski powrócił z An­
glii ubiegłej niedzieli, aby ob­
jąć obowiązki redaktorskie 
w ERIC (Educational Rea- 
search Information Center),

hitlerowskiego 
wojennego F.

centów ropy naftowej Kuweit, 
Arabię Saudyjską i Libię. 
Udział Kuweltu wyniesie 55 
mil., Arabii Saudyjskiej 50 
mil., Libii 30 mil.

Libia zgłosiła swój dział w 
ostatniej chwili, gdy przewod­
niczący delegacji Al Redha 
otrzymał instrukcję z Trypo- 
lisu.

Syria, trzeci dotknięty woj­
ną kraj arabski, nie otrzyma 
żadnej pomocy “ponieważ o 
nią nie prosiła”.

Przed odlotem do Kairu 
prez. Nasser zapewnił 
“szczyt” że jak długo kraje 
arabskie będą mogły poma­
gać finansowo Egiptowi — 
Kanał Sueski będzie zamknię-

Oddziały ratowników prze­
szukiwały gruzy przez kilka 
godzin wśród obaw, czy nie 
zginęło więcej ludzi.

Odlewnia jest największą 
— z 30 podobnych zakładów 
Reynolds Metals w Stanach 
Zjednoczonych i w innych 
krajach po całym świecie. 
Zwykle pracuje 5,000 ludzi 
tutaj. Szczęściem w nieszczę­
ściu było to, że eksplozja wy­
darzyła się o godzinie 11:27 
w nocy — w okresie zmiany 
szyft — kiedy jedni wyszli, 
a drudzy jeszcze nie przyby­
li. W chwili wybuchu znajdo­
wało się w budynku tylko od 
75 do 8Ó ludzi.

John E. Ligga, superinten­
dent odlewni, powiada, że ek­
splozja uszkodziła wielki piec 
hutniczy i zrujnowała urzą­
dzenia całej odlewni. Podej­
rzenie pada, iż nagromadze­
nie się ulatniającego się ga­
zu spowodowało eksplozję.

Moskwa. (DP) — Moskiew­
ska “Prawda” określiła jako 
“oczywiste kłamstwa” donie­
sienia prasy zachodniej, że 
Stany Zjedn. i Związek So­
wiecki zgodziły się na plan 
załatwienia kryzysu na Bli­
skim Wschodzie.

Komentator “Prawdy” Wa- 
siliew określił informacje 
pewnych pism londyńskich 
jakoby Moskwa i Washington 
doradziły Izraelowi ewaku­
ację wszystkich zajętych te­
rytoriów z wyłączeniem Je­
rozolimy i pewnych okręgów 
granicznych jako: “z serii 
fałszywych sensacji, szerzo­
nych z premedytacją dla tym 
większego skomplikowania 
sytuacji” . . . “Wszyscy któ­
rzy znają stanowisko Związ­
ku Sowieckiego wobec agresji 
Izraela wiedzą dobrze, że sen­
sacje te nie mają nic wspól­
nego z rzeczywistością”.

“Związek Sowiecki ■— pisze 
dalej Wasiliew — określił wy­
raźnie swoją pozycję i stoi 
twardo na stanowisku, że 
agresor nie ma prawa wy­
ciągnąć żadnych korzyści ze 
swego ataku. Wojska Izraela 
muszą ustąpić ze wszystkich 
bez wyjątku zajętych teryto­
riów przed rozpoczęciem ja­
kichkolwiek rozmów pokojo­
wych”.

“Czerwony Admirał” 
Gościem Szwecji

czennikiem, nie chcąc pozwo­
lić, by 200 sierot żydowskich 
zginęło bez niego.

Korczak—pisze “Observer” 
—został zamordowany w obo­
zie zagłady w Treblince, któ­
rego komendantem był 
hauptsturmfuehrer F. P. 
Stangl. Proces Stangla w 
Niemczech Zachodnich, któ-

(Na tle tego dementi przy­
pomina się oświadczenie 
sławnego niegdyś amerykań­
skiego reportera, Knicker- 
bocker’a: “Wierzę tylko w 
zdementowane wia d om ości ”. 
—Przyp. Red.).

Sędzia Warren 
w Korei Południowej

Seul (UPI). — Sędzia są­
du Najwyższego Earl Warren 
przybył do Seulu, stolicy Po­
łudniowej Korei, z trzydnio­
wą wizytą.

Apel Wiceprezydenta
Wiceprezydent podkreślił, 

że jeśli Murzyni nie zjedno­
czą się z innymi obywatelami 
Stanów Zjedn., “to nasz na­
ród pozostanie niesformuło- 
wany”. Wiceprezydent potę­
pił dokuczliwe pojawianie się 
pikiet “anty - Wietnamczy­
ków” w każdym prawie miej­
scu gdzie wygłaszał przemó­
wienia.

Jakiś mężczyzna, którego 
tożsamość nie została stwier­
dzona, wykrzyknął w chwili 
opuszczania przez Humphrey 
hotelu: “Zakończ wojnę w 
Wietnamie. Połóż kres zabija­
niu amerykańskich wojsk. 
Sprowadź amerykańskich 
żołnierzy z powrotem do do­
mu. Hubert Humphrey jest 
mordercą.” Policja przepę­
dziła demonstranta.

W demonstracji przed wej­
ściem do hotelu wzięło udział 
około stu osób, a w tej liczbie 
spora grupa dzieci, które 
dawały ulotki.

Funkcjonuje 
Na Księżycu
Pasadena, Calif. (UPI) — 

Osiadły łagodnie na Księżycu 
statek-robot “Surveyor-5”, 
przesłał dodatkowe “znako­
mitej jakości” zdjęcia z siebie 
i z powierzchni księżycowej. 
•Przesłał także raporty che­
miczne, które są analizowane 
— mówi komunikat JPL (Jet 
Propulsion Laboratory) 
Pasadena.

Sztokholm, Szwecja (UPI). ry odbędzie się w tym roku, 
— Sowiecki admirał Sergiej I będzie, być może, ostatnim 
Gorszkow przybył w ponie- wielkim procesem związa- 
dzie’ek do Sztokholmu z ofi- nym z hitlerowskimi zbrod- 
cjalną, tygodniową wizytą. 1 niarzami wojennymi.

Wstrząs Ziemi Był 
Odczuty w Obrębie 
Sześciu Mil
Muscle Shoals, Ala. (UPI) 

— Wczoraj późnym 
rem silna eksplozja 
wała wielką odlewnię 
nium firmy Reynolds Metals 
Aluminiurh Casting Plant. 
Czterech robotników zostało 
zabitych i co najmniej 40 in­
nych jest rannych.

Eksplozja była tak silna, 
że rozwaliła około 200 stóp 
betonowego muru, zerwała i 
pokręciła stalowe belkowania, 
wstrząsnęła ziemią w pro­
mieniu 6 mil pod przyległymi 
miasteczkami— Muscle Sho­
als, Tuscumbia, Sheffield i 
Florence.

Trzech robotników było za­
bitych na miejscu, a czwarty 
zmarł dzisiaj rano w szpitalu, 
wskutek otrzymanych ran. 
Ponadto jeden z ciężko ran­
nych w szpitalu znajduje się 
na “krytycznej liście”.
Odlewnia Zatrudnia 5,000 
Ludzi

Aberdeen, S.D. (CT) — 
Pięcioraczki pp. Fischer, czte­
ry córeczki i synek, będą ob­
chodzić pojutrze przy dobrym 
zdrowiu czwartą rocznicę 
urodzin. Pięcioraczki przy­
szły na świat 14 wrześna 1963 
roku.

Apel Wiceprez 
Humphreya 
o Jedność

❖ ❖
Więc jeżeli ludy czarne w 

Afryce chcą pokoju, to dla­
czego panuje tu i ówdzie nie­
zadowolenie? Odpowiedź na 
to jest ta. że czarny nacjona­
lizm, słabe, nietrwałe rządy, 
craz propaganda komunisty­
czna przyczyniają s‘ę do za­
mieszek i niepokojów.

Pieniądze Nafciarzy 
Na Blokadę Suezu
Kwoty Płacone Przez Firmy Naftowe 

Obracane Przeciw Ich Interesom

6 Rannych
W Katastrofie 
Czeskiego Samolotu 
w Drodze z Kuby
Praga. (ZW) — Agencja 

prasowa CTK podała listę 
osób, które zginęły w kata­
strofie samolotu Czechosło­
wackich Linii Lotniczych 
“Tł-18” na lotnisku Gander. 
Lista ofiar katastrofy obej­
muje 30 nazwisk pasażerów 
oraz 4 nazwiska członków za­
łogi. Wśród pasażerów, któ­
rzy zginęli podczas katastrofy 
jest trzech obywateli pol­
skich: Hanna Kloc, Iwona 
Kotlewska i Wojciech Mo­
rawski.

Wcześniej, CTK powołując 
się na czechosłowackie Mini­
sterstwo Komunikacji, podała 
wiadomość, że w szpitalach 
kanadyjskich znajdują się 32 
osoby, życiu ich nie zagraża 
już niebezpieczeństwo. Wśród 
nich znajduje się 6 obywateli 
polskich. Są to: Ilona Mo­
rawska, Dariusz Morawski, 
Michał Kloc, Maria Szydłow­
ska, Barbara Kotlewska, Ma­
riola Kotlewska. Ogółem na 
pokładzie samolotu znajdo­
wało się 61 pasażerów: 36 z 
CSRS, 9 z Polski. 8 — z Kuby, 
5 — z NRD i 3 z Bułgarii oraz 
8 osób załogi.

Według obliczeń Nassera 
obiecanych 95 mil. funtów, należącym do Uniwersytetu 
starczy na blokowanie Ka- Syracuse. Poprzednio był jed- 
nału przez szereg miesięcynym z księży kościoła Lady 
bez żadnych sum dodatko-'of Mount Carmel w Bayonne, 
wyeh. In. J.

Londyn. — W związku zlzowej, rzuci cień na proces 
mającym się odbyć w NRF 
procesem 
zbrodniarza

Frank Sinatra 
Stracił 2 Zęby

Los Angeles, Calif. (CT) — 
Frank Sinatra, znany aktor- 
śpiewak, zerwał swą długą 
łączność z Sands Hotel w Las 
Vegas z utratą dwóch zębów 
— w rezultacie małej awan- 
turki i wymierzonego mu cio­
su przez także krewkiego za­
rządcę kasyna, Carla Cohen.

Komuniści Zamknęli 
Dostęp Do Kolonii 
Portugalii Macao

Hong Kong (UPI). — Ko­
muniści chińscy zamknęli 
wczoraj dostęp do kolonii 
portugalskiej Macao, kopiąc 
głębokie rowy na drogach. 
Nastąpiło to po gwałtownych 
walkach między dwiema gru­
pami Czerwonej Gwardii w 
odległości 70 mil od Macao.

H. Klimaszewska 
Wróciła Do Domu

Pittsburgh, Pa. (P) — Po 
poważnej chorobie wróciła ze 
szpitala do domu p. Helena 
Klimaszewska, znana dzia­
łaczka Związku Polek. Pozo- 
staje jednak nadal pod opie­
ką lekarską.

4 Zabitych
i Co Najmniej
40 Rannych

Stangla, wydanego przez wła-! czak. Pisarz, doktór, wycho­
dzę brazylijskie, londyński ty-; wawca kochający dzieci — 
godnik “The Observer” w ar-! polski Żyd, który stał się mę- 
tykule pt. “Cień męczennika 
nad procesem nazisty” pisze 
m.in.: — Pamięć o człowieku, 
który z własnej woli poszedł 
przed 25 laty do komory ga-

Prawda Dementuje 
’’Kłamstwa Zachodu” 
“Wierzę Tylko w Zdementowane Wiadomości”

Mówił Sławny Amerykański Reporter

Rozczarowany 
Wraca Dziś 
Do Paryża
Oficjalny Komunikat 
z Rozmów Zostanie 
Później Ogłoszony
Warszawa, (UPI) — Gene­

rał De Gaulle zakończył dziś 
swą 6-dniową wizytę w Pol­
sce, nie uzyskując nic dla re­
alizacji swych marzeń o “Eu­
ropie od Atlantyku do Uralu”.
Zmieniony Tekst 
Przemówienia

Po ostrej replice Gomułki 
na przemówienie De Gaulle’e 
w warszawskim Sejmie, Pre­
zydent zmienił tekst swego 
końcowego przemówienia w 
TV, omijając w nim słowa 
“Dziś dziękuję za pełne speł­
nienie mych pragnień”. Fran­
cuski minister spraw zagra­
nicznych Couve de Murville 
twierdził później, że słowa te 
zostały ominięte przez pomył­
kę, ale Prezydent oświadczył 
jasno, że — po replice Gomuł­
ki — zdanie to było zbyteczne.

Mimo wysiłków i entuzja­
stycznego przyjęcia przez spo­
łeczeństwo, nie udało się De 

' Gaullowi rozluźnić więzów, 
łączących reżym z Kremlem i 
wciągnąć Polskę do współpra­
cy z Francją nad budową 
“Wspólnoty Europejskiej”.
2 Zgodne Punkty

Dziś rano, przed odlotem, 
miały miejsce końcowe roz­
mowy polityczne De Gaulle'a 
z Ochabem i innymi polskimi 
przewódcami. Jak się wydaje 
osiągnięto porozumienie tylko 
w dwóch punktach: granicy 
na Odrze i Nysie oraz wspól­
nego działania w zakresie za­
kończenia wojny w Wietna­
mie. Jeżeli chodzi o ten drugi 

i punkt, to oba kraje stoją na 
stanowisku konieczności za­
przestania przez US bombar­
dowania Północnego Wietna­
mu.

Oficjalny komunikat zosta­
nie wydany, po odlocie Pre­
zydenta Francji.

Samoloty US 
Bombardują 
Haiphong

Saigon, Wietnam Południo­
wy, (UPI) — W ppniedziałek 
lotnictwo US dokonało nalotu 
na największy port północne­
go Wietnamu: Haiphong. Jak 
stwierdza rzecznik piloci nie 
bombardowali statków, znaj­
dujących się w porcie, lecz je­
dynie zaplecze portu magazy­
ny, mosty, linie kolejowe. 
Zniszczono dwa budynki 
dworcowe, milowej długości 
zestawy wagonów kolejowych, 
dwa mosty niespełna mile od­
ległe od śródmieścia miasta i 
główny most kolejowy.
Polski Statek w Porcie

Dwie sowieckiej konstruk­
cji rakiety SAM, wystrzelone 
w kierunku amerykańskich 
samolotów, spadły i wybuchły 
o 2,000 stóp od znajdujących 
się w porcie 3 frachtowców. 
Jeden z nich był polski, dru­
gi miał włoską banderę a trze­
ci nie został zidentyfikowany. 
Statki: polski i włoski podnio­
sły kotwicę i pożeglowały na 
morze.

Bombardowanie portowego 
miasta Haiphong jest konty­
nuowaniem akcji przeciw 
morskim liniom dostaw woj­
skowego sprzętu z zagranicy 
dla Viet Kongu. Akcja ta zo­
stała zapoczątkowana w nie­
dzielę zbombardowaniem 3- 
ciego, pod względem wielkoś­
ci, portu w Północnym Wiet­
namie: Cam Pha.
1 Samolot Strącony

Ogółem lotnictwo US doko­
nało wczoraj 110 nalotów nad 
Północny Wietnam. Jeden sa- 

jmolot US został strącony o- 
i gniem komunistycznej arty­
lerii, daleko na południe od 

I Haiphongu. Jest to 674 maszy­
na stracono w czasie wojny 

'nalotów nad Północny W±e.- 
nam.
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W. Macuda Jr.’s 597 Series Highlights
C. 41 ’s Season Opener At Karlov Bowl

Last Tuesday at Karlov Bowl, 
Walter Macuda Jr.’s 597 series 
highlighted a new season at new 
alleys, with Cragin Bowl closing, 
Council 41 moved to Karlov 
Bowl On alleys 1 and 2 last year’s 
runner-up F & T Rest a u r a n t 
battled C & S Jewelers, last year 
known as Garden Walk. W. Ma­
cuda Jr.’s 224 and 597 series 
swept F & T honors. His apprent­
ice, W. Macuda Sr., rolled 214-577 
to take second place laurels. 
C&S Jewelers honors went to 
newcomer Rich Sasak. He rolled 
191-526 to lead them.

On alleys 3 and 4 a hopeful 
Mazewski Booster squad squared 
off with Doc Kutza’s ageless 
Sluggers. The defending cham­
pions are intact from last year. 
Bob (he’s the king) Krieger paced 
Mazewski with a 212-572 night.

Casey Grenidzinski beat out his 
father-in-law, Ed (Chicago Fats) 
Chiappetta 527-526. Phil (Mr. 
Lucky) Turbak slipped to a un-

Pittsburgh Penquins 
Ooen Camp 
Wednesday

Veteran National League play­
ers will be in Ude spotlight Wednes­
day when the Pittsburgh Penguins 
open their first pre-season training 
camp ait Brantford, Ont.

Of the 26 players wiitfh profes­
sional experience who will report 
to Coach “Red” Sullivan, ten have 
played at least 100 games in the 
NHL. Twelve amaiteur players will 
join the pros to bring the total 
number of players in camp to 38.

Defenseman Leo Boivin and For­
ward Andy Bathgate top the list of 
seasoned performers. Both have 
played more than 900 regular sea­
son NHL contests. The 35-year old 
Boivin, who started his profes­
sional career in Pittsburgh, could 
reach the 1,000 game mark by play­
ing 71 games this season.

Bathgate is returning to his 
natural right wing position after 
a couple of fruitless seasons with 
the Detroit Red Wings where he 
was used mostly at left wing and 
center. Sullivan is counting heavily 
upon Baithgate who ranks as the 
ninth all-time goail-scorer in the 
NHL with 314 tallies.

The all-important starting goal­
tender’s post and the backup job 
ere wide open. The battle for this 
position will probably create more 
competition than that for any other 
epat on the roster. Former Cleve­
land Baron goalie Les Binkley, Roy 
Edwards and young Joe Daley are 
the three eras vieing for the post. 
Amateurs Steve Rext and Marv Ed­
wards, Roy’s younger brother, are 

• highly touted and could land a job 
' by impressing General Manager 
Jack Riley and Sullivan with a 
strong showing in camp.

But the battle for big league 
berths is expedted to be keen at 
all positions in this first year of 
NHL expansion. There are 11 de­

fensemen who Will fight for just 
five spots on the roster. Up front 
20 players will be looking for 11 
forward jobs.

Riley and Sullivan will have less 
than one month to make up their 
minds as to who their best 18 play­
ers are exclusive of goaltenders. 
The Penguins meet the Montreal 
Canadiens ait the Civic Arena on 
October 11th in their first regular 

season game.

Jim Ninowski Injured
Washington (UPI) — Washing­

ton Redskin quarterback, Jim 
Ninowski, is under observation in 
Doctors’ Hospital because of a j 

concussion he suffered in last 
Saturday’s game with Pittsburgh 
Norfolk, Virginia.

He is not expected to play in 
the Redskns regular season open­
ing game against the Philadel­
phia Eagles next Sunday.

couth 448, and Joe Cwynar sank, 
well, let’s say he had a bad night. 
The Sluggers were led by Bill 
Bataska’s 200-544. Al Jancovic 
was second with 193-533. — Al 
Kutza is aiming to dethrone Bob­
by Kreiger for high average. Al 
Kutza rolled 185-472. That Old 
M'an River, Doc Kutza, just keeps 
rolling along. It’s his umpteenth 
try to win a championship in 
Council 41.

On alleys 5 and 6, Bill Hull re­
turned to the Erickson Boosters 
after a years absence. The come­
back sizled out but Bill still led 
the Erickson Five with a 182-508 
performance. Joe Priore took 
second place with his 170-492. Joe 
Szczepanik, the refugee from O’­
Malley & McKay, finished third 
with a 177-489 debut as an Erick­
son. TNT Tap highs were 184-507 
by newcomer Bud Walsh. Bob 
Klatt was second with 158-457.

On alleys 7 and 8, the house 
team, Karlov Bowl, tackled O’­
Malley & McKay. (Last year’s 
Cragin Bowl). On O’Malley, ’68 
style, Wally Cwynar and new­
comer Rich Turbak replace Mc­
Carthy and Ferguson.

Rich Turbak paced the new 
O’Malleys with 193-515. Wally 
Cwynar took second with 158-440. 
Hank Majzer took Karlov Bowl, 
honors with 215-568 followed by 
LeRoy Figiel’s 190-531.

Inside Track: Three families, 
the Cwynars, Macudas, and Tur- 
baks compose 15% of the leagues 
bowlers. There are 11 new bowl­
ers this yeer. Some nicknames for 
this season—Bob (Twiggy) Cwy­
nar,. Al Mulligan Smentek, Wally 
(The Great One) Aftacuda Jr., 
Casey (Choo-Choo) Grendzinski, 
and Sam (The Bambino) Ing- 
noffo, plus Rich (Mow’em Down) 
Turbak. Remember these immor­
tal words of Wally Cwynar — 
“I’m gonna hit 170 this year”. He 
is referring to a 170 average for 
the 1967-68 season. We’U see if 

■his prediction comes true in May. 
After last Tuesday’s 597 series, 
do you see why I nicknamed my­
self The Great One? TNT Tap 
vs. Karlov Bowl, F & T Rest. vs. 
Doc Kutza, and C&S Jewelers 
vs. Mazewski.

A new feature in the column 
Mr. Know It All.

Mr. Know It AU for 9/12/67 — 
Where is the forld’s largest bowl­
ing establishment? Answer next 
week. Mr. Know It All asks ques­
tions about different sports, 
especially bowling. It just tests 
how well you remember and 
know your sports.

There will be a new question 
each week. Your reporter.

Walter Macuda Jr.

Horlen Pitches No 
Hitter — And Wins

A funny thing happened to Joe 
Horlen Sunday. He pitched a no- 
hitter — and won.'

The Chicaso Wbite Sox’ right­
hander is the classic example of 
how won-lost records tell little 
white lies about pitchers. He had 
never won more than 13 games in 
a season before 1967, not even with 
Lincoln in the Three-1 League.

Last year he had a crack at win­
ning the American League earned 
run average crown — and become 
the finst man with a losing record 
to do so. And in 1963 he pitched 
eight and % innings of hitless ball 
against Washington — only to give 
up two hits in the bottom of the 
ninth and lose the game 2-1 when 
Don Lock slammed a two-run 
homer with two out.

Indeed it mi^iit have been more 
aipropriaite if the stocky Texan had 
retired aU 27 Detroit batters and 
still found a way to blow the game.

Horlen was not to be denied 
Sunday. Realizing how few runs 
it takes to beat the punohless White 
Sox, Horlen recorded the 13th shut­
out of his five-year major league 
career and his fourth of the season 
while becoming the first Chicago 
pitcher in 10 yeans to hurl a no- 
hitter as the Sox downed the Tigers 
6-0 to snap a five-game losing 
°treak.

TZ/ie Sportsman’s Corner
___  ' by Clark Webster, Remington Wild Life Expert

r ^ł^!L°UNDS °F ™E WEST-

history, the crack of the rifle has 
echoed throughout the land. Fire­
arms meant survival for the pio­
neers—protection from starvation 
and attack as they pushed the 
frontier westward.

While today's outdoors­
man carries a rifle whose 
design and performance 
would have amazed the 
pioneers, the hand axe 
lingered on as his chief 
wood-cutting tool. But 
now the new Remington 
SL-9 chain saw weighs 

> just a few pounds more 
,■ than his rifle, and prom- 
1 ises to make blisters as 

obsolete as the powder 
f horn.

When a man and his 
family staked their claim 
however, it was the ring 
of the ax blazing trails, 
cutting clearings, and 
building the cabin that 
announced the end of 
their wandering, the be­
ginning of a new life.

Sv

TV CAMEOS: Raymond Burr

Look for the Real ‘Perry’ in October

Raymond Burr will do all his “Ironside" acting from a 
wheelchair, when NBC presents the new series this fall.

«

|p3
■ -

By MEL HEIMER
COME mid-September, 

TViewers will be seeing a new 
Raymond Burr, after these nine 
years of making D.A. Ham Bur­
ger a silly ass in court on the 
Perry Mason show—but there 
will be still a third Raymond 
Burr on tap the month after, and 
this one will be the real thing.

Heavier than as Mason (let’s 
hope he doesn’t mushroom back 
to those nearly 300 pounds of 
pre-Perry days) and with a new, 
graying crewcut, Burr will be 
a wheelchair detective in “Iron­
side,” a Thursday night series 
on NBC-TV. But if you want to 
see behind the wheelchair and 
the detecting shalamalacca, it's 
suggested you tune in on “Ray­
mond Burr Visits Vietnam” 
Friday, October 6.

The one - hour color special 
written, produced and directed 
by NBC's award - winning Len 
Giovannitti, is no hokum. Burr, 
as “an interested American,” 
has visited V.N. more than ten 
times and the video special will 
show him as he travels and 
describes what he sees and the 
people he meets. “The first time 
I went,” he says, "there were 
no more than a few hundred 
Americans there, serving as 
advisers to the South Vietna­
mese armed forces. I went to 
Vietnam simply because they 
were there and because I 
thought they would appreciate 
seeing someone from home.

» » »
“ON THIS trip, I covered the 

country from the Demilitarized 
Zone to the southern tip of the 
delta, from the big airbase at 
Da Nang to the small outpost on 
the island of Long Huu. This 
time, the Americans weren’t 
hard to find. There were more 
than 450,000 of them.”

There’ll be excitement as well 
as travelogue on the hour show; 
the camera goes along with 
Burr as he accompanies the 
Navy’s “river assault flotilla 
one” up the Mekong River on 
a search-and-destroy operation. 
He also visits Tuy Loan, a vil­
lage 30 miles northeast of Da 
Nang, where a 17-man Marine 
squad lives and protects 3,000 
inhabitants, as part of the 
corps’ civic action program.

Burr does no preaching, no 
particular side-taking. “After 
traveling around the country

this time,” he says, “I wondered 
if there are any definite an­
swers to the war that shatters 
this nation. I realized that I 
was not leaving Vietnam with 
any of them, the definite an­
swers, but some things were 
clearer than before.” In sum, he 
adds, V.N. is “not a happy place 
to visit, but perhaps one day it 
will be.”

» » *
AS FOR "Ironside” — well, 

Burr has one thing in common 
with the fictional detective chief 
Robert Ironside, paralyzed by a 
criminal’s bullet fired into his 
spine but still active as a civil­
ian consultant to San Francis­
co’s detective bureau. The com­
mon denominator is single- 
mindedness. Ironside wants only 
to be a cop; Burr always has 
wanted to be an actor and only 
an actor. Canadian - born 50 
years ago, he joined a Vancou­

ver, B.C. stock company at 12. 
Later he did repertory in Eng­
land, worked as a New Mexican 
ranch hand, a salesman, a for­
ester and a deputy sheriff and 
in 1940 was even a drama 
teacher at New York's Colum­
bia University.

• • •
HE WAS in the Navy and Ma­

rine Corps in World War II—• 
his heart still is with the mili­
tary and he has recorded 3,000 
radio shows for Armed Forces 
Radio, along with his frequent 
trips to the Far East—and in 
1957, after many films, began 
the long, almost endless saga of 
Perry Mason, for which he won 
Emmys in 1959 and 1960. To­
day, he's one of California’s 
best-known art collectors and 
dealers and owns a plantation 
in the Fiji Islands—but mostly, 
between trips to Vietnam he 
plies his trade: actor.

Pro Football Roundup
Football coaches do peculiar 

things which fans often find diffi­
cult to understand.

Last week, Joe Collier, the Buf­
falo Bills’ coaah, placed Booth 
Lusteg on waivers and some eye­
brows were raised. Lusteg, you will 
remember, was the story of the 
1966 Buffalo Bills. He came into 
camp a longshot candidate for the 
kicking specialist job and finished 
tied for second in American Foot­
ball League scoring with 98 points. 
He bit on 41 of 42 extra pointe and 
19 of 38 field goals.

Why then get rid of a guy like 
that?

The Buffalo fans received their 
reply Sunday when the Bills open­
ed their AFL season with a 20-17 
victory over 'the New York Jets 
after trailing 17-0 going into the 
final period.

Collier’s answer to waiving Lus­
teg was Mike Mercer, who kicked 
a 43-yard field goal with nine sec­
onds remaining to win the game 
after previously booting the Bills 
into a club-record 51-yarder with 
2:27 remaining.

In AFL’s other game Sunday, the 
Oakland Raiders overwhelmed the 
Denver Broncos 51-0. In Saturday 
night’s AFL competition, Kansas 
City outscored Houston 25-20 and 
San Diego defeated Boston 28-14.

Tire National Football League 
opens its season Sunday and the 
teams spent the weekend conclud­
ing their exhibition schedule. Sun­
day. Cleveland bested Minnesota 
42-14 and Saturday nlisfat. Green 
Bay routed New York 31-14; New 
Orleans downed Atlanta 27-14; 
Baltimore ripped Dallas 33-7; Chi­
cago blanked Philadelphia 14-0; 
Washington outscored Pittsburgh 
16-10 and Los Angeles routed San 
Francisco 34-7.

Teaming with Mercer for the 
Bills’ comeback victory was out- 
of-favor quarterback Jackie Kemp. 
Kemp had trouble moving Buffalo 
in the third period after Tom Flores 
failed to move the team in the 
first half, but in the fourth quarter 
he Mt Art Powell with touchdown 
passes of 24 and 37 yards within 
2ti minutes. After that Mercer 
took over.

Quarterbacks Daryle Lamonica 
and George Bianda took turns in I 
tearing the Denver Broncos apart. 
The Oakland defensive team spent 
as much time in the Denver' back- 
field as did Bronco quarterbacks [ 
Steve Tec,si and Scotty Glidken, 
spilling them time and again, and 
forcing punting situations from in 
or near the Denver end zone.

Saturday ni^’4, Len Darwson 
completed a record-breaking 15 
straight passes and 17 of 19. In 
breaking the mark of 11, the Kan­
sas City quarterback threw a

Mexico celebrates the 157th 
anniversary of her struggle for 
independence on September 16, 
ushered in throughout Mexico 
and in Mexican Embassies all over 
the world by the re-enactment of 
the tradiional grito ceremony the 
night before. In recent years, the 
grito ceremony has also been re­
enacted in New York, Chicago, 
Los Angeles and other U.S. cities 
with a substantial Mexican- 
American population, with a 
high-level Mexican Government 
official representing Mexican 
President Gustavo Diaz Ordaz at 
proceedings.

The grito, or Cry of Independ­
ence, was first uttered by a priest 
Father Hildago y Costilla, in the 
small town of Dolores in 1810. At 
11 p.m. on September 15, Father 
Hidalgo sumoned his parishioners 
by ringing the church bell and 
issued his call for an armed up­
rising against Spanish rule with 
the cry, “Viva Mexico! Viva los 
Mexicanos!”

The War of Independence offi­
cially began at that moment. 
Traditionally the President of 
Mexico re-enacts the frito every 
September 15 at 11 p.m. from the 
balcony of the National Palace 
overlooking Mexico City’s huge 
central square ths Zocalo. — 
Throughout the evenining of the 
15th, hundreds of thousands of 
high spirited citizens gather there 
just as New Yorkers throng 
Times Square on New Year’s 
Eve. As the crucial moment ap­
proaches, the excitement mounts 
almost unbearably. The President 
makes his appearance, delivers a 
short address and then, timed 
exactly at 11 p.m., delivers the 
grito. A pandemonium of shouts, 
horns, cheers and happy laughter 
sweeps the great square, and the 
independence celbration is on.

thegreat
Meanwhile, at precisely the 

same time, the same ceremony 
has been re - enacted through­
out Mexico by state governors 
and city mayors, and by diplom­
atic representatives abroad.

touchdown pass to Fred Arbanas 
and for two extra poiints.

San Diego quarterback John 
Hadi hit end Willie Frazier with 
an 11-yard touchdown pass and 
Ken- Graham ran back a pass in- 
(terception 68 yards to spark the 
Chargers’ victory over the Boston 
Patriots.

The following day (September 
16) is Independence Day, a joy­
ous holiday all over the republic, 
much like our Fourth of July. 
In Mexico City, there is an im­
pressive military parade and cer­
emonies at the Monument to In­
dependence and at the graves 
of Mexican heroes.

Similar parades and ceremonies 
take place in Mexico’s major 
cities, but in the small towns the 
Independence Day rites are much 
more informal. A young boy is 
usually selected to be dressed 
like a priest to represent Father 
Hidalgo; a young girl, dressed 
like a queen, represents Mexico. 
They lead a parade of civilians 
and school children. Fireworks 
and student programs of rcita- 
tions, songs and dances are fea­
tures.

Mexican indepedence was 
achieved in 1824, but what Mex­
icans call their “Continuing Re­
volution,” the drive to attain 
maximum political, social and 
economic rights for all Mexicans, 
goes on even today.

All-Time Hockey 
Great Joins Seals

The California Seals today an­
nounced that all-time hockey great 
Jacques Plante, a super star goalie 
•with the Montreal Canadiens and 
New York Rangers, will attend the 
Seals training camp at Port Huron, 
Michigan, as a special assistant to 
General Manager-Coach Bert Olm­
stead.

Olmstead said arrangements had 
been completed with New York, 
giving the retired goalie permis­
sion to work with the Seals. The 
six-time winner of the Vezina 
Trophy, hockey’s top goaltending 
award, is still New York property 
despite having retired two years 
ago.

Widely regarded as the most 
colorful goalie in hockey history, 
and generally considered in the top 
echelon of all-time greats, Plante 
is also recognized as one of tie 
top instructors in the art of block-

Americans To Share In Mexican 
Independence Day Celebrations

Sport Parade Z Bocznej Trybuny Sportowej
New York. (UPI) — A baseball 

manager is like the husband of an 
unfaithful wife.

He’s always the last one to know. 
Wes Westrum, manager of the 

last place Mets, realizes that’s all 
part of the game. He knew it be­
forehand when he took the job. 
That doesn’t make it hurt any less 
now, however.

Westrum, a truly dedicated base­
ball man Who actually has done a 
good job considering all the cir­
cumstances, goes about his business 
every day like the professional he 
is.

He acts and talks as if he doesn’t 
have a worry in the world but his 
eyes give him away. They look 
awfully sad.

Westrum is not blind.
He picks up the newspaper one 

day and reads where it’s all set 
for Alvin Dark to manage the Mets 
next year.

That’s the furthest possible thing 
from the truth but seeing it there 
in the paper doesn’t do much for 
getting Westrum’s morning off to 
a bright, cheerful start.

Maybe he gets past that day 
okay, but along comes the next one 
and now he sees where Whitey 
Herzog has become the man who’il 
succeed him.

So he tosses that paper away and 
picks up another one which lets 
him know that Gil Hodges of 
Washington is the man the Mets 
always really wanted.

Westrum reads things like that 
and they bother him.

“Certainly I’m concerned,” he 
says, “I’m only human.”

It goes even deeper than mere 
concern with him, however.

“Naturally, my pride is hurt.” he 
admits honestly enough. “When­
ever you see speculation of this 
nature in the newspapers, nothing 
is impossible. It’s tough working 
on a yearly contract, especially 
when it gets down to a day to day 
basis like this.

“Today,” he said, only a shade 
above a whisper, “I’m using my 
26th pitcher of tine season. I know 
this is gonna be a better ball club 
next year, but sometimes you have 
to fall back to get Stronger.”

Westrum took over as interim 
manager of the Mets when Casey 
Stengel broke his hip during July 
of 1965. The club finished 10th 
that year and moved up to ninth 
place under Wesitrum last season.

T'is time it’s a toss-up whether 
the Metis ■Will finish ninth or 10th 
but it really won’t make that much 
difference insofar as Westrum’s 
fulture is concerned.

Nor will it make much difference 
that Gene Mauch of the Phillies 
calls Westrum “the best handler of 
pitchers in the league,” or that the 
Mets’ players don’t hold him ac­
countable for their poor showing.

“With all the changes this club 
has made, he’s done as well as 
anyone could under the circum­
stances,” said one of the Mete’ vet­
erans.

“But you know how fans are. If 
one of your players steals and is 
thrown out, the manager should 
never have sent him down; bult if 
that same player remains on first 
base and the next batter hits into 
a double play, the manager is a 
rockhead for not sending the guy 
on first down to break up the 
double play.”

Tie Mets still haven’t decided 
who will be their manager next 
year. Bing Devine, the club presi­
dent, says they will decide after 
the season is over and that is true.

But the fact Westrum has not 
been told anything about next year 
could be significant. It certainly 
doesn’t weigh in his favor.

Yogi Berra was supposed to be 
the most locked man in the world 
when the Yankees canned him 
after he led them into the 1964 
World Series.

Yogi never knew for sure he 
was going to be fired, but he didn’t 
faint when he was. The Yankees 
hadn’t exactly rushed him into 
signing a contract for the following 
year.

“I had an inkling,” he says, 
“when they kept me waiting.”

Wes Wedtrum goes about his 
business like the professional he is.

No matter what, he’ll -be the last 
one to know. 

ing pucks.
Olmstead stated Plante would 

pay particular attention to work­
ing with the Seals second draft 
choice, Gary Smith, and -the other 
young goaltenders on the squad.

“Jacques has obtained a three- 
week leave of absence from bis 
employers in Montreal,” said Olm­
stead, “and he’ll give us the kind 
of experienced instruction these 
young fellows need.”

Olmstead played with Plante in 
Montreal when both were members 
of the Canadiens’ mid-1950’s pow­
erhouse teams. There is mutual 
respect between the two and in 
accepting the Seals’ offer to par­
ticipate in their camp, Plante said, 
“I’m sure I can be of some help 
tp Bert and the Seals. I’m really 
looking forward to the challenge of 
helping young players on their way 
up.”

Secret Agent X9 By Al Williamson and Archie Goodwin
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ne zostało rewanżowe spotkanie 
piłkarskie pomiędzy grupowymi 
mistrzami National Professional 
Soccer League Baltimore Bays i 
Oakland Clippers, które zakoń­
czyło się jak ogólnie przewidywa­
no pewnym zwycięstwem dosko­
nałego zespołu z Oakland 4:1. 
Pierwsze spotkanie tych zespo­
łów rozegrane w Baltimore, za­
kończyło się zwycięstwem dru­
żyny Baltimore Bays 1:0, a że w 
obydwu meczach zaliczono ilość 
zdobytych bramek, wobec tego 
mistrzem piłkarskim National 
Professional Soccer League na 
1967 rok został najbardziej zasłu­
żenie zespół Oakland California. 
Meczowi temu przyglądało się 
przeszło 10,700 widzów.

* * *

NATOMIAST w St. Louis ~a 
boisku Busch Memorial Stadium 
rozegrano spotkanie kwalifika­
cyjne dwóch wicemistrzów grup 
National Professional Soccer 
League — St. Louis Stars i Phi­
ladelphia Spartans. Spotkanie to 
zakończyło się ciężko wywalczo­
nym zwycięstwem zespołu St. 
Louis Stars, które zakwalifiko­
wało się do meczu o Puchar Ko­
misarza Piłkarskiego — K e n 
M’ackera, a które to spotkanie zo­
stanie rozegrane już 18go wrze­
śnia b.r. W meczu piłkarskim 
pomiędzy St. Louis Stars i Phi­
ladelphia Spartans bramki dla 
zespołu St. Louis zdobyli — Nor­
bert Pogrzeba (dawniejszy gracz 
Polonu Bytom) w 12 min. gry 
(była to jego 12 bramka, zdoby­
ta w obecnym sezonie). Drugą

Gaylord Perry 
Misses Mark
There was early speculation that 

San Francisco righthander Gay­
lord Perry might tie or break 
Carl Hubbell’s long-standing rec­
ord for consecutive scoreless in­
nings pitched. Gaylord ended this 
talk hmself when he yielded an 
unearned run Sunday in the 
Giants’ victory over the Chicago 
Cubs.

The gangling Perry brought his 
consecutive runless string of 34 
innings into his starting assign­
ment against Chicago. He was 
12 1/3 innings shy of the National 
League mark set in 1933 by one­
time Giant ace, Carl Hubbell.

Perry looked as if he mght con­
tinue on his way to tie or break 
Hubbell’s mark -when he set the 
Cubs down over the first six in­
nings.

In the seventh inning, however, 
Ron Santo opened with a walk, 
went to third on Perry’s bad 
throw to second on Ernie Banks’ 
grounder. Santo scored when Bob 
Raudman hit into a double play, 
ending Perry’s scorless skein at 
40 2/3 innings.

FIXUPTIPS
For Sandlot Ball Players

Complete instructions for mak- 
i ing the baseball target of lumber 
land V Weatherall, a rugged, 
i exterior grade, dent-resistant 
I hardboard, are given in pictures 
i and drawings.
1 Easy to finish because it has 
| baked-on primer, Weatherall is 
! available from lumber and 
building materials dealers.

For a copy of free plan AE- 
1 704, send a postcard to Masonite 

Corporation, Box B, Chicago, 
Ill. 60690.

SANDLOT baseball players | 
can improve their throwing 
with a bell-ringing target
They’ll get hours of fun and- 

practice from a rugged baseball 
target which they and their dads 
can put together easily by fol- 
lowing a free plan.

bramkę zdobył Rudi Kobl w 41-ej 
min. gry. * * *

W UBIEGŁYM tygodniu zosta­
ły przerwane pertraktacje pomię­
dzy reprezentatami, zaintereso­
wanymi w połączeniu się obu za­
wodowych lig piłkarskich na te­
renie amerykańskim — National 
Professional Soccer League 
American Soccer League i United 
Soccer Football Association. Jak 
wiadomo oficjalnie uznano na te­
renie amerykańskim United Soc- 
eer League i władze piłkarski* 
United State Soccer Football As­
sociation lekceważyły, ignorowa­
ły i w początkowych fazach roz­
wijania się “nielegalnie” (?!) zor­
ganizowanej National Soccer 
Football League, przepowiadały, 
że liga ta musi zginąć z powierz­
chni na amerykańskim terenie, 
gdyż nie otrzymała zezwolenia na 
zorganizowanie takowej ligi przez 
“wszechwładną” United State 
Soccer Football Association.

* * *
NATOMIAST “uznawana” 

przez władze USSFA liga United 
Soccer Association na ostatnim 
rocznym posiedzeniu United 
State Soccer Football Association
— otrzymała zezwolenie na pro­
wadzenie zawodowej ligi piłkar­
skiej na okres 10 lat, z tym, że 
w klauzuli zostało zaznaczone, że 
w obrębie “uznawanej” przez 
władze USSFA drużyny “nie wol­
no” innej zawodowej drużynie 
piłkarskiej grać. Pomimo wszy­
stkiego stworzona została “nie u- 
znawana” liga piłkarska, która 
już zakończyła rozgrywki w swo­
jej lidze, jednak drużyny te nie 
mogą rozgrywać meczy piłkar­
skich z drużynami, które są zare­
jestrowane w Międzynarodowej 
Federacji Piłkarskiej (Federation 
Internationale de Football), a do 
której należy również organiza­
cja piłkarska Stanów Zjednoczo­
nych (United State Soccer Foot­
ball Association).

* * *
PO ODMÓWIENIU władzom 

piłkarskim National Professional 
Soccer League egzystencji czy 
rozwiązania w połączeniu się obu 
zainteresowanych lig — władze 
NPSL wniosły w ostatnią sobotę 
skargę do sądu federalnego o od­
szkodowanie w wysokości $18 mi­
lionów. Skarga wymienia, że 
władze United State Soccer Foot­
ball Association, liga zawodowa
— American Soccer Association 
i międzynarodowa organizacja — 
Feder at ion Internationale de 
Football, sprzysiężyły się, by nie 
dopuścić do egzystencji i rozwi­
jania się National Professional 
League. Skarga władz NPLS wy­
mienia również, że powyższe 3 
organizacje złamały prawo fede­
ralne władz amerykańskich (anti 
trust laws), gdyż są w zmowie, 
by znieść z “powierzchni” ame­
rykańskie drużyny, grające w 
National Professional Soccer 
League. » • »

DALEJ w skardze czytamy, że 
NPSL oskarża te 3 organizacje o 
rozpowszechnianie fałszywych po­
głosek, że piłkarze, którzy zja­
wią się na terenie amerykańskim 
i będą brały udział w rozgryw­
kach NPSL, po niejakim czasie 
zostaną wcieleni do Armii Wuja 
Sama i będą musieli w przyszło­
ści wyjechać na wojnę do Wiet­
namu. Dalej skarga twierdzi, że 
przez zakazanie zespołom piłkar­
skim innych krajów, jak i ze­
społom z American Soccer As­
sociation rozgrywania meczy z 
zespołami NPSL, straty klubów 
piłkarskich National Professional 
occer League powstały na $18 mi­
lionów. Dalej w skardze swej 
NPSL prosi sąd federalny o znie­
sienie tego zakazu. Jeszcze w u- 
biegłym tygodniu miało się ogól­
nie wrażenie — jak powiedział 
komisarz NPSL Ken Macker — 
że władze amerykańskie USSFA 
będą mieć na względzie dobro pił— 
karstwa amerykańskiego i z tego 
mezaliansu wyjdą ku zadowole­
niu obu lig. Wobec jednak od­
mowy władze NPSL nie miały 
innego wyjścia jak szukać rozwią­
zania w sądzie federalnym Sta­
nów Zjednoczonych.

* * ♦
JAK OGÓLNIE przypuszcza 

się — to największą przeszkodą 
w połączeniu się obu lig, czy ist­
nieniu dwóch lig — są władze 
piłkarstwa amerykańskiego —• 
United State Soccer Football As­
sociation, którzy pragnęli by jed­
na część ich członków została 
przydzielona do władz National 
Professional Soccer League, jako 
“płatnych doradców” (?!). Na tą 
sugestię prawdopodobnie nie zga­
dzają się władze National Profes­
sional Soccer L., którzy nie tyl­
ko zainwestowali dużo pieniędzy, 
ale także włożyli i dużo pracy w 
rozwój piłkarstwa na terenie a- 
merykańskim, mając rzucane z 
wszystkich stron kłody pod swoja 
nogi.
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DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), WTOREK, 12-GO WRZEŚNIA, (SEPTEMBER), 1961 

Wiadomości z Cleveland i Okolicy
Korespondent: — W. P. Meklemburg 

3562 West 32nd St., Cleveland 9, Ohio
OD REDAKCJI:—Pod uwagę Gmin i Grup ZNP, Towa­

rzystw i Klubów—uprasza się wszelkie zawia­
domienia i wiadomości do Kroniki z Cleveland 
i okolicy—nadsyłać wprost do korespondenta 
Dziennika Związkowego p. W. P. Meklemburga 
pod wyżej podany adres.

Święto Żołnierza 3 19-go Listopada
Komitet Święta Żołnierza i 

Polskiego, składający się z 
repr. lokalnych Placówek Sto­
warzyszenia Weteranów Ar­
mii Polskiej i Placówek Kor­
pusu Pomocniczego Pań, na 
pierwszym organizacyj n y m 
posiedzeniu Komitetu, uchwa­
lił, aby Święto Żołnierza Pol­
skiego, odbyło się 19-go a nie 
9-go listopada, a na sali balo­
wej Związku Polaków, przy 
Broadway i Forman Ave.

Na pierwszym posiedzeniu 
Komitetu Święta Żołnierza 
Polskiego, które zwołał Ko­
mendant Okręgu 9-go SWAP 
Klemens Bylicki, były repre­
zentowane lokalne Placówki 
61ta, 152-ga i 203-cia SWAP. 
Okręg 9-ty SWAP oraz Pla­
cówki Korpusu Pomocniczego 
SWAP, i Koło Nr. 2-gi Stow. 
Polskich Kombatantów.

Na posiedzeniu tym wybra­
no zarząd komitetu, który się 
zajmie pracą przygotowania 
programu Święta Żołnierza 
Polskiego.

Przewodniczącym Komite- 
Święta Żołnierza Pol. jest p. 
Klemens Bylicki, Komendant 
Okręgu 9-go SWAP. Wice­
przewodniczącym p. Józef 
Ptak, prezes Stow. Polskich 
Kombatantów Koło Nr. 2-gi. 
Sekretarzem p. Kazimierz 
Rutkowski, sekr. Placówki 203 
203 SWAP. Kasjerem p. Syl- 
wian Bobiński. Poza tym na 
następne posiedzenie Komite­

tu, Placówki 6-ta, 152-ga i 203 
SWAP, oraz Placówki Korpu­
su Pomocniczego mają przy­
słać po 2 repr. Proszeni są Ko­
mendanci Placówek SWAP, o- 
raz prezeski Korpusu Pomoc­
niczego. Pani Stanisława Ka­
mińska, prezeska Okręgu 9-go 
Korpusu Pomocniczego Pań 
SWAP, wchodzi do zarządu 
Komitetu z racji urzędu. Na 
posiedzenie do Komitetu Świę­
ta Żołnierza Polskiego, pro­
szeni są także repr. Stow. Pol­
skich Kombatantów Koło Nr. 
2-gi.

Po zorganizowaniu Komite­
tu, wyznaczone będą ‘Subko- 
mitety, które będą zajmować 
się pracą tyczącą się danego 
subkomitetu. Na pierwszym 
posiedzeniu uchwalono, aby 
Święto Żołnierza Polskiego, 
odbyć równocześnie z 50-tą 
Rocznicą Czynu Zbrojnego. 
Uchwalono więc wydać boga­
ty Pamiętnik i zebrać Patro­
naty. Uchwalono zaprosić na 
Święto Żołnierza Polskiego 
Wydział Kongresu Polonii 
Amerykańskiej na stan Ohio, 
wszystkie polskie parafie, pol­
skie Bratnie i Siostrzane Or­
ganizacje i zrzeszenia patrio­
tyczne, aby Święto Żołnierza 
Polskiego i 50-ta rocznica 
Czynu Zbrojnego, była zara­
zem Świętem wszystkich pa­
raf ij, organizacyj i całej Po­
lonii w Cleveland i okolicy.

Podziękowanie Komitetu “Bławatka”
Imieniem Weteranów-Inwa- 

lidów “Komitet Bławatka” O- 
kręgu IX-go SWAP serdecz­
nie dziękuje wszystkim tym, 
którzy w jakikolwiek sposób 
przyczynili się do zebrania 
sumy $1,429 na Fundusz Inwa­
lidzki.

Przede wszystkiem dzięku­
jemy Czcigodnym Ks. Pro­
boszczom za życzliwe pozwo­
lenie i ogłoszenie zbiórki 
przed ich kościołami, jak rów­
nież prasie polskiej i amery­
kańskiej oraz rozgłośniom ra­
diowym za propagowanie tej 
zbiórki no i na końcu kwesta- 
rzom, a szczególnie ofiarodaw­
com, którzy o potrzebujących 
pomocy pamiętali i wspomo­
gli. Dla orientacji podajemy 
listę zbiórki w poszczegól­
nych parafiach.

Św. Stanisława, $174.15; Św. 
Kazimeirza, $91.66; Św. Piotra 
i Pawła, $176.21; Św. Jacka, 
$63.73; Ks. J. C. Rutkowski, 
prób, parafii Św. Jacka, $10; 
Św. Jana Kantego, $130.27; 
Św. Barbary, $42.96; Św. Woj­
ciecha, Berea, $76.23; Naj Ser­
ca Jezus, W. 14 St., $30.12; M. 
B. Częstochowskiej, $99.27; 
Niep. Serca N.M.P., $133.49; 
Przemień. Pańskiego, $68.24; 
Św. Trójcy, Broadwav, $19.90; 
Naj. Serca Jezusa, E. 71 St., 
$63.27; Bożego Ciała, $82.87; 
Św. Jadwigi, $70.97: Św. Józe- 
fata, $23.04; Naj. M. Panny, 
$15.99; Klub Placówki 203, 
$19.40; Stow. Polek, zbiórka 
w czasie Sejmu, $37.97.

Raz jeszcze wszystkim ra­
zem i każdemu z osobna ser­
deczne staropolskie “Bóg za­
płać”. — Komitet Bławatka.

Po Kłótni Postrzelił Policjanta
W domu pn. 815 Clarence 

Court S. W. mieszkają dwie 
rodziny. Na parterze mieszka 
rodzina Homera -Saudill,' lat 
28, a na drugim piętrze zamie­
szkuje rodzina Charle’a R. 
Williams, lat 49. Pomiędzy 
rodzinami przyszło do kłótni 
z powodu hałasu dzieci. Wła­
ściciel domu Charles R. Wil­
liams, przyszedł na dół, ce­
lem załatwienia tej sprawy z 
Homer’em Saudill. Podczas 
sprzeczki doszło do ręko-czy- 
nu. Wezwano policję. Przyby­
ły trzy patrolki policji, na 
czele z porucznikiem Wesley 
Denzine, lat 52, będącym w 
służbie policyjnej przez 24 la­
ta. Pierwszy do walczących 
przyszedł porucznik Wesley 
Denzine. Charles R. Williams 
udał się do swojego mieszka­
nia, chwycił za rewolwer i 
strzelił do porucznika W. 
Denzine. Strzelił dwa razy, 
jeden strzał był celny. Po­
rucznik został postrzelony w

... Arcydzieła 
Literatury Polskiej
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lewą łopatkę. Policjanci nie 
zostali dłużni. Charles R. 
Williams strzelał z okna na 
drugim piętrze i gdy się wy­
chylił policjant strzelił i rów­
nież go zranił. Żona postrze­
lonego zaczęła krzyczeć, aby 
policjanci nie strzelali, bo jej 
mąż już jest ranny. Gdy po­
licja weszła do mieszkania, 
Charles R. Williams leżał na 
ziemi, ale rewolwer jeszcze 
trzymał w ręku.

Policja zabrała postrzelo­
nego do szpitala Cleveland 
Metropolitan General Hospi­
tal, gdzie się znajduje w kry­
tycznym stanie. W tym sa­
mym szpitalu udzielono opa­
trunku porucznikowi, poczem 
zwolniono go ze szpitala. 
Homer’a Caudill, policja za­
brała na stację policyjną, 
gdzie spisano raport zajścia i 
awantury, z potvodu której 
policjant został lżej zraniony, 
a Williams, który pierwszy o- 
tworzył ogień do policji został 
krytycznie postrzelony.

Kwartalne Zebranie 
Okręgu 9-go SWAP

W piątek, 15-go września, o 
godzinie 8-ej wieczorem w 
domu Placówki 152 SWAP w 
siedzibie Okręgu 9-go SWAP, 
pn. 2234 Professor Ave. od­
będzie się kwartalne posie­
dzenie Okręgu 9-go SWAP i 
Korpusu Pomoc. Pań przy 
Placówkach SWAP. Na posie­
dzeniu będzie dużo spraw do 
omówienia, więc wszyscy re­
prezentanci Placówek Okr. 
9-go SWAP są bardzo pożą­
dani, aby wspólnie sprawy o- 
mówić jakie przyjdą pod o- 
brady. — Klemens Bylicki, 
Komendant Okr. 9-go SWAP.

“Clam Bake” Na 
Pokrycie Deficytu

Komitet ostatniej Kampa­
nii Wyborczej, rewidenta po­
wiatowego Ralpha J. Perk, ma 
jeszcze dość pokaźny deficyt 
z kampanii wyborczej. Na je­
dnym z posiedzeń Komitetu, 
sprawa deficytu była oma-

Zebranie Komitetu Jubileuszu
50-Lecia Czynu Zbrojnego Pol. Am.

W środę, 13-go września, o 
godzinie 7:30 wieczorem, w Do­
mu Okręgu I-go SWAP przy 
1239 N. Wood ul., odbędzie się 
żebranie Organizacyjne Komite­
tów, na które Komitet Wykonaw­
czy zaprasza wszystkich swoich 
członków. Organizacje Polonijne, 
które jeszcze nie biorą udziału 
w pracach Komitetu, proszone 
są o przysłanie swoich delegatów. 
Prosimy o przybycie Prezesów 
Organizacji lub przez nich de­
legowanych przedstawicieli.

W myśl uchwały ostatniego 
Zebrania, będzie sporządzona 
wspólna fotografia członków Ko­
mitetu Wykonawczego.

* » *

W pracach Komitetu biorą u- 
dział następujące Organizacje:

Sokolstwo Polskje — Okręg II; 
Zjednoczone Polki w Ameryce; 
Wydział Kongresu Polonii na — 
Stan Illinois; Okręg I SWAP; 
Placówki: 5, 10, 14, 20, 39, 56, 
90 SWAP, Korpus Pomocniczy

wiana, więc uchwalono urzą­
dzić “Clam Bake” na rachu­
nek deficytu.

Clam Bake odbędzie się w 
sobotę, 16-go września, od go­
dziny 3-ej po południu do 9 
wieczorem w domu Stow. Po­
lek, pn. 7526 Broadway Ave. 
Wszyscy przyjaciele i znajo­
mi rewidenta Ralpha J. Perk, 
na Clam Bake są proszeni. 
Wieczór przyjemnej zabawy 
i porcja smacznie przyrządzo­
nych ostryg, wszystkim za­
pewnione. Wszystkich w imie- 
in komitetu zaprasza Vaclav 
Hyvnar, sekretarz komitetu. 
Po dalsze informacje można 
się zgłosić do p. Vaclavs Hyv­
nar. Bilet na Clam Bake $6.00 
od osoby.

Nieślubna Matka 
Skazana Do Więzienia

Panna Barba Slaughter, lat 
24, nieślubna matka dwóch 
synów, zam. pn. 888 Linn Dr., 
w roku 1966 tak pobiła swo­
jego synka, mającego 13 mie­
sięcy, że dziecko zmarło. Ma 
drugiego synka. Sprawa po­
bicia dziecka 9-go lutego 1966 
roku ciągnęła się dość długo. 
Ostatnio stawała prezd sędzią 
Thomas J. Parrina, który ska­
zał nieślubną matkę na sześć 
miesięcy do domu popraw­
czego (Warrseville Work- 
house). Obecnie ma ona dru­
giego 2-letniego synka, które­
go ojcem jest inny mężczy­
zna.

Ulepszenia w Dostawie 
Przesyłek Pocztowych

Poczmistrz C 1 e v e landzki, 
Francis J. Lang, podaje do 
wiadomości, że niebawem w 
Cleveland i okolicy będzie za­
prowadzony nowy system do­
ręczania przesyłek poczto­
wych pierwszej klasy.

Obliczenie jest, że przesył­
ki pocztowe będą znacznie 
szybciej doręczane. Przesyłki 
pierwszej klasy będą doręcza­
ne w przeciągu 24 do 48 go­
dzin od nadania.

Obecnie poczta jest słana 
samolotami, ciężarówkami i 
koleją, ale przesyłka kolejami 
jest' likwidowana. W następ­
nych tygodniach, lub miesią­
cach przesyłanie poczty kole­
ją będzie zlikwidowane, po- 
pozostanie słanie poczty sa­
molotami ,i ciężarówkami.

To się znacznie lepiej kal­
kuluje — jak zaznacza pocz­
mistrz Francis J. Lang.

Jeszcze w tym miesiącu bę­
dzie zaprowadzona dodatko­
wa obsługa pocztowa drogą 
powietrzną.

Posiedzeniee Grupy 
59-tej Stow. Polek

Zawiadamia się o zebraniu 
członków i członkinie To w. 
Wolna Polska, Grupy 59-ej 
Stow. Polek w Stanach Zje­
dnoczonych pod opieką Naj­
świętszej Rodziny, które od­
będzie się w niedzielę, 17-go 
września b. r., o godzinie 2:30 
po południu w sali Stow. Po­
lek, pn. 7526 Broadway Ave.

Obecność członków i człon­
kiń Grupy jest bardzo pożą­
dana, ze względu na podjęcie 
odpowiednich decyzji Grupy, 
oraz sprawozdania delegatów 
i delegatek z odbytego 21go 
Sejmu Stowarzyszenia Polek. 
Wszyscy zatem członkowie i 
członkinie proszeni są o przy­
bycie, aby wspólnie sprawy 
omówić i wysłuchać sprawo­
zdania ze Sejmu. — Józef 
Bogdanowicz, prezes Gr. 59-ej 
Stów. Pol.

Obchodziły Urodziny
Panie Berta Guzda, zam. 

nn. 8213 Grand Division i Rose 
Jakowska, obchodziły 4-go 
września swoje urodziny. — 
Gratulacje i życzenia złożyli 
solenizantkom. rodziny, krew­
ni i przyjaciele.

Okręgu I SWAP; Korpus Pomoc­
niczy Nr. 5; 10 SWAP, Koło Le­
gionistów i P.O. W.; Stowarzy­
szenie Lotników Polskich, Sto­
warzyszenie Polskich Organiza­
cji Wojskowych; SPK Wierność 
Żołnierska; Niezależne Koło SPK; 
SPK Kolo Nr. 15; SPK Koło Nr. 
31; Koło Armii Krajowej; Zwią­
zek Karpatczyków; 5 Kresowa 
Dywizja Piechoty; Związek Śpie­
waków Polskich w Ameryce — 
Okręg I; Chór Echo Nr. 174; Sta­
te of Illinois Heritage Commis­
sion; Związek Miłośników Wil­
na; Zjednoczone Kluby Polskie; 
Związek Harcerstwa Polskiego - 
Obwód Chicago; Związek Eme­
rytów Polskich — Oddział Ken­
nedy; Klub Niezależnych Pola­
ków; Klub Społeczny “Błyska­
wica”; Gmina 177 ZNP; Koło 
Lwowian; Samopomoc Nowej E- 
migracji; Okręg 33 Rady Polonii; 
Stronnictwo Narodowe; Instytut 
im. Romana Dmowskiego; Skarb 
Jedności Narodowej; Nowa Po­
lonia; Kolo Ziemi Wołyńskiej.

Za Komitet Wykonawczy: 
Adam Nowiński, prze w. 
Paweł Kaczmarek, sekr.

Zabawa Koła Sabały 
Związku Podhalan

Koło Nr. 1 im. Jana Sabały 
Zw. Podhalan urządza Bal w so­
botę 16go września, w domu Zw. 
Podhalan pnr. 3035 W. 51sza ul. 
Początek Balu o godz. 7ej wieczo­
rem. Przygotowaniem Balu zaj­
muje się przewodniczący wice­
prezes Józef Gil, wraz z Komi­
tetem którzy dokładają wszel­
kich starań aby Bal był jak naj­
przyjemniejszy i gdzie wszyscy 
na pewno mile się zabawią.

A więc Koło Jana Sabały za- 
przasza wszystkich członków i 
całą Polonię oraz wszystkie Koła 
Związku Podhalan. Również za­
praszamy Zarząd Główny Zw. 
Podhalan.

Do tańca przygrywać będzie 
orkiestra Syrena. Prosimy o po­
parcie. — Komitet z przewodni­
czącym; — Józef Gil .prezes; A. 
Kwak, sekr. prot.

12-Krotnie
Nagrodzone Afgany

Zobaczcie tych 12 żywych w ko­
lorach, pięknych afganów. Zdobę­
dą wam pochwały i nagrody. Nad­
zwyczajna wartość! Kupcie sobie 
tych 12 kompletnych wzorów na 
afgany w książce “Book of Prize 
Afghan”. Dziane, szydełkowane, 
kwiaty, kwadraty, paski, afgany 
w jednym kawałku. Bardzo pro­
ste do wykonania.
. Przyślijcie 50 centów na książkę 
BOOK OF PRIZE AFGHANS.

Cena wzoru 50 centów. Należy- 
tość prosimy nadsyłać w srebrze 
lub w 5c znaczkach pocztowych 
Z Kanady gotówką.

Wypełnijcie ten kupon przy 
zamawianiu wzorów, adresu­
jąc: —- Dziennik Związkowy, 
1201 Milwaukee Ave., Chicago 
Illinois 60622.

Imię i Nazwisko .

Adres

Miasto Stan  

No. Modelka

Rozmiar (Size)

ALICE BROOKS
Pierwszy raz! Jumbo Needle­

craft katalog na rok 1968, setki 
wzorów, 6 wzorów darmo! 
(łącznie z projektem swetrów> 
w katalogu. Robótki na dru­
tach, szydełkiem, hafty. Cena 
50 centów.

Book Nr. 1 Deluxe Quilts za­
wiera 16 kompletnych wzorów. 
Cena 50c.

Book Nr. 2 Museum Quilts 
zawiera wzory na 12 kołder 
Cena 50c.

Book Nr. 3 Quilts for Today’s 
Living. Nowa fascynująca ko­
lekcja. 15 kompletnych wzorów. 
Cena 50c.

Book ot Prize Afghans. Ro­
bótki na drutach, szydełkiem 

I 12 afganów. 50c.

Już teraz — za wczasu — bez pośpiechu —
UCZYŃCIE OKRES LETNI SZCZĘŚLIWYM OKRESEM dla 
Waszej Matki za pomocą nowoczesnych HI-FI Stylizowanych 
CITY RADIATOR SZAFEK! Prawdziwe błogosławieństwo dla 
Matki . . . oszczędzą jej czasu w sprzątaniu domu, ochronią 
ściany, draperie, meble . . . zmniejszą koszt odnawiania do po­
łowy. Nowocześnie zaprojektowane stalowe szafki na radiatory 
na całe życie podniosą walory dekoracyjne wnętrza domu. Wy­
burzcie w kolorach z zapiekanej emalii lub neutralnych od­
cieni odpowiednich do każdej dekoracji. Stanowczo nie 
powodują utraty ciepła. Wszystkie szafki posiadają wbudowane' 
urządzenia do zwilżania powietrza. Ceny zależne od rozmia­
rów szafek. Szafka do 58” długości tylko $36.00 — 46" długości 
tylko $30.00. Każda szafka zrobiona tak by pasowała. Sami 
wykonujemy pomiary przed konstrukcją. Chętnie podamy bez­
płatne obliczenie telefonicznie lub przedstawiciel nasz zgłosi 
się w mieście lub na przedmieściu bez jakichkolwiek Ąjsztów. 
Ceny podane są cenami kompletnymi — bez kosztów dostawy, 
bez ukrytych dodatków, na jedną szafkę lub do całego budynku.

CITY RADIATOR CABINET CO.
W CHICAGO: Bishop 2-2314; Z PRZEDMIEŚĆ: Hickory 7-4692

UWAGA CZYTELNICY W CHICAGO
Szybkość! Punktualność! Wygoda!

ota trzy zasady, jakimi się kierujemy w stosunku do 
NASZYCH CZYTELNIKÓW

W myśl naszego hasła — ezy eheecte

By Chłopiec Przynosił Wam 
DZIENNIK ZWIĄZKOWY

DO DOMU?
Nie będziecie się Już więcej kłopotać z kupowaniem gantg. 

Znajdziecie ją zawsze na Waszym gościnnym progu.
Jeżeli chcecie mieć tę wygodę —-wystarczy wypełnić Kupon 

zamieszczony poniżej i przesłać go na adres:
DZIENNIK ZWIĄZKOWY

1201 N. Milwaukee Ave. Chicago 22, FIL
UWAG Al

Dziennik Związkowy przez chłopca dostarczymy OSOBOM, 
KTÓRE ZAMIESZKUJĄ DZIELNICE MIASTA. OBSŁUGI­
WANE PRZEZ NASZE AGENCJE.

KUPON
Zamawiam niniejszym Dziennik Związkowy, który proszę 1 

J doręczać mi do domu sześć razy w tygodniu, a za który obo- 
| wiązuje się płacić chłopcu regularnie.

i Numer domu ______Nazwą ulicy Piętro[
: • 
i Numer Telefonu  . —— — ■ j

!
J Miasto  Zone - Stan -rr-. •

Podpis zamawlaiseego  - — --- —. J

 

Kącik Ligi Morskiej
Pisze Władysław Tomaszewski

Zabawy, Posiedzenia Oddziałów

Polska Firma Specjalizuje Się 
w Przebudowie Uszkodzonych Aut 
Jest Nią Doskonała Polska Firma Adams 

Auto Construction Co. z p. Adamem 
Waskowskim Na Czele

Oddział Ster Nr. 46 w Dziel­
nicy Brighton Park Ligi Morskiej 
przy Okr. 7 odbędzie swoje bar­
dzo ważne posiedznie, które się 
odbędzie dzisiaj, we wtorek, 12go 
września, w sali pp. Ukleja, pnr. 
4225 So. Kedzie Ave. Początek 
o godzinie 8-ej wieczorem. Na tym 
posiedzeniu delegaci zdadzą swo­
je sprawozdania ze Zjazdu, jaki 
odbył się w dn. 2go, 3go i 4go 
września w Conrad Hilton hote­
lu.

Zarząd prosi o liczne przyby­
cie, gdyż są ważne sprawy do 
omówienia oraz do wysłuchania 
sprawozdań z ostatniego Zjazdu 
Ligi Morskiej.
Z Oddziału Kwaśniewskiego

Pierwsze posiedzenie powaka­
cyjne Oddziału Gen. S. Kwa­
śniewskiego Nr. 43 Ligi Morskiej, 
odbędzie się we wtorek, 12go 
września, w sali posiedzeń w 
Russell Square Parku, o godzi­
nie 7:30 wieczorem punktualnie.

Będą omawiane bardzo ważne 
sprawy, jak też i raporty delega­
tów ze Sejmu.

Prezeska Weronika Bartczak

prosi, ażeby członkowie stawili 
się jak najliczniej.

Po posiedzeniu będzie podana 
kawa i ciastka.

Górą Polskie Morze! — Regina 
Nowakowska, sekr. prot.
Do Oddziałów i Okręgów
Ligi Morskiej

Piszący ‘‘Kącik Ligi M’orskiej” 
zwraca się do sekretarzy i kores­
pondentów Oddziałowych, aby 
nadsyłali swoje komunikaty o 
zabawach i posiedzeniach nie 
później, jak przed każdą niedzie­
lą. Kącik jest zbierany i pisany 
W każdą niedzielę. W Redakcji 
musi być w poniedziałek rano, 
by się mógł ukazać we wtorek. 
Jest więc wskazanym, aby ko­
respondent “Kącika” był zawia­
domiony przed każdą niedzielą.

Listy więc należy do niego a- 
dresować: — Wł. Tomaszewski, 
2906 S. Archer Ave., Chicago, 111. 
60608.

Materiał do “Kącika” nie na­
pływa z Okręgów: — 2, 5 i 7; se­
kretarze tych okręgów nie nadsy­
łają żadnych komunikatów o za­
bawach i ich posiedzeniach.

Święto Dywizyjne 5-tej
Kresowej Dywizji Piechoty

W dniu 17 września br. Koło 
B. Żołnierzy 5-ej Kresowej Dy­
wizji Piechoty obchodzić będzie 
26-tą rocznicę powstania 5-ej Kre­
sowej. Dzień formowania dywizji 
jest niezapomnianym dniem dla 
tych, przed którymi zostały 
otwarte bramy łagrów i więzień 
sowieckich. Zachowani i wycień­
czeni z piętnem sowieckiego raju, 
dotarłszy do Tatiszczewa dołą­
czyli do szeregów tworzącej się 
5-ej Kresowej. Okropne warunki 
obozowania, brak odżywienia, 
epidemia tyfusu i malarii dzie­
siątkowały nasze szeregi. Skwar 
pustyni Środkowego wschodu nie 
był przeszkodą intensywnego 
szkolenia. Zahartowany na duchu 
i fizycznie żołnierz Kresowej, zdo­
bywając Monte Cassino, Ancone 
i Bolonię przyniósł nową chwałę 
dla oręża polskiego.

Nabożeństwem, które zostanie 
odprawione w kościele św. Mło­
dzianków przy ulicy 743 N. Armor 
st., o godz. 10.30 uczcijmy pamięć 
tych, którzy jako Żołnierze Kre-

Kapela Pułaskiego 
PAV. Ligi Morskiej 
Rozpoczyna Próby

Zarząd Kapeli uprzejmie za­
wiadamia, że pierwsza powakacyj­
na próba odbędzie się we wtorek, 
12go września, o godzinie 8-ej 
wieczorem, w sali Ligowej, pnr. 
1082 N. Milwaukee Ave.

Nowi muzycy, grający na in­
strumentach dętych lub bębnach 
są zawsze mile widziani i przyję­
ci. Należenie do Kapeli nie pocią­
ga za sobą żadnych kosztów, 
gdyż repertuar i instrumenta Ka­
pela dostarcza darmo.

Zarząd apeluje o liczne przyby- 
c*e' Jan Lokaj i Józef Bogdan, 
dyrygenci; Józef Stasik, adj.; J. 
Krawczyk, komendant.

Milionowy Spadek 
z Chicago w Polsce 
Odziedziczony

sowej złożyli swe młode życie na 
ołtarzu naszej Snrawy.

Na tę uroczystość Zarząd Koła 
serdecznie zaprasza wszystkich 
członków Koła, organizacje kom­
batanckie, Harcerstwo, oraz całą 
Polonię w Chicago. Organizacje 
posiadające sztandary, proszone są 
o wystawienie Pocztów Sztanda­
rowych podczas nabożeństwa.

Po nabożeństwie Zarząd Koła I 
serdecznie zaprasza uczestników I 
nabożeństwa do Domu Komba­
tanta, przy 2914 W. North Ave., 
na spotkanie towarzyskie przy ka­
wie i ciastku. — Zarząd Koła.
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Wzór 4866

ADAM WAŚKOWSKI, Prezes
Nie wie o tym cała Polonia 

Chicagoska, że mamy w naszym j 
grodzie polską firmę mechanicz- i 
ną, która specjalizuje się w napra­
wianiu karoserii automobilowych, 
naprawia uszkodzone błotniki 
i zderzaki, a co więcej odbudowuje 
kompletnie całe automobile, nawet 
najwięcej uszkodzone i zniszczone 
w zderzeniach i wypadkach. 
Opłaca Się Naprawić
Wasze Auto

Często właściciel tak uszkodzo­
nego auto myśli o sprzedaży go 
na szmelc na funty, ale się myli. 
Jedna z najstarszych firm tego 
rodzaju, słowem doskonała, istnie- j 
jąca od wielu lat polska firma, 
mająca doświadczenie w kierunku 
pracy przez wiele lat, bo już trzy 
generacje specjalizują się w od­
budowaniu i reperacji automobi­
lów — to Adams Construction Co., 
pnr. 4116 W. BelmonJ Ave., której 
telefon jest Kildare 5-8453.
Polska Firma

Ta polska firma udowodniła swą 
doskonale wykonaną pracą w re­
peracji wszelkiego rodzaju auto­
mobili, że zadowoli najbardziej | 
wybrednych. Tu jest przyczyna, i 
że ku najpełniejszemu zadowole­
niu “Adams Construction” kom- i 
pletnie także auto odbuduje tak. 
że nikt nie pozna, że kiedyś było | 
uszkodzone lub zniszczone. Pan 
Waśkowski jest sam specjalistą- 
fachowcem w tej dziedzinie, a po- j 
magają mu w tym dzielnie dwaj j 
jego synowie, wykształceni w tym 
fachu, jak również cały szereg 
fachowów.
Jest Ona Godna Pochwały

Firma “Adams Auto Construc­
tion” jest rzeczywiście chlubą dla 
Polonii chicagoskiej, gdyż cieszy 
się powszechnym uznaniem w ko­
łach amerykańskich, otrzymując 
mnóstwo zamówień od najwięk­
szych kompanii asekuracyjnych.

Krajowa Agencja Informa­
cyjna z 12 września podaje co 
następuje:

Przed dwoma laty 82-letnia 
Anna Chęcińska zamieszkała 
w okolicach Włocławka, o- 
dziedziczyła po swej siostrze 
zmarłej w Chicago spadek o 
równowartości 2 milionów zł.

Wkrótce staruszka przepro­
wadziła się do swej córki Jo­
anny, mieszkającej w Łodzi. 
Upoważniła ją też do prze- 
wadzenia spraw spadkowych. 
Wykorzystując tę okoliczność 
córka, bez zgody matki podję­
ła z banku “PEKAO” znaczną 
część gotówki. Wtedy matka 
złożyła zastrzeżenie, aby cór­
ce nie wypłacano pieniędzy.

Ta jednak sfałszowała pod­
pis matki i podjęła ponownie 
większą sumę pieniędzy i u- 
ciekła z domu. Prokuratura 
wysłała za zbiegłą listy goń­
cze. Zatrzymano ją w Kłoda­
wie. Zdążyła jednak stracić 
400 tysięcy złotych. Sąd ska­
zał wyrodną córkę na 6 lat 
więzienia.

W międzyczasie do władz 
zgłosiła się mieszkanka Wał­
brzycha— Lucyna Robaszew- 
ska informując, że i ona ma 
prawo do spadku. Sad jednak 
oddalił jej roszczenia, jedyna 
prawowita spadkobier czyni 
Anna Chęcińska — wkrótce 
zmarła. W tych dniach uja­
wniono jej testament, w któ­
rym około 1 miliona złotych 
zapisała swojej wnuczce, mło­
dej nauczycielce.

Zostań abonentem ‘Dziennika 
Związkowego” Jeśli nim dotych 
czas nie jesteś.

Nadzwyczajnie wyszczuplający 
model z siedmioma rozmaitymi 
wycięciami karczka. Wybierzcie 
sobie pod szyję lub z głębszym 
wycięciem; bardziej kobiecy lub 
marynarski czy wojskowy. Jak 
również odmianę jampra z bluzką.

Wzór 4866 przychodzi w pół roz­
miarach: 12%, 14%, 16%, 18%, 
20%, 22%. Rozmiary dla kobiet 
10, 12. 14. 16, 18.

Cena wzoru 65 centów. Należy- 
tość prosimy nadsyłać w srebrze 
lub w 5c znaczkach pocztowych. 
Z Kanady gotówką.

Wypełnijcie ten kupon przy 
umawianiu wzorów adreau-
jąc: — Dziennik 
1201 Milwaukee / 
Illinois 60622.

Związkowy
LVe^ Chicago
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ANNĘ ADAMS
Nowe Jesienne
Fasony

Zobaczcie najładniejsze i naj­
nowsze fasony we wszystkich roz­
miarach, w naszym jesienno- 
zimowym katalogu.

JEDEN WZÓR DARMO Z NA­
DESŁANIEM KUPONU - który 
znajduje się w jesienno-zimowym 
katalogu.

Cena katalogu 50 centów
Zamówcie przesyłając 50 <*en- 

I tów w srebrze lub 5 centowych 
1 znaczkach pocztowych.

Firma ta nie tylko specjalizuje się*, 
w prostowaniu, naprawianiu, wel— 
dowaniu, ale także w malowaniu 
i lakierowaniu wedle najlepszych 
formuł wysokogatunkowych. Prze­
budowy wuj e automobile wszyst­
kich marek i roczników i instaluje 
części zapasowe, od najstarszych 
do najnowszych.
Adam Waśkowski 
Znany z Pracy Społecznej

Pan Adam Waśkowski jest po­
nadto czynnym i ruchliwym- 
członkiem Polonii, w której życiu 
bierze udział, należy do polskich 
organizacji, był przez wiele lat 
prezesem Polskiego Klubu Hand­
lowego w Avondale, a obecnie 
jest jego honorowym prezesem }■ 
nie ma jednej polonijnej imprezy, 
aby p. Waśkowski i jego synowie 
nie brali w niej udziału. (R.M.)

Wyścigowiec Zabił 
Przechodnia

Dwóch kierowców urządzi­
ło sobie w niedzielę wyścigi 
swemi autami, na ulicy Hal- 
sted, niedaleko Eastman ul.,, 
używając do tego aut które, 
nadawały się raczej na złom. 
Podobne wyścigi, jak miesz­
kańcy sąsiedztwa podali, od­
bywały się na tym odcinku 
Halsted ulicy co tygodnia, a 
zakłady między tymi kierow­
cami dochodziły do kilkuset 
dolarów.

Jedno z tych dwóch aut 
potrąciło stojącego na pół­
nocnej stronie jezdni, 19-let- 
niego Kenneth Bledsoe, z pnr. 
921 Diversey ave., zabijając 
go na miejscu. Policja wszczę­
ła poszukiwania za obu “wy­
ścigowcami,” uzyskając na­
zwisko jednego z nich. Po­
szukiwany zgłosił się sam do 
policji, oświadczył jednakże, 
iż nie on potrącił przechodnia.

Wyścigowcy jechali z bar­
dzo dużą szybkością, mimo 
iż ich auta nie nadają się 
zupełnie do użytku na ulicach. 
Osobnik który poddał się 
policji na stacji Damen nazy­
wa się Robert Pitchford, liczy 
lat 30 i jest z pnr. 627 Black­
hawk ul. Nie miał on nawet 
licencji ani stanowej ani miej­
skiej. Rozprawa przeciw nie­
mu odbędzie się 29 paździer­
nika, w sądziee od wypadków. 
drogowych.
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To Nie Postęp
Na politycznym niebie w Kalifornii uka­

zała się nowa gwiazda z aktorskiej konste­
lacji. Jest nią światowej sławy dziecko- 
gwiazda filmowa Shirley Temple, dziś po­
ważna mężatka, matka, pani Black.

Była ulubienica całego społeczeństwa ame­
rykańskiego postanowiła kandydować na 
urząd kongresmanki do Izby Reprezentantów 
w Washingtonie. Ubiegać się będzie na nie­
zależnym tykiecie republikańskim w spe­
cjalnych wyborach 14-go listopada w dystryk­
cie, gdzie powstał wakans po śmierci kon- 
gresmana Arthura Youngera. Współzawod­
nictwo będzie niezwykłe, budząc już zainte­
resowanie w całym kraju. O kongresmań- 
stwo ubiega się tam dziewięć osobistości, w 
tej liczbie dwóch wytrawnych polityków “re­
gularnych maszyn” jednej i drugiej partii— 
demokratycznej i republikańskiej.

“Jest to krok, który powzięłam nie łatwo. 
Będę kandydować do Kongresu” — oświad­
czyła pani Shirley, dodając: “To nie mała 
Shirley Temple leci. Jeśli ktoś chce mnie ina­
czej nazwać, niech pisze: Shirley Temple 
Black, niezależna republikanka.”

“Wierzę, że powinniśmy dotrzymać naszych 
zobowiązań w Wietnamie. Musimy wstrzy­
mać komunistów od zabrania Południowego 
Wietnamu. Musimy zwyciężyć i wyjść stam­
tąd szybko” — powiedziała Shirley. Prezy­
dent Johnson, mówi ona, winien słuchać Sze­
fów Sztabu zamiast sekretarza obrony Ro­
berta McNamara.

“To nie postęp dla największego, najsilniej­
szego militarnie kraju w świecie, być wtrą­
conym do widocznie niekończącej się wojny 
z jednym z najmniejszych i najsłabszych kra­
jów na świecie.

“To nie postęp, gdy niektórzy z naszych 
obywateli biorą udział w krwawych rozru­
chach i palą miasta. To nie postęp, gdy por­
nografia staje się wielkim interesem i gdy 
nasze dzieci są wystawione na to” — mówiła 
Shirley.

Jeżeli pani Shirley otrzyma tyle reklamy 
we własnym dystrykcie, ile już otrzymała w 
kraju, to niewątpliwie spotka się z wyborem 
i będzie mogła swoje slogany realizować na 
scenie ustawodawczej w Washingtonie. Jej 
zamożność mówi, że nie szuka ona korzyści 
materialnych, bo jest już dostatecznie w swo­
im życiu uposażona. Zagórowało w niej wy­
bitnie poczucie obowiązku obywatelskiego 
naprawy stosunków w kraju, bo “krwawych 
rozruchów, palenia miast przez własnych o- 
bywateli, jak i dopuszczanie do tego, aby por­
nografia była wielkim interesem i pokarmem 
naukowym dla nieletnich naszych dzieci” — 
na pewno nie można zaliczać do postępu cy­
wilizacyjnego.

Rok Szkolny w Polsce
Podobnie jak co roku w okresie rozpoczęcia 

nauki tak i ostatnio prasa w Polsce pełna jest 
alarmujących wieści nie tylko o opóźniają­
cych się remontach szkół, ale także o poważ­
nych brakach na rynku przyborów szkol­
nych i odzieży. W Łodzi — pisze między in­
nymi warszawski Sztandar Młodych” (nr. 
191) — “już z góry wiadomo, że nie będzie 
dostatecznej ilości sweterków, koszulek polo, 
kamizelek, skarpet i rajstop. Wstyd powie­
dzieć, ale większość wyrobów dziewiarskich 
produkują właśnie zakłady łódzkie i tu wła­
śnie nie można ich kupić.”

Ale nie tylko w Łodzi brak jest odzieży 
dla uczniów i uczennic. “Są więc pisze 
“Sztandar” — iw tym roku kłopoty z ubra­
niem ucznia. Chodzi już nie tylko o to, że 
kolor i fasony są nieatrakcyjne, ale głównie 
o to, że brak niektórych rozmiarów i poszu­
kiwanych artykułów”. Na przykład “kosza­
lińscy handlowcy obliczają, że pokryją popyt 
na swetry i ubrania szkolne zaledwie w 40 
proc. W Białymstoku brak ubrań, swetrów 
a nawet fartuchów. W Lublinie brak fartu­
chów, granatowych swetrów, białych swet­

rowych bluzek” — a nawet — “koszulek gi­
mnastycznych dla dziewcząt i chłopców.”

“Jednak “prawdziwe kłopoty zaczynają się, 
gdy przychodzi do kupna butów. Między in­
nymi w Białymstoku, gdy “tylko pojawią się 
w jakimś sklepie buty, natychmiast tworzą 
się tasiemcowe kolejki. Dla wszystkich towa­
rów nie starcza”, a poza tym “brak w ogóle 
niektórych rozmiarów obuwia. Podobnie jest 
z butami dla uczniów w Szczecinie. Nie ma 
wszystkich rozmiarów, za małe są dostawy. 
W Szczecinie nie ma nie tylko półbucików, 
sandałów, brak nawet tenisówek, pantofli 
gimnastycznych, a nawet zwyczajnych kap­
ci”.

Tak pisze prasa w Polsce, w Polsce “uspo­
łecznionej” przez komunistów na sowiecką 
modłę. Niewątpliwie tak wygląda na codzień 
życie w czerwonym jarzmie.

Jak Widza i Pisza Inni
Pokażmy Się

DZIENNIK POLSKI (Detroit). — We 
wrześniu 1939 roku, w Detroit, sejm Związku 
Narodowego Polskiego odbywał się w atmo­
sferze żałoby i ciężkiego przygnębienia, bo 
Polska uległa przemocy hitlerowskiej, ugo­
dzona w plecy sowieckim nożem.

W dniu 17 września 1967 roku, dokładnie 
w 28 lat później, w tym samym Detroit i w 
tym samym hotelu Sheraton Cadillac (wte­
dy Book Cadillac) rozpocznie się 35-ty Sejm 
ZNP.

Dużo zmian od 1939 roku zaszło w świecie 
i Polonii Amerykańskiej. Polska została 
skrzywdzona w tej wojnie i wbrew swej woli 
znalazła się w obcym bloku. Polonia Ame­
rykańska zdobyła się na niezwykły wyraz i 
akt jedności organizując się w Kongresie Po­
lonii, zainicjowanym przez ówczesnego i o- 
becnego prezesa Karola Rozmarka.

Sejm 35-ty odbywać się będzie w innych 
warunkach niż w 1939 roku. Świat nadal jest 
wstrząśnięty drgawkami niepokoju i wojną, 
która chociaż jest daleko od naszych granic 
nie jest nam obojętna, ponieważ walczy tam 
wielu naszych synów i braci. Inne są też dziś 
warunki społeczne, gdy się wysuwa na czoło 
tylko jedną mniejszość dając jej wszystko, 
a reszta społeczeństwa jest ignorowana.

Ale Polonia stara się żyć i rozwijać w spo­
łeczeństwie kraju, który dla niej też jest 
ojczyzną. I tak się składa, że w tydzień póź­
niej, w Cleveland, Związek Polek w Amery­
ce będzie miał także swój sejm. Razem więc 
te dwie organizacje — ZNP i Związek Polek 
— o blisko pół milionie członkostwa radzić 
będąc nad dobrem własnym i całej Polonii, 
w której odgrywają ważną i cenną rolę.

Sejm Związku Narodowego Polskiego w 
Detroit będzie przeglądem osiągnięć jego 
prac i dokonań za ubiegłe cztery lata. Na nim 
też będą opracowane plany na przyszłość, 
bo tego wymaga życie każdej organizacji. 
Ale dziś, na przeszło tydzień przed rozpo­
częciem się tego sejmu, nas specjalnie intere­
suje to, jak Polonia detroicka winna przy­
jąć ten sejm i posłów i posłanki zjeżdżają­
cych się na niego z całego kraju.

Plany Komitetu Przedsejmowego z dyrek­
torem Mieczysławem Odrobina na czele 
przewidują bogaty program. Nam chodzi o 
to, by w tym programie Polonia wzięła jak 
największy udział. Jak najliczniejsze wystą­
pienie będzie manifestacją na rzecz tak ZNP 
jak i całej Polonii. Musi się ono odbić szero­
kim echem, a wierzymy, że to jest do osiąg­
nięcia.

Rok temu Polonia detroicka popisała się do­
prawdy wspaniałym obchodem Millennium 
Chrześcijaństwa w Polsce. Naszym zdaniem 
Detroit nigdy przedtem nie widziało takiego 
obchodu z dedykacją Pomnika Pułaskiego, 
podniosłym nabożeństwem w Cobo Arena i 
imponującym bankietem. Teraz, na Sejm 
35-ty, Polonia znów może wystąpić w całej 
okazałości w pochodzie na Mszę św. sejmową 
w kościele św. Floriana.

Tej samej niedzieli po południu w Ford 
Auditorium sesja reprezentacyjna oraz wy­
stęp “Kujawiaków” z Kolegium Związkowe­
go, już cieszących się olbrzymim powodze­
niem jako “amerykańskie Mazowsze”. Wie­
czorem bankiet sejmowy w Sheraton Cadil­
lac Hotel, już zapowiadający się doskonale.

Chodzi nam o to, by Polonia detroicka po 
prostu postawiła się i pokazała swą siłę. Nam 
nie trzeba uciekać się do dzikich rozruchów. 
Pochodem do kościoła św. Floriana, wypeł­
nieniem Audytorium Forda i sali bankieto­
wej Polonia detroicka może pokazać swą 
najlepszą i najbardziej wartościową stronę.

Apelujemy do całej Polonii — z Ducho­
wieństwem, Profesjonalistami i wszystkimi 
Organizacjami — by wzięła w tym udział dla 
podkreślenia swej wspólnoty, bo Związek 
Narodowy, największa bratnia organizacja 
polska w świecie, jest wyrazem wspólnoty i 
siły Polonii.

To i Owo
Ponad 50 Unii, zrzeszających pracowników 

różnych zawodów, posiada swoje krajowe 
biura w Washingtonie, D. C., w budynkach 
własnych, wybudowanych kosztem 30 milio­
nów dolarów.

ICo Życie Niesie
“Kozietulski i Inni” — Best-Seller Na Półkach 

Polskich Księgarń.— Po Szkalującym 
Filmie “Popioły” Rehabilitacja Polskich 
Wojaków Armii Napoleońskiej.— Naród 
Polski Broni Się Przed Zohydzaniem 
Bohaterów Samossierry.— Dana Lerska, 
w Piosence Młynarskiego “Po Prostu Je­
stem”, Zdobyła Złoty Medal Sopotu

“Gdy smutna jest teraźniej­
szość, wraca się do przeszło­
ści” — ten aksjomat życia 
każdego z nas znajduje po­
twierdzenie również w życiu 
społeczeństw, a zwłaszcza w 
obecnej Polsce. Pisarze, i poe­
ci, bojąc się dotykać przeszło­
ści, wyemigrowali na kąrty 
historii. Zaczął bodaj Bunsche 
swymi opowieściami o “bez­
piecznych współcześnie” bo­
jach Chrobrego nad zachod­
nią rubieżą. Kontynuowali in­
ni. ‘Ośmielono się’ nawet bro­
nić bohaterskich wyczynów 
naszych przodków tak ośmie­
szanych i dezawu o w a n y c h 
przez reżym. I okazało się, że 
te właśnie książki plus trady­
cyjne — e p os y historyczne 
—Sienkiewicza, Kraszewskie­
go, Gąsiorowskiego — cieszą 
s i ę największym powodze­
niem w społeczeństwie, a 
zwłaszcza wśród, wychowanej 
już w komunistycznym ustro­
ju młodzieży.

Ostatnio bestselerem w Pol­
sce jest nowa książka Maria­
na Brandysa pod tyt..: “Kozie­
tulski i Inni”. Na ekranach w 
Polsce jest jeszcze wyświetla­
ny film, oparty na książce Że­
romskiego, “Popioły”. Reży­
ser bardzo swobodnie potrak­
tował Żeromskiego i w filmie 
zbeszczeszcza pamięć polskich 
wojaków napoleońskiej armii. 
Nic więc dziwnego że książka 
Brandysa — zupełnie inaczej 
przedstawiająca udział Polski 
w kampaniach napoleońskich, 
jest rozchwytywana przez pol­
skie społeczeństwo. Ponieważ 
do nas jeszcze nie dotarła, za­
mieszczamy poniżej recenzję 
na jej temat, pióra T. Sygi, 
drukowaną w jednym z war­
szawskich tygodników.

♦ ♦ ♦
Marian Brandys, autor kil­

ku interesujących opowieści 
biograficznych, dotarł do ar- 
chiwatów sprzed półtora wie­
ku nie tkniętych jeszcze przez 
zawodowych historyków. W 
archiwaliach tych odn a 1 a z ł 
prywatną korespondencję puł­
kownika Jana Leona Hipolita 
Kozietulskiego. S z c z ę ś liwy 
przypadek — nastręczał więc 
materiał i sposobność do napi­
sania zbeletryzowanego ży­
ciorysu bohatera Somosierry.

Brandys postawił jednak za­
danie ambitniejsze i szersze. 
Kozietulski, owszem, lecz o- 
raz historia tych kampanii Na­
poleona, w których żołnierz 
polski brał tak żywy i wybi­
tny udział. Owocem — jest 
książka: “Kozietulski i Inni”. 
(Iskry), dwutomowe dzieło 
nacechowane powagą w trak­
towaniu przedmiotu — uja­
wniające niejeden szczegół o 
pierwszorzędnym znaczeniu, 
a zarazem błyskotliwe w for­
mie, w stylu, w potoczystej 
narracji.

+ + ♦
Bohater Samossierry 
I Jemu Współcześni

Szerokie tło panoramiczne 
książki obejmuje czasy pru­
skie, Księstwo Warszawskie, 
kampanię austriacką, wojnę 
polską 1812 roku, Lipsk roku 
następnego i, później, Króle­
stwo Kongresowe. Bitwa pod 
Somosierrą jest tu więc tylko 
epizodem, ale nadaje on całej 
książce akcent bardzo istotny.

I nawet obecnie w jakiś 
sposób aktualny. Wbrew bo­
wiem ślepcom, rozprawiają­
cym o żałobnych kolorach ‘bo- 
haterszczyzny’ i “kozietul- 
szczyzny” — było to “najtań­
sze ze wszystkich dotychcza­
sowych zwycięstw napoleoń­
skich”. Historyczna szarża 
trwała około ośmiu minut. Po­
legło lub odniosło ciężkie ra­
ny 57 szwoleżerów. Za cenę 
tę zdobyto 16 armat i otwarto 
armii drogę do Madrytu. Było 
tę zwycięstwo o wielkiej wa­
dze militarnej i propagando­
wej, o niezwykłej w przy­
szłych skutkach doniosłości. 
Askenazy nazwał je czynem 
“nie mającym sobie równego 
w całej nowoczesnej historii 
wojskowej”.

Ta partia książki Brandysa 
jest niezamierzoną wprawdzie 
—- ale jakże mocną polemiką 
z filmowymi “Popiołami”. W 
tonie rzeczowym, pozbawio­
nym akcent ów emocjonal­
nych — referuje nam autor 
sprawę zachowania się żołnie­
rza polskiego w podbijanym 
kraju. Zupełnie inaczej aniże­
li w filmie — a rzecz jest o- 
parta na dokumentach — wy­
gląda prawda. Żołnierz polski 
zachowywał się w Hiszpanii 
z godnością, nigdy nie splamił 
honoru zabijaniem bezbron­
nych i dlatego “mieszkańcy 
Madrytu odnosili się do Pola­
ków z sympatią”, więcej — “z 
uniesieniem radości i uwiel­
bienia”.

Napoleon w Oczach 
Ówczesnego Polaka

Oto przykład dość chara­
kterystyczny — wyjęty ze 
wspomnień gen. Tomasza Łu­
bieńskiego. Kiedy powrócił on 
z Hiszpanii, Napoleon pytał go 
o szczegóły pochodu lekko- 
konnych z Burgos do Lermy. 
Łubieński odparł, że “wtedy 
miał kilkuset ludzi więźniów, 
ale ich puścił na wolność, bo 
w szybkim marszu nie chciał 
swego oddziału nimi zajmo­
wać, tym więcej, że byli to 
sami prawie ranni i wszyscy 
bezbronni. Na to Napoleon od­
powiedział?— Trzeba było ich 
zabić”. I odwrócił się od Łu­
bieńskiego, który od tej chwi­
li zmienił całkowicie swój sto­
sunek do cesarza.

Brandys — mówi nam we 
wstępie do książki, że listy Ko­
zietulskiego, nasuwające cią­
gle skojarzenia z osobistościa­
mi historycznymi — konfron­
tował w trakcie pracy z rela­
cjami pamiętnikarzy i z sąda­
mi historyków. I ani się spo­
strzegł, jak te listy, wspom­
nienia, komentarze ułożyły 
się w kronikę - opowieść o e- 
poce napoleońskiej, oglądanej 
oczami ówczesnych Polaków.

+ 4>
“Międzynarodowy Festiwal 

Piosenki w Sopocie” skończo­
ny. Wyniki jego podaliśmy w 
depeszy. Obecnie drukujemy 
garść ciekawostek i opinii, za 
katowicką “Panoramą”.

Metrowej wielkości litery 
pokrzykują z transparamen- 
tów i afiszów nazwiskami naj­
słynniejszych wykonawców. 
Po deptaku sopockim leniwie 
przelewa się barwny tłum le­
tników. Dużo pań boso.

Pierwsze wiadomości o pio­
senkarzach: Nie wystąpi Ka­
tarzyna Sobczyk. Podobno po­
kłóciła się z kompozytorem. 
Ewa Demarczyk chce śpiewać 
poza konkursem. Kismet.

XXX
Dzień Międzynarodowy

Gra połączona orkiestra Ra­
dia i Telewizji pod dyrekcją 
Henryka Debicha. Niestety, 
nie najlepiej, czemu zresztą 
trudno się dziwić, musi bo­
wiem akompaniować 120 u- 
tworom. Zwłaszcza utwory 
swingowe wypadają gorzej. 
Zapowiadają Lucyna Winnic­
ka ((debiut) i Lucja Kydyń- 
ski ((benefis). Od razu wyła­
niają się pierwsi faworyci: 
piosenka “Muzyka” Tariver- 
diewa w wykonaniu demoni­
cznej Gruzinki, Gjuli Czoche- 
li (ZSSR), polska “Po prostu 
jestem” Sławińskiego i Mły­
narskiego w kulturalnej in­
terpretacji — Dany Lerskiej, 
francuska “Wenecja w śnie­
gu” w delikatnym wykonaniu 
Jacqueline Duiac, — ballada 
bluesowa “Ktoś większy niż 
ty i ja” w wykonaniu niezwy­
kle oryginalnej Amerykanki a 
właściwie półkrwi Indianki, 
Leondyny. Dziewczyna ma 
wieczny uśmiech na twarzy i 
najpiękniejsze nogi na festi­
walu.

Pierwszą część koncertu 
wypełniał występ słynnej Ca- 
theriny Valente i jej brata, 
Silvio Francesco. Wrażenie: 
bardzo zdolna, świetnie opa­
nowane rzemiosło, brak sma­
ku:: występ ma znamiona cyr­
kowe;; Silvio nogami żonglu­
je klarnetem, Catherine wali 
mu blachę w czoło itd. Publi­
czność świetna: fachowa życz­
liwa, kulturalna. Wytrzymać 
tyle nieciekawych piosenek i 
znieść tyle przeciętnych wy­
konawców — to sztuka.
Dzień Polski

Od rana sensacja: jury przy­
znało naszej piosence “Po pro­
stu jestem” pierwsze miejsce! 
Na drugim znalazła się pio­
senka rumuńska: “Czemu je­
steś smutny”, na trzecim, miła 
piosenka w wykonaniu Kana­
dyjczyka, Donalda Lautreca: 
“La Manie” utrzymana w for­
mie listu budowniczego zapo­
ry w La Manie, który tęskni 
do dziewczyny. Gratulujemy 
Danie Lerskiej, która istotnie, 
w ostatnim czasie ładnie się 
rozwinęła interpretacyjnie, a- 
le jednocześnie staramy się 
przypomnieć sobie piosenkę 
Rumunki, która mimo dwu­
krotnego słuchania (na pró­
bie i na koncercie) nie utkwi­
ła jakoś w pamięci. Ano, tak 
bywa, gdy jury nieomal w sile 
kompanii.

Koncert dużo bardziej inte­
resujący niż poprzedni. Zno­
wu zwraca na siebie uwagę 
Gruzinka, znowu Francuzka, 
dodatkowo Mimi Nicolova z 
Bułgarii. Irlandczyk— Dickie 
Rock w piosence “Tak daleko 
już Jesteśmy” Rembowskiego, 
Włoszka Jenny Luna w Pio-

Wióra
spod PIÓRA

CO NA WYSTAWIE?
-.Chcąc stwierdzić co najbardziej 
interesuje ludzi zwiedzających 
światową wystawę w Montrealu, 
zwrócono się do obsługujących 
stoiska z pytaniem jakie proble­
my najbardziej absorbują gości.

Odpowiedź: najczęściej słyszy­
my zdanie: "Proszę o wskazanie 
mi najbliższej toalety".

• * *
"KLUB KAWALERÓW"

Od przeszło 130 lat w Szymbo- 
rzu na Kujawach — wsi rodzin­
nej znakomitego poety Jana Kas­
prowicza — przetrwała tradycja 
“klubu kawalerów”, który kulty­
wuje ciekawe zwyczaje, zwłasz­
cza w okresie wielkanocnym. Są 
to tzw. przywoływki, polegające 
na tym, że chłopcy zbierają 
wpierw wiadomości o niezamoż­
nych dziewczętach, a później, w 
pierwszy dzień świąt, wygłaszają 
o nich swoje opinie w obecności 
mieszkańców.

Opinie te nie zawsze są po­
chlebne i dlatego “kawalerowie” 
wolą je głosić, np. z wysokiego 
drzewa. Jest to, oczywiście, bez­
troska zabawa, kończąca się na 
drugi dzień dyngusem.

Również w Szymorzu, a także 
w Lubaniach, pow. Aleksandrów 
Kujawski, zachował się ceremo­
niał “wybijania żuru”, czyli roz- 
tłukiwania garnka z żurem o 
drzwi domu zamieszkałego przez 
pannę na wydaniu. Badacze fol­
kloru stwierdzają, iż dawne zwy­
czaje, które niemal zupełnie za­
nikają, zachowały się jeszcze w 
nielicznych wsiach kujawskich.

sence dla Beaty” Musiałkow- 
skiego, znowu Leonda, która 
śpiewa przy gitarze, bo w dro­
dze ukradziono jej nuty. Nie­
zwykła to postać: trochę nie 
z tego świata, mistycyzująca, 
gdy daje autograf to pisze: 
“Pokój niech będzie z tobą. 
Alleluja! Leonda!” albo “Wio­
sna twego życia niech ci to­
warzyszy wiecznie”. Spytana, 
dlaczego się uśmiecha, odpo­
wiada: “Bo wierzę, że ludzie 
— są dobrzy”. Joanna Rawik 
pięknie śpiewała piosenkę — 
Skorupki i Zalewskiego “Po 
co nam to było”. Niestety, nie 
bierze udziału w konkursie.

XXX
Piosenka Nie Zna Granic

Koncert, z którym łączyło 
się najwięcej nadziei, każdy 
bowiem miał na nim śpiewać 
to, co mu się najbardziej po­
dobało. Najpierw jednak wer­
dykt jury z dnia polskiego: na 
pierwszym miejscu — Gru­
zinka Czocheli. Nareszcie! Za­
śpiewała piosenkę “SOS” Wa- 
sowskiego w sposób przejmu­
jący; na drugim miejscu Jan- 
nie Marden ((Wielka Bryta­
nia) za interpretację piosenki 
Kaszyckiego “Co z nami zrobi 
świat”.

Angielka, istotnie, jest kul­
turalna i śpiewa bardzo do­
brze. Na trzecim miejscu 
Francuzka, Jacqueline Dulac, 
za kulturalną interpretację 
piosenki Skorupki “Dolina w 
kwiatach”. Znowu Leonda po­
za nagrodami. Na specjalne 
polecenia prezydenta Nasera 
przybywa przedstawiciel ZRA 
Sam Sander.

Koncert początkowo spra­
wił zawód. Nieszczególni wy­
konawcy nie potrafią nawią­
zać kontaktu z publicznością, 
która rozgrzewa dopiero Le­
onda a doprowadza do stanu 
wrzenia Jerzy Połomski pio­
senką “Cała sala śpiewa”. Po­
łomski zacina się, przeprasza, 
nie traci kontenansu i ciągnie 
dalej.

Teraz dopiero zaczyna się 
zabawa! Wykonawcy prze­
chodzą sami siebie. Przedsta­
wiciel Barbadosu, — Veren 
Harcourt, fika koziołki, robi 
szpagat a nawet gra na perku- 
cji — zresztą daj nam Boże 
takiego perkusistę: oddałbym 
za niego — naszych czterech 
najlepszych. Orkiestra zdoby­
ła się na wielki wysiłek, gra 
znacznie lepiej. Udany kon­
cert.

XXX
Dzień Płytowy

Dzień ostatni.
Co przyniesie? Już na pró­

bie zwraca na siebie uwagę 
Czeszka, Eva Pilarova. Śpie­
wa — nagrodzoną na nieda­
wnym festiwalu Interwizji w 
Bratysławie—pieśń Ondracka 
“Requiem”. Jerzy Połomski 
w piosence Figla i Sadowskie- 
pewne szanse, bo znać, że du­
żo nad sobą pracował. Te 
wrażenia potwierdza koncert. 
Disque Sopot 67” dla Pilaro- 
vej nie była zaskoczeniem. 
Satysfakcję sprawił Debich, 
orkiestra grała jeszcze lepiej 
niż trzeciego dnia. Nareszcie 
zdobyła się na ogromny wy­
siłek, którego wymagał o- 
grom zadań. W przyszłości je­
dnak nie można do tego dopu­
szczać, by jeden zespół akom­
paniował na takiej ogromnej 
imprezie.

I już po festiwalu. Czy bę­
dzie on nareszcie kluczem, o- 
twierającym naszej piosence 
drogę w świat? Przyszłość po- 
każe.

3 WACŁAW SIEROSZEWSKI 3

Beniowski
powieść historyczna

58------- (Ciąg Dalszy)
— Zaraz, poczekaj! Mironowna, dawaj kwasu z lodem, 

słyszysz? Żywo! Siadaj, Beniowski! Tymczasem, skoro to 
okazuje się... zabójstwo... poślę po sekretarza i komendanta, 
niech robią śledztwo. Co? Opieczętują... majątek... i jego... 
i twój... i was wszystkich... Tak, tak: was wszystkich!

Za chwilę weszła pani Niłowowa, niosąc dzban kwasu 
i dwie kruże; była blada i uśmiechała się wymuszonym 
uśmiechem.

— Ha, jesteś nareszcie! Gdzież to się włóczyłaś?.. Co? 
Wyobraź sobie, co za noworoczna historia: ci zbrodniarze 
popili się i zabili... brata Czurina! Dam ja im!.. Ho!.. Pokażę!

Przyłożył krużę do ust i pił chciwie, Niłowowa spojrzała 
z przerażeniem na Beniowskiego i wyszła.

Gdy przyjechał nareszcie sekretarz z komendantem, 
Niłow był już spokojniejszy, jeno przekrwione i wyszłe z or­
bit oczy zdradzały niedawne wzburzenie. Siedział posępnie, 
podparłszy brodę na łokciu i słuchał opowiadania Beniow­
skiego o wesołym zebraniu gości u niego i smutnym za­
bawy końcu.

— Wpadliśmy na myśl, że zostaliśmy otruci, gdyż nie­
które kawałki cukru miały smak słony. Naówczas parę z nich 
wybraliśmy, owinęliśmy w płatki ryby i daliśmy owe pi­
gułki do zjedzenia psu i kotu. Zwierzęta w pół godziny 
zdechły...

— Kogóż podejrzewacie?.. Komu co by przyszło z wa­
szej śmierci?.. — spytał głucho sekretarz.

— Od wielu ludzi dostaliśmy dnia tego gościńce. Otóż 
między innymi dostaliśmy głowę cukru od kupca Kazari- 
nowa. Wyśledziliśmy, że jadowity cukier z tej głowy po­
chodził.

— Hę! Głupstwo! Nie oszukacie mię! Popiliście się i po­
biliście się!.. Każę trupa felczerowi krajać! — mruknął Niłow.

— Czyś ty, Beniowski, też pił ową herbatę? — spytał 
sekretarz.

— Piłem, ale mało, gdyż jako gospodarz dużo miałem 
zajęcia z ugaszczaniem gości.

— A to podła kupiecka dusza! Taką wymyślić historię!..
— wybuchnął komendant.

— Jużciż, że trupa krajać należy... — zwrócił się Be­
niowski do naczelnika. — Lecz przedtem, czy Wasza Szla­
chetność nie uważa za słuszne zawołać wprędce, aby uprze­
dzić rozgłos, zaraz tu niby na południowe zaproszenie do 
siebie Kazarinowa i poczęstować go herbatą, oświadczając 
mu nawiasem, iż w upominku ode mnie Wasza Wysoka Szla­
chetność dostała głowę cukru, którą z nim masz teraz ochotę 
napocząć... Obaczymy, co na to powie ten pan? A wtedy, 
szlachetny panie, postąpisz wedle prawa i swego sumienia.

Długo tłumaczyli sekretarz i komendant naczelnikowi, 
wezwawszy do pomocy panią Niłowową, zanim nareszcie 
Iwan Piotrowicz zrozumiał, o co chodzi, i zgodził się.

— Ale ja tej herbaty pić nie będę... nie potrzebuję pić?!..
— wołał.

— Ależ nie! Ona może być zupełnie inna, nasza, go­
łąbku!... Nie o to chodzi!.. — przekonywała go Marta Kar- 
łowna.

— Na jej rozkaz zastawiano w jadalni stół jak na przy­
jęcie, na boku w kącie umieszczono głowę cukru, zupełnie 
podobną do ofiarowanej wygnańcom, odrąbano od niej 
spory odłam, napełniono kawałkami cukru cukiernicę. Gdy 
przybyły Kazarinow z drugimi gośćmi wszedł do komnaty, 
już kipiał samowar i pani Niłowowa królowała koło niego, 
nadstawiając pilnie uszu, aby lepiej słyszeć, co przybyli po­
wiedzą. Beniowski stał ukryty przy drzwiach w korytarzu. 
Gadano o szykujących się na wiosnę wyprawach na Aleuty, 
o uszkodzonym okręcie Chołodiłowa, o rządowym statku 
“Piotr i Paweł” wmarzniętym w lody u przystani na Cze- 
kawce.

— Czy aby starczy wam, kupcy, w tym roku zapasów 
herbaty i cukru? — spytał zdradliwie sekretarz.

— O, nie ma obawy!
— A często pijacie w domu herbatę?.. — wmieszał się 

Niłow.
— Kilka razy na dzień, zwyczajnie jak wszyscy!.. — 

odparł zdziwiony Kazarimow. — Parzymy brzuchy! Wia­
domo: zimny klimat kamczacki!

_  Jacy ci wygnańcy jednak dobrzy! — zaśpiewała nie­
spodzianie Marta Karłowna drżącym trochę głosem. — Przy­
nieśli mi wczoraj w prezencie noworocznym dwie głowy 
cukru... Dostali je pono od was, zacny Timofieju Archi- 
piczu!.. Napoczniemy ją właśnie...

Uprzejmy uśmiech znikł nagle z twarzy kupca, zbladł 
jak chusta.

— Co wam jest? — już zupełnie przerażonym głosem 
zaszeptała Niłowowa. — Czy nie boli was co, Timofieju Ar- 
ehipiczu?..

_  Właśnie. Dolegliwość mam przykrą, muszę wyjść!
— Nie waż się! Siadaj i pij zaraz razem z nami!.. Będzie 

ci lepiej!.. — warknął Niłow.
Mimo to Kazarinow spróbował wstać, lecz skoczyła doń 

obcesem sekretarz i komendant.
— Musisz pić!... Pij albo przyznaj się, coś zrobił? — 

wołali.
Obejrzał się kupiec za siebie, spaśne ciało pochylił na­

przód jak do ucieczki, wtm spostrzegł we drzwiach gniewną, 
surową twarz Beniowskiego, ręce przed siebie wyciągnął 
i upadł na kolana.

— Łaski, naczelniku, łaski, Iwanie Piotrowiczu! Obro­
ny! Pozbyć się go chciałem... Prawda... Prawda: chciałem 
go uśmiercić!.... Po nocach nie sypiałem, jeść, pić nie mo­
głem ani żony całować ... ani nic . Wszystko obrzydło mi, 
co ludzkie jest! Nie żeby mi chodziło o te kilkanaście prze­
granych tysięcy... W naszym stanie kupieckim rzecz to zwy­
kła — zyskujemy, tracimy, znów zarabiamy Ale tak się 
dać złapać! Tak się dać okpić!.... żółć mię zalewała, jle razy 
to sobie wspomniałem.... I komu? Jakiemuś obieżyświatowi 
bez rodu, plemienia! Wszystkich on opętał, oplątał... Wszyst­
kich .... Nienawidzi on nas, prawosławnych, przeklęty chizma- 
tyk, papista. .. Oczarował on nas, rzucił na mózgi zaćmie­
nie... Wszyscy mu wierzą, a on wszystkich do zguby wie­
dzie... Nawet na córki nasze, na cnotę dziewic czystych śmia 
się w rozpuście swej tagrać. Patrz, czcigodny Iwanie Pio­
trowiczu, co znaleźliśmy przy trupie nieszczęsnego Kolesko- 
wa... Mało tego: niejaki Piacynin był u mnie i wyjawił,

(Ciąg Dalszy Nastąpi)
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Summary Of The Visit

De Gaulle Calls For 
Poland’s Flexibility 
On Ties With Soviets

Gdansk.. — (Sp.) — President de 
Gaulle steped up his efforts to 
persuade his Polish hosts to show 
more independence from the Soviet 
Union.

“France hopes that you will look 
a little further and see things in 
broader perspective than you have 
been obliged to in the past,” he 
said in a toast at a luncheon at a 
nearby Baltic seaside resort.

He also epoke of Poland’s “new 
vocation,” a plea for greater flex­
ibility and assertiveness in dealing 
with the Soviet Union that he has 
been developing more and more 
explicitly since his official visit be­
gan Wednesday.

RUNNING THROUGH the gen­
eral’s remarks has been the sug­
gestion that Poland, which he said 
■was “made to be great,” outlive 
the defensive concept that requires 
Soviet aid for protection against 
Germany.

“You will certainly overcome 
obstacles that seem insurmount­
able,” the 76-year-old President 
told his luncheon audience.

On the first night of his visit, 
President de Gaulle repeated his 
old theory that the world is en­
dangered by the existence of two 
great powers, the United States and 
the Soviet Union.

* » * *

The basic design of the Volks­
wagen was laid down before World 
War II.

* ♦ ♦
Scheherazade was, the wife of 

the Sultain of India and narrator 
of the tales in “Arabian Nights’ 
Entertainments.”

* * *
The kangaroo is an animal found 

only in Australasia.
* * *

New York State has more than 
2:5 million acres of land in its 
two forest preserves, tire Adiron­
dack and Catskill Parks.

IN A TOAST THEN, the general 
spoke of the “west, center and east” 
of Europe. The phrase was widely 
interpreted as defining a political 
as well as geographical difference 
between the Soviet Union and the 
European Communist run countries.

Hie next day the French leader 
praised Poland as a “powerful, re­
spectable” reality and urged it to 
move “into the first ranks.”

In an address at Krakow Friday, 
he warned against the danger of 
“the enormous foreign machine,” 
an illusion that was widely inter­
preted as meaning the Soviet 
Union.

YESTERDAY the French leader 
told a crowd in Gdansk, that “the 
new Poland has a new vocation.”

“Like France, Poland’s vocation 
is broad and goes far,” he said. “It 
cannot confine itself to old, purely 
continental concepts.”

Referring to Poland’s fear of 
West Germany, he said at the 
luncheon: “You should have wider 
horizons now that your misfortunes 
and frontier difficulties have been 
overcome.”

THROUGHOUT his three-day 
tour of th% Polish provinces, which 
ended last night when he flew back 
to Warsaw, President de Gaulle 
stressed the Polishness of Poland’s 
■western provinces.

The general has explicitly sup­
ported the Odra-Nysa frontier be­
tween Poland and East Germany, 
the border that was drawn after 
World War II. He is the only 
Western leader who recognizes the 
line. He made similar remarks in 
Silesia.

YESTERDAY PRESIDENT de 
Gaulle called Zabrze, which was 
known before World War II as 
Hindenburg, the “most Polish of 
Polish cities.” Upon arriving here, 
he said: “Gdansk is profoundly 
and extraordinarily Polish, and it 
is in this spirit that I greet 
Gdansk.”

Yesterday the French leader 
visited a monument at Wester­
platte, where a company of Polish 
troops received the opening shots 
of World War II in 1939 and held 
out for a week against overwhelm­
ing German forces.

'Pie general, whose failure to 
meet Stefan Cardinal Wyszyński 
brought the Cardinal’s virtual dis- 
socaltion from the visit, met brief­
ly with the Most Rev. Edmund No­
wicki, Bishop of Gdansk.

General de Gaulle went aboard 
a minesweeper in Gdansk harbor 
and reviewed 21 vessels, the major 
part of the Polish Navy.

Spring Dean's List 
At Alliance College

Cambridge Springs, Pa. (Sp.) — 
Dean’s list of superior students 
of the Spring 1967 Semester has 
been announced at Alliance Col­
lege.

Students who earned a quality 
point average of 3.40 or above, on 
the basis of 4.0, are placed on the 
Dean’s Last. Claes ranks indicated 
below are those current at the be­
ginning of the Fall 1967 Semester.

Hie current list includes:
Mitdnell Domański,

Buffalo, N.Y.. Senior;
Fred T. Kahnert,

Harrison, N.J., Junior;
Betty Lange,

Fulton, N.Y., Sophomore; 
Richard Locadtis,

Pittsburgh, Pa.. Senior;
Christine Marchewka,

Pittsburgh, Pa., Junior;
Robert Miggin, Junior,

North Braddock, Pa.;
Victoria Mikelonds,

Dubois. Pa., Jund'or;
Walter Precourt,

Rocky Hill, Conn., Senior;
Marie Slowic,

Cambridge Springs, Pa., Senior; 
Anna Smardz,

Haverhill, Mass., Senior;
Bonnie Stedman,

Cambridge Springs, Pa., Senior; 
James Styborski,

Cambridge Springs, Pa., Senior; 
Robert Surdel,

Philadelphia, Pa., Jund'or;
Peter Tarlo,

New York, N.Y., Senior;
William Tepe,

TECH-AGC 
LANGUAGE 
IY JOHN KRANER, CENTRAL PRESS

TOWER CRANE —- European im­
port replacing “crawler'' types in 
U.S. high-rise conatruction. Electric 
powered it hoists itself up outside 
or in elevator shaft of new build­
ing as construction progresses.

Pittsburgh, Pa., Gradudated June, 
1967;

Carol Ulman,
Hamtramck, Mich., Junior; 

Lucille Zamczynska.
Passaic, N.J., Sopiomore: 

Patricia Zelskii,
Amesbury, Mass., Junior, and 

Danuta Żukowska,
Chicago, Illinois. Sophomore.

Poles Were 
Outvied 
Bv Gowdka

Washington. (Sp.) — In a letter 
to thi editor of the Washington 
Post, Stefan Korbonski explains 
true Polish feelings regarding 
Israel. Mr. Korbonski writes:

In connection with the report 
“Israeli Issue Creates Polish Party 
Tension” published in The Wash­
ington Post, I Should like to em­
phasize that the Polish people were 
outraged by the anti-Israeli cam­
paign launched by Władysław Go­
mulka.

The’true feelings of the Polish 
people were expressed by Cardinal 
Stefan Wyszyński who, after his 
sermon delivered in Warsaw on 
June 5, prayed for Israel.

Also General Władysław Anders 
sent a letter from London to Gen­
eral Moshe Dayan ongratulating 
him on behalf of the Poles abroad 
on a brilliant victory.

In his acknowledgment, General 
Dayan expressed the hope thait vic­
tory would be followed by political 
success.

Now You Know
Albion was the ancient name 

for the British Isles.
» » »

Hie U.S. Department of Defense 
was created Sept. 18, 1947.

* * *
Hie 50-star U.S. flag was first 

raised July 4, 1960.
* * *

The National Geographic Society 
was formed in 1888 “for the in­
crease and diffusion of geographic 
knowledge.”

* * *
The Pentagon is the world's 

largest office building.
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“NIMBUS” VIEWS HURRICANE “BEAULAH” — This photo of hurricane “Beaulah” was received 
at the Miami weather bureau from the weather satellite “Nimbus.” “Beaulah,” the killer hurricane, 
was 160 miles due south of San Juan, Puerto Rico, and had already killed 15 persons on the Islands 
of Martinique and St. Vincent. Her 120-mile an hour death-dealing winds were then aimed at the 
Dominican Republic.

Ed Derwinski 
Lauds Polish 
Veterans

Congressman Edward J. Der- 
winski (Rep., Ill.), speaking to 
the 37th Convention of the Mid­
Western Section of the Polish 
Army Veterans Association in Chi­
cago, commended the men who 
fought in the Polish armed forces 
in World Wars I and II for “per­
petuating the spirit through which 
freedom will once again be en­
joyed by the people of Poland.”

'“The glorious history of the 
Polish army formed in Canada in 
World War I and the successful 
battles against the Russian invad­
ers of 1919-1920, served as an in­
spiration to the Polish armed 
forces who fought heroically to 
defend the homeland in 1939 and 
continued to fight in other parts 
of Europe in the allied cause,” 
Derwinski said. “We know that 
the principles of Polish Army 
veterans are far more represen­
tative of the hopes of the Polish 
people thatn the false dogmas of 
the Soviet imposed Warsaw gov­
ernment.

» * *

“HISTORY TEACHES us that 
a nation that keeps its faith and 
principles will triumph over tem­
porary difficulties,” the Congress­
man stated, “and justice will be 
servied only when a legitimate 
government and true freedom re­
turns to Poland.”

Congressman Derwinski urged 
the Polish army veterans to ex­
pand and cooperate with all legiti­
mate Polish fraternal, patrio­
tic and religious groups so that 
an effective united program would 
be developed in the free world 
on behalf of the people of Poland 
now held captive by communism.

By HELEN D. BIELAKIEWICZ

My beloved Poland
To you, this note filled with love, I address,
I adore you ever more than you could guess. 
My new country I’ll love with all my heart, 
But Poland in my heart has a special part. 
You are not just one more country to me, at all, 
You are my childhood, my home, I do call.

“What is my Poland like?” one may ask,
My Poland is an angel behind a human mask.
A country with a history of struggle in each lifetime, 
Love, faith, courage, humility, well does she combine. 
A country rich in harvest, tolerant and kind,
She gives to her children, the happiest and saddest of mind.

Being a country of millions, this role delights you so, 
Each child you bless with special love on which to grow.
A mother, my dear Poland, you were to me alone, 
A rare gem, a priceless treasure in you I did own. 
Ever since you greeted me on the day I was bom, 
You’ve captured my heart, ever to you I’ll belong.

Thank you for green plains, snow peaked hills above, 
For giving me your customs to know and to love.
Dearest Poland, just as God after winter gives spring, 
After all your struggles freedom to you He will bring. 
Poland shall always be cherished in this heart of mine, 
Your countryside is as close as possible to the devine.

Farewell, my dearest Poland, whose life’s greatest fun, 
Was to do all she could for each and everyone.
Farewell, my Poland, whose name will live in my mind. 
As a personification of courage, the greatest example of time. 
Farewell, my Poland, an Eden on earth,
Farewell love, faith, courage, humility and mirth.

My unforgettable Poland, I now close this, 
As loving tears fall, because you I will miss.
In my heart will live the memories we did share, 
A laugh, a kiss, the warm earth on which me you did bear. 
With love that is yours infinitely,
I now sail to freedom and sweet liberty.

Milwaukee Society Will 
Honor Prof. Sokolnicki

Women Are Different
. The pennies-in-the-cookie jar, 
quarters-in-the-sock, and bills- 

' in-th e-mattress kind of savings, 
popular in grandma’s day, for- 
Itunately is a thing of the past. 
More and more modern women 

j include investments as an impor­
tant element in their financial 
planning. So it’s not surprising 
that more than half of the na­
tion's shareholders are women.

Women generally are quick to 
'recognize the value of letting 
professionals help in putting 
their money to work. Too often, 
men follow the do-it-yourself ap­
proach and learn the hard way— 
by their mistakes. But the femi­
nine mind is content to let ex­
perts do a lot of the work and 
worry, which is why investment 
companies increasingly claim 
her financial allegiance.

Mutual funds are one kind of 
investment company. But there 
is a different kind — publicly- 
traded, or closed-end, investment 
companies—that has a number of 
features especially appealing to 
a woman’s strong sense of qual­
ity and value.

Shares of publicly-traded 
funds are generally listed on- 
stock exchanges and can be pur­
chased at standard stock ex­
change commission rates. That 
usually is less than the charge' 
for mutual fund shares, which, 
means that more of the money 
you invest actually goes to work 
for you.

Many women have discovered 
Tri-Continental Corporation, the 
nation’s largest diversified pub­
licly-traded investment company. 
In fact, they outnumber its men 
stockholders by a good margin! 
For a concise run-down on some 
of the features that make pub­
licly-traded investment company 
shares especially attractive to 
the woman investor, write Tri- 
Continental Corporation, 65 
Broadway, New York, N. Y. 
10006 for a free copy of the book­
let, “Women Are Different.”

Milwaukee, Wis. (Sp.) — Pro­
fessor Alfred J. Sokolnicki will 
be the 1967 recipient of the an­
nual award given by the mem­
bers of the Milwaukee Society of 
the Polish National Alliance. He 
will be honored for his scholastic 
achievements in education and 
speech correction, and for out­
standing leadership in civic, char­
itable and cultural organizations, 
according to Valentine E. Persik, 
president of the Society, and 
Court Commissioner Kenneth J. 
Dunlap, chairman of the Event.

The dinner dance will be held 
at the Sheraton-Schroeder Hotel 
October 14th. The dinner is held 
annually and honors an outstand­
ing Milwaukeean of Polish de­
scent. The day also honors the 
memory of Gen. Casimir Pulaski, 
Polish hero of the American Revo­
lutionary War. Pulaski died on 
October 11, 1779 of wounds suf­
fered in the war. The society last 
year honored Postmaster Stanley 
J. Cybulski.

* * *

SOKOLNICKI, a professor of 
Speech Pathology at Marquette 
University, obtained his Ph. D. 
and M. A. degrees at Marquette 
University, did graduate studies 
at University of Southern Califor­
nia and University of Wisconsin 
(Madison). He has been with the 
Faculty of Marquette University 
school of Speech since 1945.

He has received an Honorary 
degree of Doctor of Humane Let­
ters, L.H.D. from Alliance Col­
lege, Cambridge Springs, Pa.; an 
Award of Merit from Daughters 
of the American Revolution for 
outstanding services and accom­
plishments for tlie protection of 
the Constitutional Republic; and 
an award for outstanding service 
to the International Institute of 
Milwaukee County. In 1966 he was

(elected to membership of Aca­
demy of Aphasia. He holds a 
Special Fellowship from the Uni­
versity of Florida in Gainesville, 
Florida; and is a Fellow of the 
International Institute of Arts and 
Letters.

* ♦ *

HE IS THE FOUNDER and 
present Director of the Mazur 
Dancers; member of International 
Association of Logopedics and 
Phoniatrics; National Rehabilita­
tion Ass’n; International Council 
for Exceptional Children; National 
Editor for Sigma Apha Eta; Po­
lish Institute of Arts and Sciences 
in America and Hie Phi Delta 
Kappa. He is an author of nu­
merous publications in Polish and 
English on Speech Training and 
Correction, on Polish dances and 
other cultural subjects, and has 
appeared as a speaker on various 
subjects throughout the United 
States.

Sokolnicki resides at 3411 So. 
Illinois Avenue with his wife 
Mildred. He is a member of the 
Polish National Alliance, the Po­
lish Federation, and St. Josaphat 
Catholic Church.

DON’T set his 
world on fire

Weber Mothers 
To Meet

The Weber High School Mother’s

TIMELY TOPICS
Club will hold their first meeting 
of the year on Tuesday, Sept. 19, 
at 7:45 P.M. promptly in the School 
Social Hall. Activities for the year 
will be presented to the group by 
the new President Mrs. Joseph 
Wajda, and her officers, Mrs. Henry 
Bennacki, Vice President; Mrs. 
Gene Konopka, 2nd Vice President; 
Mrs. Lee Markowski, Recording 
Secretary; Mrs. Robert Greene, Cor­
responding Secretary; Mrs. Zyg­
mund Nowicki, Financial Secretary; 
Mrs. Leonard Pawelski, Treasurer; 
Mrs. James Spicuzza, Sgt. at Arms.

Rev. Father Clement Weiss C.R. 
the new moderator will be initro- 
dued to the mothers.

Refreshments will be served im­
mediately after the meeting in the 
cafeteria.

DaM’a 
At Garfield

Hie thirty-sixth annual Dahlia 
Show, sponsored by the Central- 
States Dahlia Society and the Chi­
cago Park District will be held 
Saturday' and. Sunday, September 
16 and 17, at the Garfield Park 
Conservatory, Central Park Boule­
vard near Lake Street, from 9:00 
A.M. to 9:00 P.M. No admission or 
entry fees.

President Henry Kloss, 7207 Con­
rad Avenue, Niles, Illinois, invites 
you to meet the Dahlia queen, Miss 
Marcia Sacs, 8532 North Marmora 
Avenue, Morton Grove, formerly a 
student at the University of Iowa, 
now attending North Park College, 
who will be there to greet you.

The society gave all teenagers 
attending its annual birthday party 
in April free Dahlia plants and 
tubes. It hopes to increase this 
from 100 in 1967 to 250 in 1968. The 
society believes that occupied teen­
agers do not get into trouble as 
much as ones who do not have a 
hobby.

Weber Mahers 
Welcome New 
Moderator

Rev. Father Clement Weiss, C.R., 
takes dver reins of Weber Mothers’ 
Club. Some of his previous assign­
ments were Pastor of a parish in 
Salem, Missouri, he has done Mis­
sionary work in the South, Assistant 
Athletic Director at Weber and 
presently teaching there.

Rev. Father Weiss celebrated his 
25th jubilee as a priest at St. John 
Cantius parish on May 28, 1967, 
■where his mother still resides.

One of Father’s hobbies is col­
lecting jokes from various news 
media which he delights in re­
lating to his friends and students.

Good Luck Father Clem,- from [ 
all the Mothers at Weber.

Minisatellites Hitch
Piggy-Back Rides
LOS ANGELES. — Hitchhiking, 

space-age style, is on the in­
crease. If a mighty rocket is go­
ing their way, it often gives a lift 
into orbit to a number of tiny 
satellites in addition to its own 
regular pay load.

Amateur radio operators are 
taking advantage of the free ride 
to have their own simple commu­
nications satellites placed in orbit. 
Boy scouts and public school 
systems are considering doing it. 
Even the air force and the National 
Aeronautics and Space Admini­
stration are not too proud to thumb 
their way into space.

In fact, the nation’s civilian 
space planners, concerned with 
rising costs of equipment and 
declining budgets, are consider­
ing the wider use of a versatile 
family of minisatellites that can 
ride piggy-back on a rocket. Some 
of these satellites were discussed 
at a recent conference in Seattle 
on space in the 1970’s, sponsored 
by the American Institute of Aero­
nautics and Astronautics.

* * *
ENGINEERS call the hitchhikers 

subsatellites. They seldom weigh 
more than 40 pounds, an early one 
was only a pound-and-a-half. They 
come in several shapes — eight­
sided like a double pyramid or 
cylindrical. Because each one is 
designed to perform a single func­
tion, they are relatively inexpen­
sive (from $25,000 to $250,000) 
and can be built and launched in 
as short a time as four months.

As many as three minisatellites 
have been boosted into orbit at a 
time; there could be room for 12 
on the larger Saturn rockets. Each 
little satellite is fitted into a can­
ister that is bolted to the side of 
the rocket’s upper stage. At about 
the same time the main space­
craft is released into orbit, the 
mini satellite is pushed free by 
a spring. The little craft then 
operates as an independent satel­
lite.

* • *
THE FIRST such satellites were 

launched in 1962 by the air force. 
They carried solar cells for 
measurement of radiation damage 
caused by particles injected into 
the earth’s Van Allen radiation 
belts by American nuclear tests 
in the Pacific. With the increased 
radiation, space engineers wanted 
to determine the revised lifetime 
of solar cells, which are used to

convert the sun’s energy to elec­
tric power for operating space­
craft components.

So for, TRW Systems Group, 
of Redondo Beach, Calif., has 
built 12 of the minisatellites placed 
in earth orbit. Their family name 
is environmental research satel­
lites.

* * *
TWO OF THE SATELITTES, 

launched by the air force last year, 
enabled engineers to test in 
weightlessness a phenomenon cal­
led cold welding. In the vacuum 
of space, two metal surfaces be­
come exceptionally clean and, 
when they touch, can adhere to 
each other as if welded together. 
What effect, space engineers want 
to know, could this have on the 
opening and closing of a space­
craft hatch while in orbit?

TRW has 11 more minisatel­
lites under construction, most of 
which are designed to study en­
gineering problems of space flight 
that cannot be simulated on the 
ground. Three of them are being 
prepared for calssified military 
missions. Lockheed Space and 
Missile Company has also built a 
secret minisatellite for the air 
force.

In preparation for the first 
Apollo manned flights, N.A.S.A. 
plans to orbit two such satellites 
to serve as orbiting radios to 
check out the new Appolo track­
ing network. The first one is set 
to be launched piggyback on a 
Thor-Delta Rocket that will boost 
a pioneer scientific spacecraft into 
a wider solar orbit in late Decem­
ber or in early 1968.

According to TRW officials, a 
California Explorer scout troop 
is working on a minisatellite with 
surplus parts and the Westchester 
County school system in New 
York has made inquiries about 
buying a satellite as a teach aid.

• * *
MINISATELLITES are not ex­

pected to replace the larger space­
craft, manned or unmanned. But 
their attitudes — small and econo­
mical — are in keeping with po­
litical specifications being laid 
down for the space program. 
Space scientists and engineers are 
being warned by Government of­
ficials and Congressmen that space 
no longer enjoys a high priority to 
Federal funds and that they must 
learn to think smaller.

No Parking After 6 p.m.
By HELEN D. BIELAKIEWICZ

The sound of a horn; sounding 
out in the same monotonous tone, 
over and over again swept over 
the whole atmosphere. Everything 
was gone, yet everything was 
standing, all were dead.

I stepped from my car into the 
empty street. Cars were parked 
all along the street even though 
the whole sidewalk had signs of 
“No Parking after 6 p.m.” Typical 
of us Americans. But it doesn’t 
matter any more. What good will 
it do any of them any more. No 

good, no good at all. Because you 
see the human race is gone. I’m 
just one of the ones looking at the 
last remains of the once prosperous 
earth. The buildings are still stand­
ing in our town because our’s wasn’t 
hit by the “Bomb.” All the dust 
just swept over us and extinguirtiad 
the light of the wcrld as the “big 
man” and his assistants said it 
would.

* * *

WHO PUSHED the button first’— 
Who knows. And who cares now. 
The woi;ld has been troubled by 
evils, and wars and discriminations 

THIS EMPTY ASSEMBLY LINE in St. Paul. Minn, is symbolic 
of all 98 Ford plants over the nation as the 160,000 UAW-member 
employes walk the picket lines.

•1-

too long, and now the human race 
will cease. Cease to worry and talk 
and try to raise enough aims in 
case of war and they will stop 
pushing a man around because of 
the color of his skin or his na­
tionality or his belief in God. Yes, 
man will cease. Or peihaps he 
won’t. Peihaps a race will start up 
again by two people who are living 
in another part of the earth. A 
part where all the dust has blown 
away. And if it does, the wars 
and evils will grow again like it 
has over the past million years. 
And perhaps in twenty centuries 
from now the world will be sub­
jected to another bomb or some­
thing more severe.

* » ♦

IT HASN’T RAINED in a long 
while. Perhaps it is because Uie 
dust has done somertłucłg to effect 
the weather. Any »vay the weather is 
pretty hazy. I wonder if the driv­
ing is bad at this time? It sure 
would be nice to take a trip.

Well, I must get back to my ca'r 
now. I must move my oar now, 
can’t disobey the law about “No 
Parking After 6 pm.” I could get 
a ticket if I did. I'll see you around. 
Bye now.

The tiny state of Andorra is 16- 
I cated hi^i in the Pyrenees, be- 
l tween France and Spann,



DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), WTOREK, 12-GO WRZEŚNIA, (SEPTEMBER), 1967

Kalendarzyk Posiedzeń
Wtorek, 12 Września

Klub Powiat Krosno Nr. 117 
Zw. KI. Małop. niniejszym za­
wiadamia, że posiedzenie po wa­
kacyjne odbędzie się we wtorek, 
dnia 12go września, 1967 r., w sali 
Domu Weteranów A.P., pnr. 1239 
N. Wood ulica, o godzinie 8ej 
wieczorem punktualnie.

Obecność konieczna, gdyż są 
ważne sprawy do załatwienia. 
Prosimy wszystkich o przybycie 
na to posiedzenie. — E. Panko- 
wiak prezes; Julia Kandefer, sekr. 
prot.

Tow. Zwycięstwo, Gr. 3152 
ZNP odbędzie swe pierwsze po­
wakacyjne posiedzenie we wto­
rek, 12go września, w dolnej sali 
Domu Weteranów, pnr. 1239 N. 
Wood ul. Początek o godzinie 8-ej 
wieczorem.

Ponieważ jest to pierwsze po­
siedzenie po okresie letnim, a 
jednocześnie ostatnie przed mają­
cym się odbyć, 17go września w 
Detroit, Sejmem ZNP — są różne 
ważne sprawy do omówienia i za­
łatwienia.

Prezes Grupy S. Kowalewski, 
który jest również Posłem na 
Sejm Gm. 3 ZNP, prosi uprzej­
mie wszystkich członków Grupy 
o nieodzowne przybycie, by mógł 
być lepiej zorientowany w poglą­
dach i życzeniach członków na 
sprawy ogólne Z.N.P. — S. Ko- 
waleski, prezes; W. Raginia, sekr. 
prot (9, 11)

Środa, 13 Września
Tow. Ratunkowe Szczurowa 

odbędzie powakacyjne posiedze­
nie, w środę, dnia 13go września 
o godz. 7:30 wieczorem, w sali 
Guta, 1446 W. Huron.

Sprawy ważne do omówinnia i 
wiadomości ze Szczurowej, dlate­
go obecność wszsytkich członków 
i członkiń pożądana. — Piotr Ra- 
czon, prezes; Anna Juszczyk, 
sekr.

Tow. Wolność, Gr. 1776 ZNP 
odbędzie swe posiedzenie w śro­
dę, 13go września, o godzinie 8-ej 
wieczorem, w sali Sokolni, pnr. 
1062 N. Ashland Ave.

Prosimy członków i członkinie 
o liczne przybycie, bo są ważne 
sprawy do załatwienia. — K. 
Krawczyk, prezeska; J. Serat, 
sekr. prot.; Bemice Pawłowska, 
korespond. j III

Tow. T. Kościuszki, Gr. 843 
ZNP zawiadamia, że posiedzenie 
odbędzie się w środę, 13go wrze­
śnia, o godzinie 8-ej wieczorem, 
w sali Weteranów A.P., pnr. 1239 
N. Wood ul.

Uprasza się członków o liczne 
przybycie. Członkowie zalegają­
cy z podatkami są proszeni o 
przybycie i wyrównanie zaległo­
ści. — W. Ulanowski, prezes; J. 
Kowalczyk, sekr. fin.

Tow. Promień Gwiazd, Gr. 3114 
ZNP zawiadamia, że posiedzenie 
powakacyjne odbędzie się w śro­
dę, 13go września ,w sali Ligi 
Morskiej, pnr. 1082 Milwaukee 
Ave., początek o godzinie 8ej 
wieczorem.

Zarząd z prezeską na czele pro­
si o jak najliczniejsze przybycie, 
gdyż jest dużo ważnych spraw do 
załatwienia. — Maria Galinńska, 
przeska; D. Klimek, koresp.

(11, 12)

Tow. Obrona Wolności Grupa 
2879 ZNP odbędzie swe kwart al- 
nene zebranie, w środę 13 wrze­
śnia, w sali Nowaka, 1182 Mil­
waukee Ave., o godzinie 7:30 wie­
czorem.

Ze względu na ważne sprawy, 
członkinie i członkowie proszeni 
są o obecność i punktualniość. 
Sekretarz finansowy będzie urzę­
dował od godziny 7e wieczorem. 
— Antonina Górska, wicepreze­
ska; W. Smolarczyk, sekr. prot.; 
P. Kaczmarek, sekr. fin.

(U, 12)

Posiedzenie powakacyjne Tow. 
Ratunkowego Siedliska Bogusz 
odbędzie się w środę 13go wrze­
śnia, w sali posiedzeń pnr. 1001 
N. Wolcott, o godzinie 8ej wie­
czorem.

Ze względu na ważność spraw 
do omówienia prosimy wszyst­
kich członków o przybycie. — 
Ted Pyrchla, prezes; Anna S. Ni­
kiel, sekr. prot. (12, 13)

Powakacyjne posiedzenie Sfow. 
Matek Polsko Amerykańskich 
Weteranów i Wybory Urzędni­
czek, odbędzie się we środę 13go 
września, o godz. 7:30 wieczorem, 
w sali Weteranów, 2944 N. Pu­
łaski Rd.

W programie posiedzenia; spra­
wozdanie z Wycieczki do Polskich 
Ojców Karmelitów w Munster, 
Ind.; Kalendarzyk Zabaw w or­
ganizacjach współpracującemi ze 
Stowarzyszeniem; Wybory Urzęd­
niczek; nasza Zabawa, która od­
będzie się w niedzielę 29go paź­
dziernika, w sali SPK., pnr. 2914 
W. North Ave.

Zapraszamy Panie, które inte­
resują się pracą Stow. Matek Pol. 
Amer. Wet., mogą złożyć swe po­
danie na nową członkinie na tym 
posiedzeniu.

Uprzejmie prosimy wszystkie 
członkinie o punktualne przyby­
cie. — Jadwiga Gackowska, pre­
zeska; Betty Dubieniecka, sekr.

Klub Parafii Lisia Góra będzie 
mieć swe po-wakacyjne posiedze­
nie we środę, 13go września, o 
godzinie 8ej wieczorem, w sali 
Weteranów pnr. 1239 N. Wood 
ulica, Ważne sprawy są do zała­
twienia i Zarząd apeluje o liczne 
przybycie..— W. Mechla, prezes; 
K. Madej, sekr. prot.

Czwartek, 14 Wrześ.
Tow. Miłość Wolności, Grupa 

1828 ZNP odbędzie swe posiedze­
nie w czwartek, 14go września, w 
sali zwykłych posiedzeń w domu 
Weteranów A.P., 1239 N. Wood 
ulica. Początek o godz. 7:30 wie­
czorem. Wszyscy członkowie pro­
szeni są o przybycie. — Z poi. Za­
rządu:—Stanisław Dombek, pre­
zes; B. Dydak, sekr. prot.

Posiedzenie Tow. Orzeł Polski 
Gr. 523 ZNP, odbędzie się w czwar­
tek, 14-go września, w sali LoRay- 
ne Chateau pnr. 5925 W. Divereey 
Ave. Początek o godz. 8-ej wieczo­
rem. Sekr. Fin. będzie urzędował 
na sali od godz. 6:30 wieczorem. 
Członkowie zalegający z opłatą po­
datków, proszeni są o wyrównanie 
zaległości. Gr. 523 ZNP zamierza 
urządzić wycieczkę autobusową do 
Klasztoru Polskidi Ojców Karmeli­
tów Bosych w Munster, Ind., w 
niedzielę, 1-go października. Prze­
jazd autobusem w obie strony wy­
nosił będzie $3.00.

Zainteresowani członkowie tą 
wycieczką, proszeni są zgłosić się 
na posiedzeniu do sekr. fin., ażeby 
zarząd mógł się przekonać, czy 
wycieczka ta odbędzie się i czy 
otrzymamy dosyć zgłoszeń. — H. 
Zieliński, prezes; A. Moll, sekr. fin.

Posiedzenie pierwsze powaka­
cyjne Oddziału Sanitariuszek Nr. 
3 L. M., odbędzie się w czwartek 
14 września, w sali Leszczyński, 
2532 W. Fullerton Ave., o godzi­
nie 8ej punktualnie.

Wszystkie koleżanki są proszo­
ne do przybycia gdyż będą ważne 
sprawy do załatwienia tyczące się 
do 35-cio Lecia Oddziału Sanita­
riuszek. Górą Polskie Morze! — 
Wtkoria Sidor, prezeska; Janina 
Kroll, sekr. prot.; Klara Michmel, 
sekr. fin. i kasjerka.

Piątek, 15 Września
Tow. Miłość Ojczyzny Grupa 

1792 ZNP odbędzie bardzo ważne 
posiedzenie w piątek, dnia 15go 
września. Początek punktualnie o 
godzinie 8ej wieczorem, w sali 
zwykłych posiedzeń przy 5925 
W. Diversey. Mamy bardzo wiele 
spraw do omówienia. Komitet za­
bawy zda sprawozdanie jak na­
stępuje praca. Zabawa towarzy­
ska odbędzie się 28go paździer­
nika. Ponieważ to jest ostatnie 
posiedzenie przed Sejmem prze­
to jeżeli członkowie mają jakie 
polecenia dla naszego posła na 
Sejm, którym jest nasz prezes, to 
prosimy poddać je na tym posie­
dzeniu. — Władysław Sokalski, 
prezes; Maria Ogórek, sekr. prot.

Tow. Synowie Wolności, Grupa 
694 ZNP odbędzie swe regularne 
miesięczne posiedzenie w piątek 
15go września, o godzinie 8ej wie­
czorem, w sali LoRayne Chateau 
pnr. 5925 W. Diversey Ave.

Sekretarz finansowy przyjmu­
je opłaty za ubezpiecznie już od 
godziny 6:15 weczorem. Prosimy 
o liczne i punktualne przybycie. 
Marian Śliwa, prezes; Stani­
sław Borzymowski, sekr. prot.

Klub Ziemi Kaliskiej odbędzie 
swe powakacyjne posiedzenie w 
3-ci piątek miesiąca, w sali Wete­
ranów, pnr. 1239 N. Wood ul., o 
godzinie 8-ej wieczorem.

Ponieważ jest dużo spraw do 
załatwienia, przeto cały Zarząd 
z prezesem Górskim na czele u- 
prasza wszystkich członków i 
członkinie, aby byli obecni.—Ste­
fan Górski, prezes; Czesław Dzie- 
wiontka, sekr.

Klub Ziemi Łomżyńskiej odbę- 
dzi swe powakacyjne zebranie w 
piątek, 15go września, o godzi­
nie 8-ej wieczorem, w sali Ma­
cierzy Polskiej, pnr. 1645 Milwau­
kee Ave. Na tym posiedzeniu bę­
dzie wiele ważnych spraw do za­
łatwienia.

Prosimy wszystkich o przyby­
cie. — Marian Ciurus, prezes; 
Helena Lasota, sekr. prot.

Niedz.,17 Września
Klub Parafii Jastrząbka Stara 

ma swe posiedzenie w niedzielę, 
17go września, w sali dolnej do­
mu Weteranów pnr. 1239 N. 
Wood ulica, o godz. 2:30 popo­
łudniu.

Zarząd Klubu prosi członków 
o liczne przybycie na to posiedze­
nie, gdyż są ważne sprawy do za­
łatwienia z Polski, dotyczące bu­
dowy Domu Kultury i Wieży. 
Także będzie omówione nasze 
“Social Party”, które urządzamy 
w przyszłym miesiącu. — Wan­
da Opięła, prezeska; Karolina 
Kozioł, wiceprezeska.

Klub Parafii Jedlicze odbędzie;

Wpisy Do Wiecz. 
Szkoły Wells

Wpisy na jesienny semester do 
Szkoły Wieczorowej Wells, 936 
N. Ashland Ave., rozpoczęły się 
już dnia 5go września i trwać bę­
dą do 21go września, w ponie­
działki, wtorki, środy i czwartki, 
w godzinach od 6:30 do 9ej go­
dziny wieczorem, tak na zakres 
szkoły elementarnej jak i wyż­
szej.

Klasy rozpoczęły swą naukę w 
poniedziałek, ligo września. Za­
kres Wyższej szkoły oferuje 
przedmioty wymagane do uzy­
skania dyplommu i do wstąpienia 
do koleg. Zakres szkoły elemen­
tarnej oferuje przedmioty wyma­
gane do dyplomu i do wstąpienia 
do Wyższej szkoły.

Kursy dla osób dorosłych ofe­
rują różne przedmioty w oddzielę 
wyższej szkoły. Są to kursy np. 
IBM .przygotowania do służby 
w Civil Service, kreślarstwo, 
sztuki graficzne (drukarstwo), 
praca biurowa, wychowanie fi­
zyczne, nauka pływania i ekono­
mia domowa (szycie sukien).

Bliższych szczegółów można 
zasięgnąć od jednego z doradców 
w pokoju śniadankowym, gdzie 
odbywa się rejestracja na kursy 
wyższej szkoły i dla dorosłych.

Kierownik szkoły, dr. Joseph J. 
Connery zachęca wszystkich do 
skorzystania z zaoferowanych 
kursów.

Fatalny Upadek 
z Drabiny

Eugene Cashman, z pnr. 
3221 Prairie ave., Brookfield, 
54-letni inżynier elektryk, 
malując w sobotę dom swej 
córki, pani Lavoda Rimay, 
pnr. 3124 Vernon ul. w Brook­
field, spad! z drabiny i potłukł 
się tak silnie w głowę, iż 
zmarł w niedzielę, w szpitalu 
La Grange Community.

Pozostawił on żonę i trzy 
zamężne córki.

swoje posiedzenie powakacyjne, 
w niedzielę, 17go września, o go­
dzinie 2:30 popołudniu, w sali 
Głąb przy 2256 So. Albany Ave. 
Prezeska Maria Siek prosi wszy­
stkich członków i członkinie o 
przybycie na to posiedzenie, po­
nieważ ważne sprawy są do zała­
twienia. Bardzo ważna jest spra­
wa nadchodzącej zabawy stolicz­
kowej, która potrzebuje dużo 
starania i zabiegów.—Maria Siek, 
prezeska; S. Omik, sekr.

Oddział Matek Złotej Gwiazdy 
przy stanowej Kwaterze na stan 
Illinois Polskiego Legionu Ame­
rykańskich Weteranów odbędzie 
swoje powakacyjne posiedzenie w 
niedzielę 17go września, o godz. 
2ej popołudniu, w sali Ironsides, 
pnr. 1241 N. Washtenaw. Człon­
kinie są proszone o przybycie, 
gdyż jest wiele ważnych spraw 
do załatwienia. Po posiedzeniu 
ciasto i kawa. — Maria Przybyła, 
prezeska; Aniela Grudzień, sekr.

Klub Ziemi Suwalskiej odbę­
dzie swoje powakacyjne posie­
dzenie w 3-cią niedzielę miesią­
ca, to jest 17go września, w sali 
Weteranów, pnr. 1239 N. Wood ul., 
o godzinie 2-ej popołudniu.

Ponieważ jest dużo spraw do 
załatwienia, przeto cały Zarząd 
z prezeską Kemnitz na czele u- 
prasza wszystkich członków i 
członkinie, aby byli obecni. — C. 
Kemnitz, prezeska; Czesław Dzie- 
wiontka, sekr.

Środa, 20 Września
Tow. Wierność Grupa 2927 

ZNP odbędzie swoje miesięczne 
posiedzenie , w środę, dnia 20go 
września w Cornell Parku, przy 
51ej i Wood ul., o godzinie 7ej 
wieczorem. Prosimy wszystkie 
członkinie i członków o przyby­
cie, albowiem są ważne sprawy 
do załatwienia Towarzystwo urzą­
dza zabawę towarzyską “Social 
15go października, w Columbia 
sali, 48th i Paulina ui., o godzinie 
2ej popołudniu, bilety $1.00.

Tow. Wierność urządza "So­
cial Party” i zaprasza całą Po­
lonię na tę zabawę towarzyską, 
w sobotę, dnia 30 września, 1967. 
M. Winiecka, prezeska; M. Pa­
wlikowska, sekr. prot.

Wycieczki 
i Zabawy

Tow. Ratunkowe Gminy Bo­
rzęcin urządza zabawę stoliczko­
wą w niedzielę, dnia 17go wrze­
śnia, w górnej sali Z.K.M., 1401 
W. Superior ul. Początek o godz. 
2ej po poł. Wiele pięknych na­
gród dla szczęśliwych ,oraz wiele 
fantów dla gości, biorących udział 
w zabawie. Nasi przyjaciele pro­
szeni są o poparcie dobrej spra­
wy, oraz nasi członkowie o współ­
pracę, żebyśmy nie mieli zawodu. 
Przewodnicząca zabawy Anna 
Lorek wraz z całym komitetem i 
zarządem dokładają starań ażeby 
wszyscy byli mile ubawieni. Do­
chód ze zabawy przeznaczony 
jest na szpital w Borzęcinie, któ­
ry jest w budowie. Po zabawie 
przyjęcie dla wszystkich.—Anie­
la Czyryk, prezeska: Ludwik Ma- 

1 Makowski, sekr. prot.

Bibliografia Powojennych Prac 
o Marii Skłodowskiej-Curie
W Stulecie Urodzin Sławnej Uczonej Polki
Przede wszystkim należy 

wymienić prace samej Marii 
Skłodowskiej - Curie. W 1934 
roku tuż przed swą śmier­
cią, twórczyni nauki o pro- 
mienio - twórczości ukończy­
ła opracowaną przez siebie 
w ciągu kilku lat monogra­
fię, poświęconą tej naucy p.t. 
“Radioactivite”. Podstawą te­
go dzieła były tu wykłady, 
wygłoszone na Sorbonie, w 
Paryżu. Książka wyszła dru­
kiem już po zgonie autorki, 
pod opieką Ireny i Frydery­
ka Joliot - Curie. W pierw­
szych latach II wojny świa­
towej ukazał się polski prze­
kład p.t. — “Promieniotwór­
czość” pióra Ludwika Wer- 
tensteina, ucznia i jednego z 
najbliższych współpracowni­
ków Marii Skłodowskiej - Cu­
rie. Tłumacz uzupełnił prze­
kład czterema rozdziałami, 
zawierającymi opis dokona­
nych po śmierci autorki od­
kryć doświadczalnych w dzie­
dzinie promieniotwórczości — 
zwłaszcza nuklidów sztucz­
nych i nowych poglądów teo­
retycznych.

Przekład poza przedmową 
autorki i krótką notą Ireny 
i Fryderyka Joliot - Curie jest 
poprzedzony słowem wstęp­
nym tłumacza.
Drugie Wydanie

W 1953 roku, gdy Werten- 
stein już nie żył, drugie wy­
danie przekładu polskiego 
przygotował do druku An­
drzej Sołtan. Ze względu na 
postęp wiedzy o jądrze ato­
mowym uzupełnienia tłuma­
cza były już nie wystarcza­
jące. Toteż Sołtan zastąpił je 
nowymi, na które składa się 
sześć rozdziałów, omawiają­
cych postępy w dziedzinie de­
tekcji promieniowania joni­
zującego, akceleracji cząstek, 
rozdzielania izotopów, włas­
ności jądra atomowego i reak­
cji jądrowych. Wydanie to, 
które ukazało się nakładem 
Państwowego Wydawnictwa 
Naukowego, poprzedzili do­
datkową przedmową Irena 
Joliot - Curie oraz wyjaśnie­
niami od redakcji — Andrzej 
Sołtan.

W 1954 roku w związku z 
obchodami 20 mocznicy śmier­
ci Marii Skłodowskiej - Cu­
rie Państwowe Wydawnictwo 
Naukowe w Warszawie wyda­
ło pod tytułem polskim i 
francuskim: “Prace Marii 
Skłodowskiej - Curie” zbiór 
zestawionych w porządku 
chronologicznym wszystkich 
jej oryginalnych publikacji 
oraz kilka artykułów przeglą­
dowych. Prace przedrukowa­
no w językach oryginałów 
(francuskim, polskim, nie­
mieckim i angielskim). Mate­
riał zebrała i poprzedziła 
przedmową (wydrukowaną w 
języku francuskim i polskim) 
oraz uzupełniła przeglądem 
(również wydrukowany w 
dwóch językach) treści ksią­
żek Marii Skłodowskiej - Cu­
rie Irena Joliot - Curie. Zbiór 
opracował komitet redakcyj­
ny w składzie: Alicja Dora­
bialska, Józef Hurwiec (prze­
wodniczący) i Ignacy Złotow­
ski.
Prace Skłodowskiej

W języku polskim ukazały 
się ponadto dwie prace Marii 
Skłodowskiej - Curie, które, 
w odróżnieniu od wyżej o- 
mówionych, mają charakter 
biograficzny. Pierwsza z nich 
— to krótka “Autobiografia” 
wydana w 1959 roku przez 
Państwowe Wydawnictwo Na­
ukowe na podstawie przedwo­
jennego przekładu z angiel­
skiego, dokonanego przez tłu­
maczy podpisanych “dr J. S. 
i H. S.”. Książkę poprzedzi­
ła słowem wstępnym Alicja 
Dorabialska. Drugą pozycją 
biograficzną Marii Skłodow­
skiej - Curie jest “Piotr Cu­
rie” w polskim przekładzie 
z francuskiego pióra Hanny 
Szalay - Szyllerowej z przed­
mową Józefa Hurwica (PWN, 
Warszawa, 1953). Książka ta 
w sposób wzruszający charak­
teryzuje Piotra Curie, jego 
środowisko rodzinne i wspól­
ną pracę małżonków Curie 
nad okryciem Polonu i radu.

Istnieją ponadto prace bio­
graficzne, poświęcone Marii 
Skłodowskiej - Curie napisa­
ne przez innych autorów. Na­
leży tu wymienić książkę — 
“Maria Curie” pióra córki 
wielkiej uczonej — Ewy Cu­
rie w przekładzie Hanny Szyl­
lerowej z języka francuskie­
go. Ostatnie wznowienia tej 
wielokrotnie przedrukowywa­
nej książki ukazało się w 1967 
roku, w pięknej szacie gra­
ficznej w Państwowym Wy­
dawnictwie Naukowym. Krót­
kie wspomnienie o Marii Skło­
dowskiej - Curie opublikowa­
ła także, nieżyjąca już dziś, 
jej starsza siostra — Helena 

(Skłodowska - Szalay w 1958 

roku w wydawnictwie “Na­
sza Księgarnia”. I wreszcie 
biograficzny charakter ma 
książka uczennicy i współpra­
cownicy Marii Skłodowskiej- 
Curie — niedawno zmarłej 
Eugenii Cotton, noszącą tytuł 
“Rodzina Curie i promienio­
twórczość”, wydana w 1965 
roku w przekładzie Stanisła­
wy Dłuskiej z francuskiego 
przez “Wiedzę Powszechną”. 
Ukazało się również kilka bro­
szur. Między innymi popular­
ny życiorys małżonków Curie 
na tle elementarnego wykła­
du nauki o promieniotwór­
czości opublikowała w 1948 
roku w spółdzielni wydawni­
czej “Wiedza” Alicja Dora­
bialska — uczennica Marii 
Skłodowskiej - Curie. Wymie­
nić trzeba rozdział o Marii 
Skłodowskiej - Curie opraco­
wany przez Ignacego Stroń- 
skiego w pracy zbiorowej — 
“Polscy badacze przyrody”, 
wydanej w 1959 roku przez 
“Wiedzę Powszechną”. Dość 
obszerny artykuł — hasło o 
Marii Skłodowskiej - Curie, 
napisany przez Ludwika Wer- 
tensteina, zawiera encyklo­
pedia “Przyroda i Technika” 
(“Wiedza Powszechna”) prze­
drukowany z przedwojennej 
encyklopedii “świat i życie” 
i uzupełniony przez Cezarego 
Pawłowskiego, również ucz­
nia Marii Skłodowskiej - Cu­
rie.
Szkice Monograficzne

Istnieje także pewna ilość 
publikacji, poświęconych a- 
nalizie dorobku naukowego 
Marii Skłodowskiej - Curie. 
Należą do nich szkice mono­
graficzne p.t. “Wkład Marii 
Skłodowskiej - Curie do nau­
ki”, opracowane zbiorowo pod 
redakcją Józefa Hurwica, wy­
dane w 1954 roku w 20-lecie 
śmierci uczonej przez Pań­
stwowe Wydawnictwo Nau­
kowe. Zbiór zawiera szkice 
charakteryzujące jej wkład 
do fizyki, chemii, techniki 
i medycyny ze wskazaniem 
konsekwencji i perspektyw 
rozwojowych. Do zbioru włą­
czono też przedruki kilku 
ogłoszonych dawniej w języ­
ku polskim prac Marii Skło­
dowskiej - Curie.

Podobny charakter mają 
również liczne artykuły w 
różnych czasopismach nauko­
wych. Kilka takich artyku­
łów zawiera pierwszy zeszyt 
“Kosmosu”, seria B (pisma 
już dziś nie istniejącego), po­
święcony 20-leciu rocznicy 
śmierci Marii Skłodowskiej- 
Curie. W zeszycie tym dwa 
artykuły ogłosiła Irena Jo­
liot - Curie: — “życie i dzie­
ło Marii Skłodowskiej - Cu­
rie” oraz — “Co wnosi pro­
mieniotwórczość do poznania 
świata”; Eugenia Cotton kre­
śli tam wspomnienia o Marii 
Skłodowskiej - Curie, Fran­
ciszek Łukaszczyk omawia 
znaczenie jej prac dla medy­
cyny, a Włodzimierz Bara­
nów z Rosji pisze o rozwoju 
rosyjskiej radiogeologii w 
związku z odkryciami Marii 
Skłodowskiej - Curie. Z arty­
kułów w innych czasopismach 
wymienić należy artykuł Ste­
fana Pieńkowskiego w “Acta 
Physica Polonica” (1935) i 
Henryka Niewodniczańskiego 
w “Nauce Polskiej” (1954).

Nowe prace są w przygoto­
waniu w związku z nadcho­
dzącą 100 rocznicę urodzin u- 
czonej. Staraniem Komitetu 
Historii Nauki i Techniki 
przy Polskiej Akademii Na­
uk ukaże się nakładem “Inter­
pressu” po polsku, francusku 
i angielsku, broszura Józefa 
Hurwica “Maria Skłodowska- 
Curie”. Również “Interpress” 
wydaj e album poświęcony 
Marii Skłodowskiej - Curie”, 
zestawiony przez Olgierda 
Wołoczka z przedmową Józe­
fa Hurwica.

Komitet Fizyki oraz Ko­
mitet Nauk Chemicznych przy 
Polskiej Akademii Nauk wy- 
daje w hołdzie Marii Skło­
dowskiej - Curie nakładem 
Państwowego Wydawnictwa 
Naukowego pracę zbiorową 
pod redakcją Józefa Hurwi­
ca p.f. — “Cząstki elementar­
ne, jądro atomowe, promie­
niotwórczość”. Jest to zbiór 
17 artykułów monograficz­
nych polskich badaczy, oma­
wiających aktualne osiągnię­
cia fizyki i chemii, stanowią­
ce kontynuację prac Marii 
Skłodowskiej-Curie. W związ­
ku z tą rocznicą artykuły., po­
święcone działalności Marii 
Skłodowskiej - Curie przygo­
towują też różne czasopisma 
naukowe i popularno - nau­
kowe: “Nukleonika”, “Wia­
domości Chemiczne”, “Kwar­
talnik Historii Nauk i Tech­
niki”, “Nauka Polska”, “Fizy­
ka w Szkole”, “Wszechświat”, 
“Problemy” i inne.

— Prof. Józef Harwic

Odszedł Od Nas Przykładny 
Bojownik o Wolność Polski
Zmarł w Niedzielę, w Szpitalu Norweskim 

Ś.p. Bronisław Połoński
W niedzielę, lOgo września 

1967 roku, o godzinie 2-ej po- 
północy, po krótkch, lecz cięż­
kich cierpieniach, w szpitalu 
Norweskim, w Chicago, zmarł 
śp. Bolesław Połoński.

Był Kresowiakiem; urodził 
się w Zasławiu, na Wołyniu. 
Od lat młodzieńczych wal­
czył o Polskę; był ochotni­
kiem w Powstaniach Śląskich. 
Brał udział w wojnie polskiej 
w 1920 roku w szeregach 1. 
Pułku Ułanów Krech owiec- 
kich. W latach międzywojen­
nych ukończył w Warszawie 
wyższe studia prawnicze i 
przed wojną pracował jako 
radca prawny Banku Gospo­
darstwa Krajowego. W Kam­
panii Wrześniowej 1939 ro­
ku walczył w barwach 3. Puł­
ku Strzelców Konnych. Po 
klęsce dążył pod polskie sztan­
dary na Zachodzie, ale w dro­
dze przez Litwę został zatrzy­
many i skierowany do obozów 
jenieckich — najpierw w 
Hadamarze, a następnie w 
Mumau.

Po wojnie był z ramienia 
rządu Polskiegb w Londynie o 
ficerem łącznikowym przy Ar­
mii Amerykańskiej, a później 
radcą prawnym uchodźców i 
polskich w amerykańskiej 
strefie okupacyjnej Niemiec.

Do Stanów Zjednoczonych 
przybył w 1947 roku i osiedlił 
się w Chicago. Brał czynny u- 
dział w życiu społecznym i or­
ganizacyjnym. Był między in­
nymi prezesem Veritasu i jed­
nym z współzałożyciel Stowa­
rzyszenia Samopomocy.

W pracy zawodowej zajmo­
wał stanowisko Assistant to 
Treasurer C.P. Division Saint 
Regis Paper Company.

Oddał ducha Bogu, pozo­
stawiając w żałobie i smutku 
żonę, Irenę i krewnych W 
Polsce.

W chwili zgonu przy łożu 
Zmarłego czuwała żona, oj­
ciec superior Tadeusz Pelczar 
oraz przyjaciele: A. Char- 
mańscy i A. Falkowscy.

Cześć Jego pamięci!

Pożegnanie Zmarłego odbę­
dzie się dziś, wieczorem, w 
kaplicy zakładu pogrzebowe­
go Malca, pnr. 834 N. Ash­
land Ave.

Dorvdta Zniszczyła 
Szyby w 3 Oknach

Mała bomba, zrobiona pra­
wdopodobnie z czarnego pro­
chu, eksplodowała w ponie­
działek, wcześnie rano, za tyl­
ną częścią budynku Fair­
banks Morse pnr. 600 S. Mi­
chigan Ave., rozbijając szy­
by w trzech oknach budynku, 
oraz frontowe lampy samo­
chodu zaparkowanego w po­
bliżu.

Wszystkim krewnym ,i zna- i 
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańsza , 
matka nasza, babcia, prababcia 
i siostra nasza, śp.

Teresa Sprycha
(z domu Bułka; 

żona śp. Adojzego i 
matka śp. Antoniego) 

Członkini Bractwa Niewiast Ró­
żańca św.; po krótkiej chorobie, 
pożegnała się z tym światem' 
opatrzona Św. Sakramentami', 
dnia 11-go września. 1967 roku’ 
o godzinie 4:15 po południu’ 
w podeszłym wieku. Zamiesz­
kiwała pnr. 4642 S. St. Louis.

Pogrzeb odbędzie się w 
czwai tek, dnia 14-go września 
o godzinie 9:30 rano, z zakładu 
pogrzeb., pnr. 4401 So. Kedzie 
Ave., do kościoła śś" Pięciu 
Braci Polaków i Męczenników, 
a stamtąd na cmentarz Zmar­
twychwstania Pańskiego, na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Elżbieta i Franciszka, córki- 
Franciszek, syn; Władysława^ 
synowa; Edwin Wiśniewski i 
William Fudała, zięciowie; (sio­
stra z rodziną w Polsce); oraz 
10 wnucząt i 4 prawnucząt, 
wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: 
Fortuna Funeral Home. 
Telefon LA 3-7781.

mnśrW^y^kZn2. k?'ewnym znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iz najukochańsza matka, babcia i prababcia nasza, śp.

Julianna Chmura
(Z DOMU BUDNIK)

(źcna śp. Józefa; matka śp. Jana ,U.S.N.)
Bractw? Niewiast Różańca Św., Iii-go Zakonu Św. Fran- 

Trł a<?r^ ,Pa.r- ®w- Barbary, Tow. Św. Weroniki Nr. 529 ZPRK 
R^X >°Pvekl SvU Franciszka Serafickiego nad klasztorem Matki 
Nivr'p nr'7C1lfkleJ W Le.mont- I1]’ i Tow- Pomocy Wniebowzięcia N.M.P. przy klasztorze Św. Franciszka w Burlington. Wis ; po 
krotmej .lecz ciężkiej chorobie, zasnęła w Panu, opatrzona ’ Św 
Sakramentami, dnia 10-go września, 1967 roku, o godz. 8:20 wie­
czorem, w starszym wieku. Zamieszkiwała w dzielnicy Bridgeport. 
Q.„ F°Srzeb odbędzie się w piątek, dnia 15-go września, o godzinie 

, 0 rano, z zakładu pogrzebowego Ocwieja, pnr. 2878 So. Throop 
ui., do kościoła Sw. Barbary, a stamtąd na cmentarz Zmartwych­
wstania Pańskiego, na parcelę familijną.

Na ten smutnv obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrążeni:

Josephine (Anthony) De Pietro, Thomas (Josephine), Stanley, 
Mary (Frank) Wrobel, Matt (Alice) i Agnes (Ted) Balun, synowie 
córki, synowe i zięciowie; 10 wnucząt, 4 prawnucząt- wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Frank A. Ocwieja, telefon VI 2-1070.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iz najukochańsza żona moja, matka, babcia i siostra nasza, śp.

Maria Rutkowska
(Z DOMU ZAJAC)

Członkini Bractwa Niewiast Różańca Św., Tow. Wisła Grupa 1919 
ZNP i Klubu Par. Rabka-Zdrój; po długiej i ciężkiej chorobie, 
pożegnała się z tym światem, opatrzona Św. Sakramentami, dnia 
10-go września, 1967 roku, o godzinie 3:15 po południu, w starszym 
wieku

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 13-go września, o godzinie 
9:30 rano, z zakładu pogrzebowego, pnr. 4901-07 Archer Ave., do 
kościoła Św. Brunona, a stamtąd na cmentarz Zmartwychwstania 
Pańskiego, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
l znajomych, w smutku pogrążeni:

Mieczysław, mąż; Melania (Eugene) Wrobel, Chester, Josephine 
(John) Pyzynski, Bill (Julia), Emily (Roman) Skrzypiec i Casimira 
(Frank) Sternal, córki, synowie, synowa i zięciowie’ 19 wnucząt; 
oraz (bracia * siostra w Polsce); wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Szykowny Funeral Home.
Telefon 735-7521. 11-12

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę. smutną wiado­
mość, iż najukochańszy mąż mój, ojciec i brat nasz, śp.

Józef J. Skoczylas
Członek Tow. Św. Bartłomieja Nr. 407 ZPRK; po krótkiej chorobie, 
pożegnał się z tym światem, opatrzony Św. Sakramentami, dnia 
11-go września, 1967 roku, o godzinie 7:45 rano, w średnim wieku.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 14-go września, o go­
dzinie 9:30 rano, z zakładu pogrzebowego, pnr. 834-38 N. Ashland 
Ave., do kościoła ŚŚ. Młodzianków, a stamtąd na cmentarz Św 
Wojciecha, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych i 
znajomych, w smutku pogrążeni:

Helena (z domu Piekosz), żona; Józef i Barbara, dzieci, 
Margaret, synowa; Gary Noe, zięć; Anna Rogalska, Stanisława, 
Maria, Siostra M. Louise ze Zgrom. Sióstr Franciszkanek i Wik­
toria, siostry; Andrzej i Franciszek, bracia; Carl Heuschmidt, 
Bron .sław Kapanowski i Harry Pietroczynski, szwagrowie; Teresa 
i Betty Lou, bratowe; szwagrowie, szwagierki, siostrzeńcy, siostrze­
nice bratanki i bratanice' wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmują się B. F. Malec i Syn.
Telefon HA 1-5800. 12-13

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańsza 
matka nasza, siostra moja, bab­
cia i prababcia nasza, śp.

Stanisława Pawelec
(z domu Ciehalska; 
żona śp. Józefa i 

matka śp. Edwarda)
Członkini Bractwa Niew Ró­
żańca Św. przy par. Św. Fide- 
lisa i Tow. Marii Skłodowskiej- 
Curie Gr. 211 Zw. Polek w Am.; 
po krótkiej chorobie, pożegnała 
się z tym światem, opatrzona 
Św. Sakramentami, dnia 10-go 
września, 1967 roku, o godzinie 
10-ej wieczorem, w starszym 
wieku.

Pogrzeb odbędzie się w 
czwartek, dnia 14-go września, 
o godzinie 8:30 rano, z zakładu 
pogrzebowego, pnr. 2649-51 W. 
Hirsch ul., do kościoła Św. Fi- 
delisa, a stamtąd na cmentarz 
Św. Wojciecha, na parcelę fa­
milijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Stefan (Helena) Pavelec i 
Zygmunt (Zofia) Pavelec, sy­
nowie i synowe; Weronika 
Ziembińska, siostra; 2 wnuki, 
1 wnuczka; oraz 2 prawnuki; 
wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: 
Altman-Panfil Dom Pogrze­

bowy, tel. 486-4273. 12-13

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy mąż 
mój, ojciec i dziaduś nasz, śp.

Józef Tomczyk
Członek Tow. Św. Fidelisa Nr. 
878 ZPRK; pożegnał się z tym 
światem, opatrzony Św. Sakra­
mentami, dnia 11-go września, 
1967 roku, w średnim wieku.

Pogrzeb odbędzie się w 
czwartek, dnia 14-go września, 
o godzinie 9-ej rano, z zakładu 
pogrzebowego, pnr. 834-38 N. 
Ashland Ave., do kościoła Mary 
Seat of Wisdom w Park Ridge, 
Ill., a stamtąd na cmentarz Św. 
Wojciecha, na parcelę fami­
lijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Aniela (z domu Uchacz), 
żona; Tadeusz, syn; Rozalia, 
synowa; Janice, wnuczka; sio­
stry w Polsce;; wraz z całą 
rodziną.

Pogrzebem zajmują się:
B. F. Malec i Syn.
Telefon HA 1-5800.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy mąż 
mój, ojciec nasz, brat nasz i 
dziadek nasz, śp.

Józef Wardzała 
(ojciec śp. Franciszka) 

Członek Br. Mężczyzn Różańca 
Św., Tow. Najśw. Imienia Jezus 
i Klubu Parafii Luszowian; po 
krótkiej chorobie, opatrzony św. 
Sakramentami, pożegnał się z 
tym światem, dnia 9-go wrze­
śnia, 1967 roku, o godzinie 8:20 
wieczorem, w starszym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 
dnia 13-go września, o godzinie 
9:30 rano, z zakładu pogrzeb., 
pnr. 5325 W. Fullerton Ave. 
(narożnik Lorel Ave.), do ko­
ścioła Św. Stanisława B. i M., 
a stamtąd na cmentarz Św. 
Wojciecha, na parcelę fami­
lijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Anna (z domu Murzyn), żo­
na: Stanisław i Helena, dzieci; 
Edmund Sałata, zięć; Michael, 
Donna, Janice i Karen, wnuk 
i wnuczki; bracia i siostry w 
Polsce; wraz z całą rodziną.

Zwłoki można odwiedzać w 
poniedziałek od godziny 6-ej 
wieczorem.

Pogrzebem zajmuje się:
R. T. Ostapa.
Telefon BE 7-2876. 11-12

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy mąż 
mój, ojciec, brat, dziaduś i pra- 
dziaduś nasz, śp.

Karol Grzyb
Członek Tow. Walecznych Po­
laków Grupa 1612 ZNP; po 
krótkiej lecz ciężkiej chorobie, 
pożegnał się z tym światem, 
opatrzony Sw. Sakramentami, 
dnia 10-go września, 1967 roku, 
o godzinie 9:25 rano, w star­
szym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 
dnia 13-go września, o godzinie 
10:30 rano, z zakładu pogrzeb . 
pnr. 2644-46 N. Central Ave., 
do kościoła Św. Jakuba, a stam­
tąd na cmentarz Św. Józefa, na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Maria (z domu Smoleń), żo­
na; Adam, syn; Genowefa, cór­
ka; Rose, synowa; Fred Wrona, 
zięć; Maria Kozyra, siostra: oraz 
bracia w Polsce; Genevieve 
(Robert) Kedzorski i Deborah, 
wnuczki; Dennis i Joseph Ke­
dzorski, prawnuki; wraz z całą 
rodziną. '

Pogrzebem zajmuje się:
Jan Baran.
Telefon 622-1488. 11-12
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, W Warszawie 
o Gałczyńskim 
Za Stalina

■fr MILWAUKEE

★ PRACA ŻEŃSKA

WOMEN 
GAS ISLAND 
ATTENDANTS

Warszawa, — (FEI) Kilka 
szczegółów związanych z ży­
ciem znanego polskiego poety 
Konstantego Gałczyńskiego w 
okresie stalinowskim ujawni­
ła ostatnio na łamach “Trybu­
ny Ludu” (nr. 209) Danuta 
Majewska. Pisze ona m.in.: — 
“Lato 1950 roku nie zapowia­
dało się poecie pomyślnie. — 
Skrytykowany na Zjeździe 
Literatów Polskich (1950 r.), 
ciężko chory po zawale serca, 
znalazł się w trudnej sytuac­
ji finansowej, gdyż pisma lite- i 
rackie odmawiały drukowania 
jego utworów. Publikował je 
wówczas tylko w “Szpilkach”

W okresie tym — pisze Ma­
jewska — znajomi namówili 
Gałczyńskiego, aby wyjechał 
z Warszawy — do leśniczówki 
Pranie na Mazurach (woj. ol­
sztyńskie). Dokończył on tam 
tłumaczenia “Snu nocy let­
niej”, a w październiku 1950 
r. napisał poemat “Niobe”, u- 
ważany za jedno ze szczyto­
wych osiągnięć poety. Potem 
kilkakrotnie przyjeżdżał na 
dłuższy czas do Prania, gdzie 
m.in. napisał cykl “Ezopów”, 
libertto do “Orfeusza w pie­
kle”, wreszcie świetny poe­
mat “Wit Stwosz”. W zakoń­
czeniu “Przypisów” upamięt­
nił Gałczyński leśniczówkę w 
Praniu, w której powstały 
wszystkie wybitniejsze utwo­
ry tego popularnego pisarza. 
Rok 1953 był ostatnim rokiem 
życia Gałczyńskiego. — Stan 
zdrowia pogarszał się na sku­
tek postępującej choroby ser­
ca. Rankiem 6 grudnia 1953 r. 
nastąpił ostatni śmiertelny a- 
tak.

Nowa Kopalnia 
Piasku

Rybnik — Na Śląsku, w 
miejscowości Kotlarnia, od­
dano do eksploatacji nową 
kopalnię piasku podsadzko­
wego. Obiekt ten, o zdolności 
produkcyjnej 10 tys. m. sześć, 
piasku na dobę, jest całkowi­
cie zmechanizowany. Zasoby 
piasku, jakimi dysponuje ko­
palnia, pozwolą przez 60 lat 
zaspokoić potrzeby kopalń 
węgla kamiennego w Rybnic­
kim Okręgu Węglowym oraz 
zjednoczeń budowlanych — 
bytomskiego i zabrzańskiego. 
Jednocześnie otwarto hotel 
robotniczy dla pracowników 
nowej kopalni, obliczony na 
200 mieszkańców. Trwa także 
budowa drugiego hotelu, któ­
ra zakończy się w najbliż­
szym czasie.

Dziennik Związkowy służy 
eprawie Polskiej i Polonijnej. 
Służy więc Tobie, rodaku. Czy­
taj go codziennie.

★ MILWAUKEEE
★ PRACA ŻEŃSKA

Housewives, Clerks, 
Waitresses
TOP WAGES

Full or part time attendant. 
Laundromat and dry cleaning store. 

Need transportation. 
Call evenings for appointment.

332-9025 _ SU 2-9816
FASHION COUNSELORS
QUEEN'S WAY CUSTOMERS 

you have made us the most wanted 
fashions.

FULL AND PART-TIME 
PRIMARILY EVE. WORK 

New Fall line, good wages, many goals. 
Make your dreams come true, for fur­
ther information call Marilyn 782-3761.

★ POMOC^DOIWOWA-

COMPANION
To elderly Polish speaking 
Catholic lady. 5 days or 3 
nights weekly.

OR 1-0537
★ PRACA MĘSKA

Never thought of becoming a gas 
island attendant, eh? Well why not! 
There is nothing difficult about 
it. You don’t have to be a master 
mechanic. All you need is a cheer­
ful smile, and a love of the out­
doors. It is a chance to meet and 
help “people on the go.”

Job offers good salary, excellent 
company benefits and store dis­
count privileges, apply in person 
at:

TREASURE 
ISLAND

2917 W. Loomis Road
Equal Opportunity Employer

WOMAN
Needed At Once!

To take care of 2 small boys.
Days. “Please Call”

264-6797

BEAUTICIAN
Full or part time

541-9170

NURSES AIDES”
3:00 p.m to 11:30 p.m.

Will train. Good salary and fringe 
benefits.

Comstock Nursing Home 
3025 W. Mitchell St., 38.

GENERAL OFFICE
IMMEDIATE OPENING

For a neat, accurate Typist. Filing 
and record keeping. 5 day week.

AUG. G. BARKÓW
2230 S. 43rd Street

EV 4-7680

CUTTING DEPT.
Various duties, made to measure 
garments. Interesting job. Perma­
nent. Fringe benefits.

SNOW WHITE GARMENT CO. 
224 W. Washington 

645-0660

BABY SITTER
2nd shift. Prefer live-in.

720 S. 32nd 
672-0708

★ INTERESY
MAKE 

$20,000 - $25,000 
WITH A

Very Modest Investment 
OWN AN

OPEN PANTRY
FOOD MART

FRANCHISE
SITE NOW AVAILABLE 

AT 13th & HOLT ST.
MILWAUKEE

Stores available in Racine, Kenosha 
and Milwaukee. Absolutely no ex­
perience necessary. (We guide you 
all the way).
CHAIN STORE AND SUPER MARKET 
MANAGERS, ASSISTANTS AND SU­
PERVISORS WORK FOR YOURSELF. 
CONTACT US FOR INVESTMENT 
OPPORTUNITY INFORMATION.
These are the stores that financial 
pages and trade magazine are writing 
about.
Modern — air-conditioned — self serv­
ice — wall-to-wall carpeting — modern 
newest equipment.
Phone, write, or come in for our new 
brochure that explains how you can 
enjoy the security of your own busi­
ness.

OPEN PANTRY 
FOOD MARTS

of Southeastern Wisconsin 
5117 Spring Street 
Racine, Wisconsin 

Phone 632-3678

★ PRACA MĘSKA
RESOLVED. — To get ahead in 
1967!! If so, we may have the 
opportunity you’ve been looking 
for to make that promise come 
true. We are in need of PART 
TIME AGENTS in the Milwaukee 
area to sell and service a complete 
line of insurance coverage, includ­
ing AUTO, FIRE HEALTH and 
LIFE. This could develop into a 
full time career if you become in- 
teresed and qulafied. Phone 321- 
2800 between 9 - ‘4:30 for an ap­
pointment.

SOUTH
Young man for shipping and re­
ceiving in light airy electric wire 
manufacturing plant.
(Phone Mr. Meyer, 272-4323)

AUDITORS
Expansion of our field audit staff in 
Wisconsin and countrywide locations 
offers real opportunity to men with a 
degree in accounting, public accounting, 
corporation income tax auditing, equiv­
alent experience. Minimal overnight 
travel required in auditing a wide 
variety of industrial and construction 
firms. Salary commensurate with ex­
perience. In addition to exceptional in­

surance and retirement benefits, all travel expenses are
reimbursed and a company car is available.

Call R E. MARTENS, Personnel Manager 
tor an Appointment, 463-2800, or Write

Employers Insurance of Wausau
6620 W. Capitol Dr., Milwaukee, Wis. 53216

“Good People To Do Business With”

*PRACA !★ PRACA

Mamy dobre, stałe, bezpieczne posady 
bez obawy zwolnienia 

PRACE DLA MĘŻCZYZN
• Maszynistów
• Operatorów Maszyn
• Pracowników Magazynowych
• Pracowników do Składania Części 

(Assemblers)
• Pracowników do zakładania 

drutów elektrycznych
• Inspektorów mech, i elektr.
• Rysowników (Draftsmen) 

mechanicznych i elektrycznych
Wszyscy zgłaszający się muszą znać trochę język angielski. 

PRACE DLA KOBIET
Wywiady codziennie od 8 do 4:30.

Potrzebujemy pracownicy do pisania na maszynie w biurze 
i operatorki telefonicznej z biegłym językiem angielskim. 

DOBRA PŁACA. DOBRE WARUNKI PRACY. 
Zgłaszać się do Waszego rodaka Kazimierza Goc. 
ZENITH AUTOMATIC CONTROLS 

152 WEST WALTON 
Michigan 2-3322

DO RĘCZNEGO SZYCIA 
MĘŻCZYŹNI I KOBIETY

DOŚWIADCZENI LUB NIEDOŚWIADCZENI 
POTRZEBNI NATYCHMIAST

również
• OPERATORKI maszyn do szycia

MĘŻCZYŹNI
• KROJCZY—doświadczeni lub

wyszkolimy
• SPONGING DEPARTMENT—

uczniów
DOBRA ZAPŁATA

Stała praca. Na pełen czas.

B. KUPPENHEIMER & CO.
4121 West 18ta Ulica

Męzczyzn
PRACOWNIKÓW 
PRZY DRZEWIE

• PATCHERS
• SAW FILLERS
• SHAPERS
• SANDERS
• BUFFERS
NADGODZINY 

TAKŻE KOBIET NA 
NOCNĄ ZMIANĘ 
Podwyżki za pilność, 

Ubezpieczenie i Emerytura. 

The Harmony Co. 
4600 S. Kolin

General Factory
(Elmhurst Area)

No Experience Necessary. 
Will train. New plant now hiring 
men and women for the fabrica­
tion of aluminum combination 
windows and doors.

Chamberlain
Elmhurst

Mfg. Corp.
845 Larch Ave.

X-Ray Technician
For expanding 200-bed voluntary 
general hospital. Congenial work ­
ing conditions. Liberal benefits. 
Salary commensurate with experi­
ence. Registry or eligible.

Apply in Person.
Pascock Valley Hospital 
Westwood, New Jersey 
201-664-4000, Ext. 233

MĘŻCZYZN i KOBIET

Praca Fabryczna
Potrzeba na 1-szą i 2-gą zmianę. 

Zgłaszać się osobiście.
PAN MATAYA

St Joe Paper Co.
401 Northwest Avenue 

Northlake, Ill. 
562-6000

COLLEGE FOOD SERVICE
Positions open for Breakfast and 
Dinner Cooks at Rosary College 
Also Porter and Baker’s Helper. 
Experience desirable. Excellent 
benefits and working conditions.

Call 369-5933

JACK IN THE BOX 
Help Wanted 

MALE OR FEMALE
Part time days or nights.

4019 Butterfield Rd. 
Bellwood — 547-9736

POTRZEBNY KRAWIEC 
LUB KRAWCOWA 

Na pełen czas. Płatne wakacje i 
święta. Weźmiemy osobę na eme­
ryturze bez różnicy wieku. Gwa­
rantowana dobra zapłata.

A. MANDL & SON, INC. 
CLEANERS 

1407 West 63-cia Ulica

Women Dishwashers 
Broiler Man 
Steady Work

And Good Starting Salary 
Aply In Person 

Uncle Andy’s Cow Palace 
Tel. 358-2800 

Route 14 and Quentin Road, Palatine

WANTED

General Factory 
Help

P. A. STARCK PIANO CO. 
2160 N. Ashland Ave.

★ PRACA ŻEŃSKA

Mature Waitress
With experience for Saturday and 
Sunday. Morning shift. Fine work­
ing conditions. Excellent tips.

In Berwyn.
Call after 2 p.m. 484-9473 

or 863-3030

Sewing Machine 
Operators

Full or part time. Good pay. 
Good steady jobs. Apply 

5038 W. MADISON ST.
or Phone ES 9-6660

POSZUKIWANI AGENCI — lub 
wyuczymy. 25 procent od zebra­
nych orderów. Firma: Ted Sochac­
ki, 5747 W. Fullerton Ave. Od godz. 
5:00-7:00 wieczór.

★ MILWAUKEE 
★^PRACA

TEACHERS
Wanted for

Random Lake, Wisconsin
Industrial Arts-General Shop 
Could use driver education 
combination. Business Educa­
tion.

Base salary $5,800—$6,300. 
Short drive from Milwaukee, 
could commute. A fine system 
in a pleasant community.

APPLY

J. B. Knoblauch
Supt. of Schools 

RANDOM LAKE, WIS.
Call Collect: 414-994-2441

CZY W LECIE, czy w zlmle 
Dziennik Związkowy poinformuje 
Cię zawsze o wszystkim, co dzieje j 
się w świecie.

FITTER
EVANSTON—WINNETKA

Experienced for ladies exclusive 
dress shop. References necessary. 
Five day week. No evenings. Free 
medical and hospital insurance. 
Steady year round work. Apply at

Ruth McCulloch, Inc.
FOR APPOINTMENT CALL

GR 5-6164

GENERAL OFFICE
RECEPTIONIST—TYPIST

In modern pleasant office. Varied 
interesting work in our personnel 
and real estate departments.

SALARY OPEN
CALL

276-4141
COMBINED 

INDUSTRIES, INC.
2800 N. Milwaukee Ave.

POTRZEBNA POMOC 
KUCHENNA 

ORAZ KELNERKA 
Balanga Resturant 
GRovehill 6-9758

Czytajcie Dziennik Związkowy.

,★ PRACA MĘSKA (★PRACA MĘSKA

LIVE AND WORK IN MARYLAND !
Excellent Opportunities for

TAILORS SECTION FOREMEN
MEN’S COATS AND PANTS

This major manufacturer of men’s clothing seeks experienced 
tailors to assume responsibilities as section foremen in our 
coat and pants shop.
Excellent fringe benefits include 3 weeks paid vacation paid 
hospitalization, insurance and employe discount. Salaries com­
mensurate with experience. Only qualified men need apply.

Wire, write, apply or call Personnel Department.

L. GREIF & BROTHER
Division of World’s Largest Manufacturer of Apparel

GENESCO, INC.
401 Homeland Ave. BALTIMORE. Md. 21212

Phone 301-435-1000
An Equal Opportunity Employer

Tool And Die Maker
With experience in both Design and Production. Should 
be interested in teaching. Salary open.

Wonderful opportunity for good man.

Iowa Western Community College
923 E. Washington — Clarinda, Iowa

(A. C. 712) 542-4300 — 542-2937

TECHNICIAN
Excellent opportunity for a high school graduate to work and 
advance himself to a full senior technician in a paper laboratory 
that services the entire nation. Duties will be varied and full 
training will be given.
• ADVANCEMENT • MODERN LAB • LIBERAL BENEFITS

For interview appointment, phone MR. R. W. DEOBLER
GENERAL ANILINE and FILM CORPORATION

1950 N. Hawthorne Ave., Melrose Park, III. — Tel. 681-3880
We are an equal opportunity employer

POTRZEBA MĘŻCZYZN
Od lat 20 do 35

JAKO UCZNIÓW ALBO RZEŻNIKÓW
Stała dobrze płatna praca. Fachowcy w tym zawodzie 
są poszukiwani w całym kraju Stanów Zjednoczonych 
cały rok dokoła
Płatne święta i wakacje. Ubezpieczenie grupowe dla 
całej Waszej rodziny i pensja na starość.

Zgłaszać się natychmiast do:
Pana Edtyarda Ochylskiego — Tel. YA 7-8010

American Meat Packing Corporation
RACINE i 43-CIA ULICA

We Have Immediate Openings For: 
TURRET LATHE OPERATORS 

MILLING MACHINE OPERATORS 
BORING MACHINE OPERATORS 

Steady Jobs — Good Pay 
Night And Day Shifts 

Apply In Person, Call Or Write 

LA BOUR PUMP CO.
1607 Sterling Ave., Elkhart, Indiana

COLLEGIATE MFG. CO. 
in Ames, Iowa 

offers excellent immediate opportunities for 
SILK SCREEN SUPERVISOR

Must be familiar with silk screen applications on garments, felt, 
textile materials and plastics. Knowledge of paints and dyes and 
mechanical equipment essential. This is a large scale operation for 
nationally distributed products. Excellent future. Expanding. — Also 

SEWING SUPERVISOR
To manage 75 operators. Must be familiar with chain and lockstitch 
machines. Sewing, principally felt and plush, some jackets and 
miscellaneous items. Excellent future, expanding, old established com­
pany. Pleasant Iowa University city.

Wire or write complete resume in strict confidence to: 
Mr. R. G. HAYNES, including experience and salary. 

515-232-5532

'* PRACA ŻEŃSKA

OPERA” IEK MASZYN 
DO SZYCIA

i Doświadczonych lub przeszkolimy, 
I do wytwórni damskiej bielizny. 
Dobra zapłata, pełne świadczenia.

AMERICAN MAID CO.
Zgłoszenia 9-te piętro
412 SO. WELLS ST.

BUS LADIES
Age open. Part time. 11 A.M. to 
3 P.M. Monday through Friday. 
Will train. Good opportunity for 
women drawing Social Security or 
housewives who have to supple­
ment family income. Free lunches 
and uniforms laundered. — Apply

Stouffer’s Restaurant
Employment Office
24 W. MADISON

telephone
RECEPTIONIST

Duties will also include typing, fil­
ing and bookkeeping. Some typing 
experience needed. Will train in 
bookkeeping if necessary. Good 
benefits. Salary based on expe­
rience.
NATIONAL CASKET CO. 

1911-53 W. Roosevelt Rd.

EXPERIENCED 
TYPIST

FOR BILLING AND 
GENERAL OFFICE

MIN. 50 WPM 
Merit Increases 

Company Benefits 
Permanent, Five Day Week 

Modenr Airconditioned Office

CAMBRIDGE 
COFFEE COMPANY

1111 N. HALSTED STREET 
Tel. 944-3030

POTRZEBNA KOBIETA 
DO ZMYWANIA NACZYŃ 

I DO SPRZĄTANIA 
Na każdą zmianę.

Zgłoszenia osobiście.
LITTLE CORPORAL 

RESTAURANT 
1 East Wacker Drive

HOUSEMAID
for cleaning in home for the aged. 

Good salary.
Hospitalization, vacation with pay.

Call: NE 1-4856

SODA FOUNTAIN HELP
5 days week, 8 a.m. to 5 p.m.

ALSO GIRL FOR NITES
4 p.m. to 11 p.m. Berwyn-Cicero area.

FROSCH PHARMACY
3242 S. Oak Park Ave.

ST 8-2687 
~SEWING MACHINE 

OPERATORS
Expd.; cording pillow and single 
needle mach. Good working con­
ditions, good transportation.

AMERICAN 
FEATHER PRODUCTS 

2801 S. Halsted 842-1000

GENERAL OFFICE
Modern Oak Park Office

18 to 25
Lite Typing. Will Train.
Contact Henry Geacento 

ES 8-8080
T POMOC DOMOWA

Reliable Woman
General housework and help care 
of one child, 8 months old, live in, 
salary open, good home for right 

person, near North.
Phone 549-4731
KUCHARKA — 

LEKKIE GOSPODARSTWO
Piękny dom na przedmieściu. Bardzo 
szczęśliwa rodzina. 5 dzieci w wieku 
szkolnym, od 7-14. Musi lubić’ zwie­

rzęta. Własny pokój, łazienka, tele­
wizor. Inna pomoc zatrudniona. Naj­
wyższa zapłata. Northbrook.

272-8725
POTRZEBNA GOSPODYNI

Na pełny czas do rodziny z 4 dzie­
ci. Do zamieszkania. 5 dni w ty­
godniu. Zapłata do omówienia, 
własny pokój. Dobry dom dla od­
powiedniej osoby. North Shore.

475-7707

HOUSEKEEPER
Light cooking, two school age 
children, 10-7. Live in, own room, 
bath, T.V. Top salary, pleasant 
surroundings, good home for right 
person.

676-9512

★ PRACA MĘSKA

JANITORS
Perm, year round work — 40 hr. 
wk. and time and % overtime. 
Good starting salary — excellent

BENEFITS
• Paid vacations and holidays — 
Sick leave • Hospital plan • Excel, 
working conditions. Apply to —

Fairview School
District

7040 Laramie Ave., Skokie, Hl.
Tel. OR 4-3434

INSTALLERS
Young men with mechanical ap­
titude to learn to be overhead 
door installers. Union carpenter 
wages and benefits.

McKEE CHICAGO DOOR 
YA 7-1984

DOŚWIADCZONY BARTENDER 
potrzebny, wieczorami od 6 do 2ej. 
Zagorski Tavern, 1925 W. Cortland.

COUNTERMAN
For lighting, fixture and electrical 
supply store. Full time. Steady 
employment.

SERVICE ELECTRIC CO.
8345 S. Ashland HI 5-9000

WORKING 
FOREMAN

Spray Room 
Must Be Capable of Handling 

Employees 
4350 N. KNOX

SPRAYERS
Age No Limit 

Apply
4350 N. KNOX

TAPICERA
Poszukujemy doświadczonych 
tapicerów przy pracach zle­
conych do wytwórni lepszych 

mebli.
Potrzebny ambitny, obowiązko­
wy człowiek do stałej, dobrej 

pracy.
Zgłoszenia do Mr. Sumrow

John M. Smyth Co.
2540 W. Polk St.

MECHANICS 
AND HELPERS

Immediate openings for fork 
lift truck service. Good pay 
and overtime available for 
qualified men. Excellent com­
pany benefits. Call:

775-6545
TOWMOTOR CORP.
5995 N. River Road, Rosemont

i Dziennik Związkowy poinformuje ! 
I Cię zawsze o wszystkim, co dzieje 
i się w świecie. <

CUSTODIAN 
Mature Man

SUPPLENEMT YOUR INCOME. 
STEADY WORK. t 

GOOD STARTING SALARY.
General Warehouse 

& Transportation Co. 
1800 NO. 30th AVE.

(North and 30th Ave.) 
Melrose Park, Hl., Tel. 345-2800

Attention 
DRAFTSMEN 

MISC. METAL STRUCTURAL 
Permanent position. Company ben­
efits include paid vacation, hos­
pitalization, etc. Starting salary 
based on background and exp.

POTOMAC IRON WORKS 
4711 Rhode Island Ave.

Hyattsville, Md.
301-779-7500

NA PEŁEN LUB CZEŚĆ CZASU

Maszyniści lub 
Operatorzy Maszyn

Dobra zapłata, wiele świadczeń 
firmowych, wiek bez ograniczeń.

CHILO
MFG. & PLATING CO.

2106 S. Kedze Ave.

MAINTENANCE 
ELECTRICIAN

Industrial experience necessary. 
Good salary and company 
benefits for all-around man. 

MUST SPEAK ENGLISH.

Chapman & Smith Co. 
3141 North Ave. 

MELROSE PARK 
FI 3-2600

★ PRACA MĘSKA

Janitor-Watchman
Day work — 6 day week. 

Age to 55.
Must live North.

AUTOPOINT COMPANY 
1801 Foster Ave.

An Equal Opportunity Employer

PLASTIC 
MOLDERS

BOTH INJECTION AND 
COMPRESSION
Top hourly rates.

Plus production bonus. 
10% extra for night work. 
Liberal employe benefits

Autopoint Company
1801 W. Foster Ave.

An Equal Opportunity Employer

FOREMAN—NIGTHS
Excellent opportunity for man ex­
perienced in Supervising night 
crews. Opportunity is available to 
learn and grow with the largest 
building cleaning contractor in the 
country. Company has excellent 
fringe benefit programs with sal­
ary commensurate with experience 
and ability. We will train you in 
operations. Age to 50. Must be able 
to speak good English.

Call for interview.
MAINTENANCE SERVICES INC 

325 W. Van Buren
Chicago, Hl. 341-1111

TRUCK BODY MECHANIC AND 
TRUCK BODY FENDER MAN

Welding and sheet metal 
experience. All benefits 

Good working conditions. 
GENERAL BODY CO.

5838 N. Pulaski 463-67Ó0

★ DOMY
MUST SELL 

LUXURIOUS HOME
2 bedrooms. Cer. tile kit., batn 
and utility rm. Gas heat. Cen. air 
cond. Themopane windows thruout 
incl. w.w. carpeting, drapes and 
applianced. Mid 20s. Phone 6 p.m. 
to 9 p.m. only RE 1-3212 or South 
Shore Gardens, RE 1-6267.

FOR SALE BY OWNER 
ESTATE

2 flat stucco. 2-6’s, 3 bedrooms 
each. Garage Near Parochial and 
Public schools and shopping. Good 
trans. Mid 20’s. Appointment neces-' 
sary — Call 463-7113.

1103 N. PARKSIDE

★ DO WYNAJĘCIA

St. Hyacinth Parish
2923 N. Central Park Ave.

4 large rooms heated.
Possession Oct. 1st

384-1268
HELENOWO—6 pokoi do wyna­
jęcia. Telefon BR 8-6622.
2 MIESZKANIA 4-ka i 5-ka 
ogrzewane. Dla dorosłych. Hum­
boldt Blvd. 227-1864.
★ INTERESY "

DO SPRZEDANIA TAWERNA
Z pełnym urząedzeniem 1 murowanym 
budynkiem, 2428 N. Western Ave. Do­
skonale wyrobiony interes, istniejący 
ponad 30 lat. Także 5-cio pokojowe 
mieszkanie. Właściciel pragnie pójść 
na emeryturę. Cena przystępna można 
się szybko dorobić. Telefonować do 
właściciela od godz. 10:00 rano do 
6:00 po południu.

Tel. 227-1861

TAWERNA na sprzedaż ze stratą. 
Wyrobiony interes. Oceniony na 
sprzedaż. 3142 W. North Ave. AL- 
bany 2-9757.

★ DOMY Z INTERESEM
BARGAIN!

Selling because of ill health 
SHEFFIELD DINING ROOM 

GOOD GOING BUSINESS 
Counter Serves 11.

Dining Room—9 Tables
5—4’s, 4—2’s.

3358 N. Sheffield DI 8-8543

★ Domy Poza Chicago
FOX RIVER GROVE

Nadzwyczajna wartość dla więk­
szej rodziny. 5 sypialni, obszerny 
obity pokój rodzinny, 2 łazienki, 
pokój mieszkalny, jadalnia i kuch­
nia. Dołączony garaż. Doskonałe 
szkoły, blisko do stacji kolei. — 
$29,900.

WHITNEY 
REAL ESTATE

203 West Northwest Hwy 
Barrington, III. 

381-0760

★ ROZMAITE
FREE TICKET. Send gift to “Free 
Ticket”, Rm. 402, 1512 N. La Salle. 
Expect nothing of material value.

* PARCELE
PRAWIE 2 AKRY
Nad jeziorem. Cena $5,500. 

Na spłaty.
Okolica ładnych nowych domów 

Telefonować: 
848-4935

% Akra—Cena $1,800
25 mile na zachód od Elmhurst, 
przy North Ave. Okolica ładnyęh, 
nowych domów. $180 wpłaty — 
$25 miesięcznie.

Telefonować 848-4935
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Skażenie Wód Jeziora Michigan 
Osiega Już ‘Poziom Kryzysowy’ 
Dla Ratowania Sytuacji Konieczne Są Dodat­

kowe Fundusze Federalne—Mayor Daley
Mayor Daley oświadczył I 

wczoraj, że skażenie wód Je­
ziora Michigan rośnie w spo­
sób przerażający i osiąga już 
“poziom kryzysowy”. Dla 
ratowania sytuacji wymaga­
ne są dodatkowe fundusze fe­
deralne.

Mayor Daley zeznawał 
przed Komisją Federalną, pro­
wadzącą przesłuchy w Chi­
cago w sprawie skażenia wód 
w południowej części Jeziora 
Michigan. Powodem skażenia 
jest nie tylko ciężki przemysł, 
ale także zastraszający roz­
wój zielska alga i zdechłe 
ryby “alewives”. Zamknięcie 
plaż Chicago wczesnym latem 
spowodu masy zdechłych ryb 
było najwidoczniejszym poka­
zem skażenia wód Michigan. 
Skażenie Rośnie

Mayor Daley powiedział, że 
w ostatnich 20 latach ilość 
chlorku potrzebna, do odka­
żenia wody z Jeziora Michi­
gan, aby ją użyć dla celów 
domowych Chicagowian 
wzrosła z 15 do 25 funtów' na 
1 milion galonów wody. Rów­
nież ilość węgla używanego 
we filtrach wzrosła z 24 do1 
41 funtów na milion galonów I 
wody. Te fakty nie mogą | 
być obojętne — powiedział 
mayor Daley. To są właśnie 
najlepsze dowody, jak skaże­
nie wód w Jeziorze Michigan 
rośnie.

Dalej Mayor oświadczył, że 
rząd federalny zakreślił osta­
teczny termin usunięcia

wszystkich czynników skaże­
nia do dnia 31 grudnia 1968 
roku.

W tvm celu beda wydane 
odpowiednie ordynanse nrzez 
Rade Miejska o ile chodzi o 
zanieczyszczenie wód wzdłuż 
wybrzeża Chicago, a głównie 
oczekuje się odpowiednich 
ustaw federalnych odnośnie 
generalnego skażenia wód w 
całym Jeziorze z Michigan. 
Zeznania Eksperta

Następnie zeznawał przed 
Komisja, eksnert w tej dzie­
dzinie, Robert J. Bowden, dy­
rektor projektu obserwacji 
skażenia wód z Departamentu 
Spraw Wewnętrznych w 
Washingtonie, który powie­
dział, że wyniki jego pracy 
wykazały, że “przemysłowe 
skażenie wód wielkiei rzeki 
Calumet, portów Indiana i 
v/ód systemu kanałów “stale 
wzrasta”.

Powiedział on dalej, że pod­
czas gdy jakość wód w pobliżu 
wybrzeży Chicago odnowiada 
“standardowi czystości”, to 
jednak wody wzdłuż wybrze­
ży Indiana, nie odpowiadają 
temu standardowi spowodu 
zanieczyszczenia ich przez 
stalownie i inny przemysł w 
Indiana. Jedynie tvlko wody 
w małym jeziorze Wolf zawie­
rają w’ sobie tyle bakterii, ile 
jest dozwolone “federalnym 
standardem” — powiedział 
Bowden. Ale nawet to małe 
jezioro jest już zarażone roz­
rostem zielska alga.

Wicenrezes Humphrev Przybędzie Do 
Am. Częstochowy w Doylestown, Pa. 
Na Obchód 150-ej Rocznicy Zgonu Tadeusza 

Kościuszki, Który Odbędzie Sie w Dniu 
15-go Października, 1967 Roku

Hubert H. Humphrey, wi­
ceprezydent Stanów Zjedno­
czonych przyjął zaproszenie 
na wzięcie udziału w obcho­
dach 150-tej rocznicy śmierci 
Tadeusza Kościuszki, bohate­
ra narodowego polskiego i a- 
merykańskiego.

Łącznie z tym obchodem w 
Sanktuarium Matki Boskiej 
Częstochowskiej — będziemy 
dziękować Bogu Najwyższe­
mu za to, że dał Polonii wiel­
kich ludzi ducha, — mężów 
twórczego czynu, pełnych po­
święcenia się i ofiary:
; Józefa Hallera, Teofila Sta­

rzyńskiego i Ignacego Pade­
rewskiego. Na rok bieżący 
przypada 50-ta rocznica utwo­
rzenia Błękitnej Armii przez 
generałów — Józefa Hallera i 
Teofila Starzyńskiego. Obcho-. 
dzimy również w roku bieżą-J 
cym 100 rocznicę urodzi Józe­
fa Piłsudskiego, wodza Legio­
nów i Naczelnika Państwa 
Polskiego, oraz 100 rocznicę 
urodzin Marii Curie Skłodow­
skiej.

Wspomnienia tych rocznic 
znakomicie uświetni pierwsza

rocznica poświęcąnia Sanktu­
arium Matki Boskiej Często­
chowskiej w Doylestown, Pa. 
Poświęceniu temu — jak wia­
domo — przewodniczył Jego 
Eminencja Ks. Kardynał Jan 
Król, a obecnością swoją i i 
przemówieniem zaszczycił je 
Prezydent Stanów Zjednoczo- j 
nych Lyndon B. Johnson.

W dniu 15go października 
1967 roku obchody powyżej ; 
wspomnianych rocznic obec­
nością swą i przemówieniem 
zaszczyci Wiceprezydent Sta­
nów Zjednoczonych— Hubert 
H. Humphrey.

Weźmiemy udział w tych u- 
roczystościach, przybędziemy 
licznie i strojno: uświetniany 
je swą obecnością, pobożno­
ścią i hojnością. “Wychwalaj­
my mężów sławnych — za­
chęca nas Mędrzec Pański—i 
ojców naszych według następ­
stwa ich pochodzenia. Pan 
stworzył w nich wielką chwa­
łę i wspaniałą wielkość — od 
wieków. Byli przywódcami 
ludu, byli mądrymi myślicie­
lami, byli twórcami melodii 
muzycznych i stali się dumą 
narodu.

miPlany Opieki Nad Dziećmi Biedny 
Chicago, Których Matki Pracują
Rada Dobroczynności Oblicza Ilość Takich 

Zaniedbanych Dzieci Na 144,000
Rada Dobroczynności Me-, 

tropolii Chicago o g ł o s i ła 
wczoraj raport, w którym ■ 
stwierdza, że najmniej 144,000 I 
dzieci w Chicago pozostaje i 
bez opieki przez większą część 
dnia, a nawet przez cały dzień 
z tego powodu, że ich matki 
pracują.

Raport nazwany “Dniem 
Troski o Dzieci w Chicago” i 
został opracowany przez Ko­
mitet Doradczy Rady Dobro­
czynności dla spraw opieki 
nad dzieckiem, na którego | 
czele stanęła pani J. Bergan.

Raport zaleca nieobliczoną I 
na zysk opiekę nad dziećmi, 
matek pracujących i to “opie­
kę wszelkiego typu i dla każ­
dego wieku dziecka” przez ! 
zorganizowanie odpowiedniej 
sieci “obsługi dziecka, w opar­
ciu o istniejące programy, jak 
“Operacja Startu Czołowego”.

Ponieważ żadna dzielnica w [ 
Chicago nie ma jeszcze odpo­
wiedniej obsługi dla opieki I 
nad dziećmi matek pracują-1 
cych, przeto pani Bargan za-! 
leciła studium tego problemu 
i początkowe kroki w tym kie- j 
runku okazały, że cała akcjai 
powinna ześrodkować się 
głównie na dzielnice o niskich 
dochodach ich mieszkańców. |

Raport zaleca sporządzenie i 
wykazów dzieci w różnych! 
wiekach i matek pracujących I 
i wykazu dzieci żyjących “wI 
warunkach nędzy”.

Raport wymienia już 3 re-j 
jony nędzy, na północnej, po­
łudniowej i zachodniej stro­
nie miasta, które to rejony! 
mają łącznie 307.000 biednych 
dzieci w wieku do 14 lat, z : 
których znaczna część żyje w j 

“warunkach nędzy” i nie ma I 
w tych dzielnicach wcale żad­
nej instytucji opieki nad o- 
puszczohym i zaniedbanym 
dzieckiem, gdy matka pozo­
staje w pracy.

Dzielnica Englewood i Oak­
land są przytoczone w tym ra­
porcie jako typowe, gdzie ak­
cja opieki nad dzieckiem po­
winna zaraz wkroczyć.

W Oakland najmniej 6600 
dzieci w wieku do 6 lat po­
trzebuje natychmiastowej o- 
pieki, której dotąd te dzieci są 
pozbawione.

Pojęcie opieki nad dzieckiem 
jest bardzo szeroko zdefinio-’ 
wane i obejmuje zabranie 
dziecka na czas pracy matki! 
i opiekowanie się nim z urzą­
dzeniem dla niego różnych 
zabaw i zajęć dopóki -dziecka 
matka nie odbierze go po po­
wrocie z pracy. Opieka nad ta­
kimi dziećmi ma być podzielo­
na na 3 stopnie w zależności od 
dla dzieci do 3-ch lat, osobno 
dla dzieci do 3-ch lat, odsobno 
dla dzieci od 3 do 5 lat i osob­
no dla dzieci od 6 do 14 lat, 
czyli dzieci w wieku szkol­
nym,

“WIECZÓR PRZY 
MIKROFONIE” 

W KAŻDY WTOREK
W GODZ. 9-10 WIECZOREM

Stacja WSBC
1240 kilocykli

Kierownik program*

Romuald Matuszczak

Karawan Darów 
Dla Żołnierzy

W śródmieściu odbył się 
wczoraj karawan aut wypeł­
nionych darami na święta dla 
21,000 żołnierzy amerykań­
skich w Wietnamie. Na autach 
znajdowało się około pół mi­
liona darów, które złożone zo­
stały przez mieszkańców Chi­
cago, jako t. zw. operacja 
wczesnych zakupów świątecz­
nych. Projektodawcą karawa­
nu był Am. Czerwony Krzyż. 
Karawan aut prowadził 
“Gwiazdor”.

Rokowania 
o Płaco Straży 
Pożarnej

Strażacy Dostaną 
18 Dni w Roku Wolne 
Od Pracy i Płatne
Chicagoska Straż Pożarna 

zastąpiona przez lokal 2 Unii 
Strażaków zawarła układ z 
mayorem Daley, na mocy któ­
rego Straż Pożarna dostanie 
każdego miesiąca jeden dzień 
wolny od pracy, ale płatny. 
Wobec tego Straż Pożarna bę­
dzie miała teraz dodatkowe 
12 dni w roku wolne od pracy, 
ale płatne. Chicagoska Straż 
Pożarna liczy 5,000 strażaków.

Rokowania między Unią 
strażaków, a przedstawiciela­
mi miasta, co do dalszych wa­
runków pracy strażaków, to­
czą się dalej — oświadczył 
John Lynch, prezes lokalu 2 
Unii. Unia domaga się 40 go­
dzinnego tygodnia pracy i pod­
wyżki pensji dla każdego stra­
żaka o $1,500 rocznie. Obecnie 
strażacy pracują 56 godzin ty­
godniowo i zarabiają prze­
ciętnie $3,316 rocznie. Dotąd 
strażacy mieli 6 dni w roku 
wolne od pracy i płatne. Od 
teraz będą mieli 18 dni wolne 
i płatne w roku. Zmierzamy 
w obecnych rokowaniach do 
tego, aby Straż Pożarna w 
Chicago była podobnie wypo­
sażona, jak Straż Pożarna w 
New Yorku, gdzie strażak do- 
staje przeciętnie $9,326 rocz­
nie — oświadczył Lynch.

Strażacy Oczekują 
Lepszej Umowy

5,000 Chic. strażaków otrzy­
mać ma od dnia 1 październi­
ka dodatkowy jeden dzień 
wolny w każdym miesiącu. 
Po dwóch dniach zebrań w 
Plumber Hall, pn. 1340 Wash­
ington blvd. osiągnięto w nie­
dzielę wieczorem porozumie­
nie dla przyjęcia oferty Ma- 
yora Daley na dodatkowy 
dzień wolny w każdym mie­
siącu, czyli 11 wolnych dni 
dodatkowych w roku. Około 
680 strażaków przyjęło tę o- 
fertę, został również sformo­
wany komitet do sprecyzowa­
nia żądań dotyczących płacy.

Mimo, iż unia domagała się 
40 godzinnego tygodnia pracy 
i 1,500 doi. rocznej podwyżki, 
żądania te uległy pewnemu 
złagodzeniu. Członkowie unii 
mówią teraz o podwyżce o 
1,000 doi. w roku i 42-godzin- 
nym tygodniu pracy.

Obecnie strażacy pracują 
po 56 godzin w tygodniu i za­
rabiają 8,316 doi. rocznie. Nad­
to posiadają 6 płatnych dni 
świątecznych w roku. Stra­
żacy wciąż domagają się zbli­
żenia się w płacy do straża­
ków Nowojorskich, którzy o- 
trzymują 9,326 doi. rocznie. 
Unia zgodna jest zaczekać do 
dnia 1 stycznia, by zoriento­
wać się w możliwościach, ja­
kie wysuną się w nowym bud­
żecie.

W ubiegły czwartek odbyło 
się zebranie u Mayora Daley, 
w jego biurze, na którym o- 
becni byli komisarz Straży 
Robert Quinn i przedstawi­
ciele Unii.

Tylko Dziś i Jutro — Ostatnie Dwa Dni 
Wyświetlania Dwóch Polskich Filmów 

w Kinie Grand, na North Avenue
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Pierwszy, po okresie wakacyj­
nym program filmów polskich w 
Kinie Grand cieszy się dużym po­
wodzeniem. Polski film Kome- 
dianty jest wyświetlany w Chicago 
poraź pierwszy.

Film “KOMEDIANTY” — to 
przemiła komedia obyczajowa o- 
parta na prawdziwej historii po­
czątków kariery scenicznej — He­
leny Modrzejewskiej, wielkiej 
artystki polskiego teatru.

Zobaczycie losy i koleje pro­
wincjonalnej grupy aktorskiej, wę­
drującej z miasta do miasta; ich 
radości z odniesionego sukcesu; ich 
smutki, kiedy trapi ich niepewność 
jutra.

W filmie “KOMEDIANTY’’ — 
liryczny, humorystyczny i pikant­
ny obraz przeszłej ery. będzie Was 
trzymał w napięciu — kiedy za­
stanawiać się będziecie czy piękna

Dziunia, młoda aktorka porzucona 
przez swego ukochanego — przyj- 
mie do swego serca hojnego dla 
niej bogatego arystokratę? Albo, 
czy pozostanie ona wierna swojej 
sztuce i czy osiągnie szczyt kariery 
artystycznej?

Uzupełnieniem premier owego 
programu będzie kolorowy doda­
tek pod tytułem “NA STRAGA­
NIE”.

Skorzystajcie Państwo z tej 
okazji i udajcie się dziś, albo jutro 
do Kina Grand, ażeby zobaczyć 
dwa polskie filmy. Kino Grand 
znajduje się pnr. 3433 W. North 
Ave., o 3 bloki na zachód od 
Kedzie Ave. Dojazd łatwy autobu­
sem po North Ave., a jest dużo 
miejsca do parkowania na ulicy.

Kasa otwarta codziennie od 6 
wieczorem, a początek seansów od 
6:30. (R.M.)

Conlisk Żąda 200-tu Dodatkowych 
Policjantów Do Patrolowania CTA
Superintendent Policji Poinformował Radę 

Miejską, Że w Przyszłym Roku Będzie Mu- 
siał Dodać 200 Mężczyzn Do Swego Dep., 
Celem Zwalczania Przestępczości w Kolej­
ce i Autobusach CTA

Wypadek z Braku 
Decyzji u Kierowcy

18-letnia dziewczyna ponio­
sła śmierć a jej matka i brat 
odnieśli rany i są w szpitalu 
w rezultacie wypadku, jakie­
mu ulegli, jadać autem po 
szosie Interstate nr. 55 obok 
szosy Illinois 129, około 15 
mil na południowy zachód od 
Joliet.

Auto . ich kierowane przez 
matkę, Adelę Verschoore, z 
pnr. 5201 W. Eddy, zjechało 
z szosy Interstate 55 i opuści­
wszy swą trasę wjechało na 
drugą trasę leżącą poniżej a 
potem utknęło w polu.

Policja przypuszcza, iż kie­
rująca autem, widząc skrzy­
żowanie, nie była pewna, 
gdzie ma jechać i auto sto­
czyło się z nasypu na inną 
trasę. Pani Adele Verschoore 
została ranna, podobnie jak i 
jej syn, 10-letni Robert, a 
córka, 18-letnia Margaret, po-1 
niosła śmierć na miejscu. ]

Superintendent p o 1 i c j i 
James B. Conlisk poinformo­
wał wczoraj radę miejską, że 
w przyszłym roku będzie mu- 
siał dodać 200 policjantów do 
swego departamentu, celem 
zwalczania przestępczości i 
gwałtów w miejskiej kolejce 
podziemnej i górnej, oraz w 
autobusach.

Urzędnicy policyjni obli­
czyli, że dodatkowy koszt za­
bezpieczenia pasażerów CTA 
wyniesie $1.5 miliona rocznie. 
Conlisk i George DeMent, 
prezes zarządu CTA, byli je­
dynymi świadkami, którzy 
stawili się przed podkomite­
tem transportowym, zwoła­
nym na posiedzenie, celem 
rozważenia planów zabeznie- 
czenia pasażerów władzy 
transportowej.

Po badaniu Conliska i De- 
Ment’a przez prawie trzy go­
dziny, aid. Joseph Burke (z 
14-ej Wardy) odroczył prze­
słuchy na nieokreślony czas. 
Podkomitet nie przedłożył 
żadnych rekomendacji. Obli­
czenie dodatkowego persone­
lu policyjnego przez super in­
tendenta policyjnego było 
zrobione po pytaniach posta­
wionych mu przez alderma- 
nów — Jack I. Sperling (50-ta 
Warda) i Seymour Simon 
(40-ta Warda).
Obietnica Mayora

“Przed naszym spotkaniem 
z mayorem Daley w dniu 6go 
września, planowaliśmy po­
prosić o 500 dodatkowych 
mężczyzn w przyszłorocznym 
budżecie. Ale obecnie posta­
nowiliśmy poprosić o- 700 do­
datkowych policjantów”, wy­
jaśnił Conlisk.

Mayor obiecał, że wszyst­
kie autobusy i pociągi władzy 
CTA, oraz stacje będą bez­
pieczne dla każdego bez 
względu na liczbę potrzeb- 
nych policjantów. “200 dodat-

Wdowa Po Lekarzu 
z Wesley-Okradziona

Wdowa po doktorze Ro­
bercie T. McEIvenny, chirur­
gu w szpitalu Wesley Memor­
ial została w niedzielę okra­
dziona w swym apartamencie 
na 5-ym piętrze budynku pnr. 
3400 Lake Shore dr., a dwaj 
bandyci którzy dostali się do 
środka mieszkania przez o- 
twarte okno w kuchni, zwią­
zali panią McEIvenny, zabrali 
różne artykuły wartości $10,- 
000 doi. i odjechali luksuso­
wym autem poszkodowanej.

Pani McEIvenny opowie­
działa policji, iż zbudzona zo­
stała około 4-ej nad ranem 
przez rabusia, który stał koło 
jej łóżka z rewolwerem w rę­
ku. Bandyta ostrzegł ją, by 
była cicho, związał jej ręce, 
nałożył taśmę elastyczną na 
jej usta zakrył jej twarz po­
duszką, a następnie wraz z 
drugiem rabusiem przeszuka­
li mieszkanie i zabrali futra, 
kosztowności, dwa telewizory, 
aparat radiowy, maszynę do 
pisania i stołową zastawę 
srebrną.

Zabrany łup załadowali do 
auta poszkodowanej, Chrysler 
Imperial nr. rejestracyjny DU 
2928 i odjechali, opuszczając 
się windą towarową w budyn­
ku.

kowych mężczyzn będzie po­
trzebnych do powiększenia 
patroli, które już zostały 
wprowadzone”, powiedział 
Conlisk.

Drastyczna redukcja prze­
stępstw na CTA nastąpiła po 
zwiększeniu patroli w środę 
ubiegłego tygodnia. Conlisk 
nie powiedział, ilu policjan­
tów będzie przydzielonych do 
patroli transportowych, ale 
nieoficjalne obliczenia sięga­
ją od 300 do 400 mężczyzn. 
To obejmuje 83 detektywów 
CTA.
Bez Uszczerbku

Conlisk podkreślił, że inne 
departamenty nie cierpią z 
powodu przeznaczenia więk­
szej liczby policjantów dla 
teraźniejszego zabezpieczenia 
pasażerów CTA. “Policjanci, 
którzy obecnie są przydziele­
ni do powyższych patroli, 
używani są tylko w takich sy­
tuacjach, w których rata 
przestępczości jest wysoką”, 
dodał superintendent.

Wcześniej, pomiędzy De 
Ment’em i aid. Sperling’iem 
doszło do zapalczywej wy­
miany na temat rozmiaru po­
licyjnego departamentu CTA. 
Sperling zasugerował, że 400 
mężczyzn, odpowiednio za­
ciągniętych i przeszkolonych 
przez CTA służyłoby jako 
czynnik odstraszający od po- 

I pełniania przestępstw w au­
tobusach i kolejce podziem- 
nej. ___________

Kpr. Różański 
w Wietnamie 
Poległ

Na liście Departamentu O- 
brony podającej nazwiska 95 
żołnierzy amerykańskich za­
bitych w walkach w Wietna­
mie, znajdują się dziś dwa na­
zwiska żołnierzy pochodzą­
cych z Chicago, w tym zaś 
jednego o nazwisku polskim, 
kaprala Strzelców Morskich, 
Edwarda C. Różańskiego, lat 
20, syna Edwarda L. Różań­
skiego z pnr. 4422 S. Honore 
ul. Został on zabity, gdy był 
na patrolu dnia 4 września, 
w prowincji Qua Nang. Był 
on ranny w sierpniu, lecz po­
tem spowrotem został odesła­
ny do działań.

Śp. kapral Edward C. Ró­
żański graduował z Wyższej 
Szkoły Gage Park i po swym 
powrocie ze służby zamierzał 
się ożenić. Po? ” a < ■ - o-
mu jednego brata — Philipa 
Tulcus.

Nazwisko drugiego żołnie­
rza który zginął w ostatnich 
walkach, a pochodził z Chica­
go, żołnierz 1 klasy Orrin Ca- 
ssata, lat 20, którego rodzice 
mieszkają pnr. 5252 Warner 
Ave. Lista poległych wymie­
nia również nazwisko Strzelca 
morskiego — Raymonda G. 
Hengels, z pnr. 306 Ogden 
Ave., Downers Grove.

Cześć Ich Pamięci!

"Dziennik Związkowy” najlepiej 
informuje w sprawach polskich 
swych czytelników jako najwie- 
asie polskie pismo w Ameryee.

Kontrdemonstracyjny Pochód “Białych” 
w Milwaukee Do Dzielnicy Murzyńskiej
Około 1,000 “Białych’’ Demonstrowało 

Przeciwko Integracji Mieszkaniowej, Przy 
Czym Doszło Do Starcia z Murzynami Na 
Butelki, Cegły i Kamienie, Co Zlikwido­
wała Policja

Wczoraj w Milwaukee do­
szło do dwóch marszów de­
monstracyjnych oraz do star­
cia. Murzynów z Białymi, w 
czasie którego bvłv w użyciu 
butelki, cesrły i kamienie, aż 
wreszcie Policja rozpędził.!, 
dwie antaeonistvczne grimy 
demonstrantów i zaprowadzi­
ła porządek. Bvfo wielu ran­
nych. ale nie było ciężko ran­
nych.
Kontrdemonstracja

Kontrdemonstracja “Bia­
łych” uformowała wczoraj 
pochód, w którym wzięło 
udział nonad 1.009 osób i ten 
nochód ruszył do dzielnicy 
murzyńskiej. Demonstrowa­
no przeciwko “open occupan­
cy”, czyli integracji mieszka­
niowej.

Ten marsz kontrdemon- 
stracyiny dotarł aż do kościo­
ła Św. Bonifacego w dzielnicy 
murzyńskiej, z którego od 
3-ch tygodni wyprowadza co­
dziennie swój marsz demon­
stracyjny w dzielnice “białe” 
ks. James Gropni, biały przy­
wódca Murzynów z organi­
zacji Kratowego Stow, dla 
Awansu Ludzi Kolorowych. 
W tym czasie ks. Gronni prze­
mawiał do zebrania około 800 
Murzynów i 300 Białych.

Pochód kontrdemo n s t r a- 
cyjny przeciągnął koło ko­
ścioła Św. Bonifacego niosąc 
tra nsnarenty z n a n i s a m i 
“White Power”, “Integracja 
mieszkaniowa jest w Zoo”, 
“Nie chcemy Niewolników”, i 
tym podobne.
Policja Interweniowała

Gdy pochód “Białych” do­
szedł do wiaduktu, który roz­
dziela dzielnicę murzyńską od 
białej, doszło do starcia z po­
chodem ks. Groppi przy czym 
latały w powietrzu butelki i 
kamienie, a Policja rozdziela­
jąc grupy walczące, areszto­
wała 12 kobiet “białych” i 
Murzynek. Następnie “biały”

Czarne Demonstracje 
Nieeryjczyków

Moskwa. (UPT) — Około 
stu studentów, pochodzących 
z Biafry a studiujących w 
Moskwie, demonstrowało w 
niedzielę przed amabasadą 
Nigerii. Studenci naklejali 
afisze przeciw centralnemu 
rządowi w Lagos, domagające 
się niepodległości Biafry. De­
monstracje trwały 3 godziny, 
jednak odbywały się spokoj­
nie.

(Ostatnio Sowiety uinten­
sywniły swą pomoc dla rządu 
w Lagos, wysyłając mu m.in. 
swe myśliwce. Podobno Migi 
są pilotowane przez białych 
najemników. — Przyp. Red.).

Belka Żelazna 
Zabija Chłopca

7-letni chłopiec, Kevin-Wen 
dell z pnr. 110 N. Yates Lane, 
obok Mount Prospect, został 
w poniedziałek zabity, gdy że­
lazna belka spadła mu na gło­
wę w czasie zabawy chłopców 
w nowo budującym się domu 
w sąsiedztwie.

Dom ten znajduje się pnr. 
1506 Loden Lane, o dwa bloki 
od domu Kevina. Patrolowy 
R. Tworek oświadczył, iż jak 
stwierdził, belka leżała nie 
przyciągnięta śrubami na 2-ch 
przęsłach i oparta była na obu 
końcach. Nie odrazu można 
było określić, w jaki sposób 
spadła ona z przęseł.

Zwiedzają Polskę
Warszawa — W Polsce 

przebywa na zaproszenie 
SARP grupa 32 architektów 
z 8 krajów — Bułgarii, Cze­
chosłowacji, Danii, Jugosła­
wii, NRD, Rumunii, Węgier i 
Związku Radzieckiego.

Program ich pobytu prze­
widuje zwiedzenie Warszawy, 
Gdańska, Krakowa i Katowic 
oraz na zakończenie wspólne 
seminarium, z polskimi arch­
itektami — zorganizowane w 
Kazimierzu nad Wisłą, po­
święcone omówieniu zagad­
nień współczesnej architektu­
ry. 

p o c h ó d kontrdemonstracji 
rozwiązał się.

Ks. Groppi apelował wczo­
raj o pomoc do innych wy­
znań chrześcijańskich. Po­
wiedział, że jeśli on wygra w 
Milwaukee, to “wygrają Mu­
rzyni wszędzie”.

Stanowa Izba Posłów, na 
swej sesji w poniedziałek za­
jęła stanowisko Gubernatora 
Kernera i zablokowała dąże­
nia do uchwalenia billu zaka­
zującego wrzucania odpad­
ków przemysłowych do jezio­
ra Michigan.

Republikańscy r e p r ezen- 
tanci stanowi myśleli — iż 
wniosek ten przejdzie. Nie 
pomogło dramatyczne prze­
mówienie posła Carl L. Klei­
na (R - Chicago), który w 
swym przemówieniu apelował 
do Izby, czy chcą, by jezioro 
Michigan zamarło, aby stan 
wody w jeziorze Michigan 
stał się gorszym nawet, niż 
w jeziorze Erie, a ludność 
zmuszona była do picia zanie­
czyszczonej wody z jeziora.
Wniosek Przepadł

Wniosek posła Kleine nie 
przeszedł i nie znalazł zwo­
lenników wśród demokratów 
a głosowanie dało wynik 96 
za wnioskiem, a 46 przeciw. 
Do Uzyskania większości i u- 
chwalenia wniosku do obale­
nia weta gubernatora Kerne­
ra potrzebne było 118 gło­
sów.

Była to zasadniczo jedna z 
najbardziej poważniejsz y c h 
spraw, jakie wniesione zosta­
ły na porządek dzienny sesji 
wznowionych na kilka dni o- 
becnie, przed odroczeniem się 
Izby do stycznia.

Poseł Klein, który jest 
przewodniczącym stan owej 
Komisji Zanieczyszczania 
Wód i Zasobów Wodnych, 
trzy miesiące temu wygrał 
przejście swego wniosku o 
wniesienie’billu na tej sesji 
148 głosami przeciw 0. Wnio­
sek jego domagał się uchwa­
lenia zakazu wrzucania od­
padków zanieczyszczających 
jezioro w tej części, która 
należy do stanu.
Veto Kernera

Gub. Kerner, który wyda­
wał kilka “Veto” na kilka 
związanych z tą sprawą wnio­
sków Kleina, oświadczył, iż 
korpus inżynierów zatrzymał 
wyrzucanie odpadków w por­
cie, oraz był zdania, iż pro­
blem może być kontrolowany 
przez stan, departament ro-, 
bót publicznych — który 
wstrzyma wydawanie pozwo- i 
leń na wyrzucanie odpadków 
przemysłowych do jeziora.

Klein sprzeciwiał się zwła­
szcza drugiej części tego 
twierdzenia— Gub. Kernera, 
mówiąc, iż w ten sposób nie­
którym firmom daje się pro- 
tekcjię. Dowodził, iż póki bill 
jego nie zostanie uchwalony, 
sądy nie mogą zakazywać za­
nieczyszczania wody, jeśli w 
przyszłości taka sprawa zo­
stałaby wniesiona.

Ks. Groppi apelował do 
Krajowej Rady Kościołów, 
aby wysłała swych duchow­
nych na pomoc do jego “ma­
ratońskiego protestu”. Ks. 
Groppi oświadczył ponownie, 
że jest gotów “umrzeć dla 
sprawy” i nie ustanie w or­
ganizowaniu demonstracji, 
dopóki ustawa o integracji 
mieszkaniowej w Milwaukee 
nie będzie uchwalona, która 
zapewni Murzynom zamiesz­
kania wszędzie, gdzie będą so­
bie życzyli.

Klein dowodził, iż i Mayor 
Daley i Chic. Rada Miejska 
i dyrektor gubernatorskiego 
wydz. zdrowia są przychylni 
jego wnioskowi.
Inne Bille

Gubernator Kerner zawe­
tował również bille posła 
Kleina o przydział półtora 
miliona dolarów na natych­
miastowe wszczęcie projek­
tów przeciw zanieczyszczaniu 
jeziora, które byłyby później 
sfinansowane przez wydanie 
bondów na 1 bilion dolarów, 
jeśliby zatwierdzone było w 
referendum w roku 1968.

Demokraci poparli również 
Gub. Kernera w dalszych 
sprawach, które on zaweto­
wał i należy się spodziewać, iż 
zajmą takie samo stanowisko 
przy innych wnioskach wy­
suniętych przez republikanów 
w czasie tej sesji.

Kobieta Zabita 
w Wypadku Samoch.

Mieszkanka p owi atu Du 
Page — 41-Ietnia Vivian J. 
Deike, z pnr. 6456 Gary Rd. 
Keenyville, Du Page — po­
niosła śmierć na miejscu, kie­
dy jej auto zderzyło się czo­
łowo z drugim autem na Illi­
nois szosie nr. 25, na wschód 
od South Elgin, pow. Kane.

Wracała ona do domu ze 
swej pracy w fabryce w On- 
tarioville. Kierowca drugiego 
auta, również jadący samot­
nie, 21-letni William R. Wil­
loughby, zamieszkały przy 
Route 2, w St. Charles, z za­
wodu operator maszynowy, 
został ranny i znajduje się w 
szpitalu Delnor w St. Charles 
— w zadawalającym stanie.

Dr. Chester A. Wilk
Chiropraktor

Leczenie Chorób 
Mięśniokostnych i Nerwowych 

5130 W. Belmont Ave.
Tel. PAlisade 5-4878

Słuchajcie
Programu 

Radiowego 
ttńrr prewaiM 

ROBERT 

LEWANDOWSKI 
Od Faniedaialfcv D« PiąMM 

7:09- S:H Baa* 
Niedaiełn 3-3 p*.

WSBC------ 1240kc
Informacja w sprawia ipii—

ANaever 3-6311

POLSKA w MUZYCE, PIEŚNI i SŁOWIE
WIADOMOŚCI—MUZYKA—POLSKA PIEŚŃ 

POLSKIE SŁOWO
ADAM GRZEGORZEWSKI

Kierownik—Zarządca Programu Nadawanego Codzienni* 
Od Poniedziałku do Piątku włącznie 

od 12 do 12:30 po południu
(Narożnik Milwaukee i Pułaski)

Przez Stację WOPA
AM FM 1490 KC

Studio i Biuro mieszczą się pnr.
3322 N. Pułaski Rd. 777-0900 — 777-W®!

Wniosek o Zakaz Zanieczyszczenia 
Jeziora-Zablokowany w Stanie 
Posłowie Demokratyczni Poparli Stanowisko

Gub. Kernera, Iż Wystarczy Wstrzymać 
Wydanie Zezwoleń Fabrykom Na Wyrzu­
canie Odpadków Do Jeziora


